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CZĘŚĆ URZĘDOWA: | 


Emerytowany c. k: starosta, Jan Ru- 
dolf Kasparek, otrzymawszy pod dniem 
23 września 1880 r. 1..45421 koncesyę na 
agencję publiczną we Lwowie, złożył prze- 
pisaną kaucyę w kwocie 4200 zł. w. a. na 
wyniknąć mogące z prowadzenia rzeczonej 
agencyi pretensye. Co się niniejszem podaje 
do wiadomości. 

Z e. k. Namiestnietwa. 
We Lwowie, dnia 22 października 1880. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 5 listopada. 


Nad wszelkie spodziewanie rząd 
francuzki nie spotyka się przy wyko- 
nanju dekretów marcowych nigdzie z 
takim oporem, jakiego oczekiwano w 
Europie, jakiego nawet rzeczywiście 
obawiał się poprzedui gabinet, zwle- 
kająe i rozkładające na kilka aktów 
czynność wykonawczą. Tu i owdzie 
kowisarze rządowi musieli przemocą 
wciskać się do klasztorów, w kilku 
miastach nawet spotkali się z tłamnem 
zbiegowiskiem zapowiadającem w pier- 
wszej chwili trudna przeprawę, ale 
ostatecznie wszędzie skończyło się tyl- 
ko na zizolowanych, niejako indywi- 
duałunych objawach oporu. Nie tak 
działoby się we Francyi, jeżeliby lu- 
dność katolicka na prawdę przejęta 
była takiem oburzeniem, o jakiem mó- 
wią jej organa. Historya aż nadto wie- 
le daje przykładów, jak gwałtownie 
wybuchają, namiętności w ludzie fran- 
cuzkim, jeżeli on rzeczywiście czuje 
się zagrożonym lub nawet dotkliwie 
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podrażnionym w drogich sobie uczu- 
ciach. Nie mógł się tak rychło zmie- 
nić charakter i temperament narodo- 
wy Francuzów, żeby na karb tej zmia- 
ny położyć można dzisiejsze zachowa- 
nie się jego wobec komisarzy zamy- 
kających klasztory. Jeżeli w ogólnem 
zóbojęinieniu dla religii nie będziemy 
szukać wytłómaczenia tego objawu, to 
trzeba chyba przypuścić, że społeczeń- 
stwo popadło w pewną apatyę lub da- 
ło się steroryzować. W jednym i dru- 
gim wypadku pada cień silny na siłę 
francuzkiej ludności katolickiej, o któ- 
rej wierności dla tradycyi kościoła i 
wszelkich jego zarządzeń słyszymy co- 
dziennie tyle pochwał w organach 
konserwatywnych. 

Nie pomoże to pewnie ani kla- 
sztorom, ani powadze ludności kato- 
liekiej, że Figaro, przyjmująe propozy- 
cyę podsuniętą redakcyi przez jadnego 
z czytelników, ułożył wzór protestu 
„w imieniu wolności i sumienia“, który 
z podpisami przesyłać każe do biura 
redakcyjnego. Dla Paryża otworzyła re- 
dakcya swój lokal i tam każdy podpisuje 
ów protest krótki ale dosadny. Jestto 
pewien rodzaj plebiseyiu dziennikar- 
skiego, który może udać się 0 tyle, że 
zbierze na protest krocie podpisów, 
ale jaka korzyść praktyczna może ztąd 
wyniknąć? Ferry pozwala urządzać 
ten plebiscyt, bo wie, że nawet miliony 
takish protestów nie zamkną mu już 
drogi do klasztorów, do których mają 
być jeszcze zastosowane dekrety mar- 
cowe. Przed wydaniem dekretów de- 
monstracya taka mogła jeszcze mieć 
pewne znaczenie, mogła mianowicie 


nieautoryzowanym kongregącyom. Bẹ- 
dzie to nawet pamiątka nieszezególna, 
bo takie protesty więcej zakrawają na 
reklamę dla dziennika, który je zbiera, 
aniżeli na poparcie sprawy, która 
w chwili najwłaściwszej nie znalazła 
dość obrońców. 

Q wszystkich partyach konser- 
watywnych we Francyi bez wyjątku 
można dziś powiedzieć, że politycznie 
podupadły niemal w takim stosunku, 
w jakim podniosło się na sile i zna- 
czeniu stronnictwo republikańskie. Nie 
mówiąc już o orleanistach, których 
właściwie nie ma wcale ani w sena- 
cie ani w Izbie deputowanych, nie 
mówiąc także o bonapartystach. któ- 
rych sam szef sprowadził na manow= 
ce polityczne swojem dziwactwem, 
nawet o legitymistach możnaby już 
zwątpić zupełnie. Stracili oni swoich 
najenergiczniejszych przedstawicieli, a 
wraz z nimi dawną śmiałość i przed- 
siębiorezość. W dzień urodzin hrabie- 
go Chamborda legitymiści urządzają 
bankiety i na tem kończy się akceya, 
bo zresztą ograniczeją się tylko do 
protestów, zastrzeżeń i w ogóle kro- 
ków ujemnych. Cóż innego jednak 
mogliby uczynić wobec tak ogromnej 
|przewagi republikanów? Prawda, że 
to zadanie trudne, ale nie tak, jii się 
zdawać może ma pierwszy rzut oka. 
| Dość wskazać tylko na jałowość «zta- 
tnich sessyj senatu i Izby, która pa: 
zwalała  konserwatystom zabłysnąć 
wnioskami dodatniemi w sprawach 
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białe widmo Anhella i zasępia ziemię, przez 
równik przechodząc — gwiazdy w górze ga- 


V. 
Rzym , dnia 18 czerwca , 1841 r. | 


nych, świętych i aniołów. Ta sama chwała, 
to samo dobro jednym niebem — drugim 
będzie piekłem ! 
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-oprawy krajowe. 


(Fundusze gminne a towarzystwa 
zaliczkowe). 


($) Na ostatniem walnem zebraniu de- 
legatów związku towarzystw zaliczkowych o- 
zwały się narzekania na Sejm i Wydział 
krajowy za to, że nie pozwolono gminom lo- 
kor ać funduszów w towarzystwach zaliczko- 
wych. Głosy takie musiały zdziwić każdego, 
kto zua zabiegi Sejmu i Wydziału krajowe- 
go okożo podniesienia instytucyi towarzystw 
zaliczkowych i przysporzenia im taniego ka- 
pitała obrotowego. Przed dwoma laty Sejm 
szczerze zajął się sprawą towarzystw zali- 
czkowych i już tem samem podniósł ich 
znaczenie, wyświadczył im wielką przysługę 
moralną. Nadto z inicyatywy Seimu i za 
staraniem Wydziału krajowego bank austrya- 
cko-węgierski otworzył towarzystwom zali- 
czkowym daleko większy niż dotąd kredyt 
pod warunzami bardzo korzystnemi, co po- 
wszechnie uznanem zostało za zdobycz bar- 
dzo ważną. Także wobee innych 1nstytucyj 
kredytowych, mianowicie lwowskiej kasy 
oszczędności, Wydział krajowy popierał zaw- 
sze towarzystwa zaliezkowe. Miałażby teraz 
nagle zapanować inna opinia, inna dążność ? 

| Bynajmniej, Narzekania nie mają podstawy, 
a delegaci, którzy z niemi wystąpili, nie byli 
dobrze poinformowani, jeżeli przypuszczali, 
że zawisło to tylko od woli Wydziału krajo- 
wego, aby w towarzystwach zaliczkowych 
gminy lokowały zapitały własne i zakładów 
swoich. Dla objaśnienia sprawy przedstawia- 
my jej charskter prawny, 

Na posiedzeniu z dnia 9 października 

| 1678 r. uchwalii Sejm rezolucyę, wzywającą 
Wydział krajowy, aby nakłaniał gminy do 
powierzania fusduszów swoich instytucyom 
pieniężnym na zaufanie zasługniącym. Wy- 
dział krajowy w sprawozdaniu z czynności 
swoich, przedłożosem na tegorocznej sesyi 
sejmowej, przedstawił powody, dla których 
nie może wykonać tej rezolucji, mianowicie 
wykazał, dlaczego ze stanowiska prawnego 
nie może być pozostawionem swobodnemu 
ocenianiu. ani teprezentazyj powiatowych, ani 
nawet Wydziału krajowego, które instytucya 
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głosu mi brak na wydanie cierpienia, głu-, wie, czy nadejdzie, a kiedy nadejdzie, może | bieżących to samo się objawiło. W sferze 
chom-oniemiał wśród życia, ni Świat zewnę- j 
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długo żądanych rzeczy bez skutku; a tam- 
tym dobrze będzie i z królestwem niebie- 
skiem jak z każdą nowością... Dostaną na; 


Co 
za wiek Julu? Co za świat? Co za kolej 
zgubna, porywająca wszystkich do otehłani — 
nis Dantejskiej, ale stokroć głębszej, bo sto- 


kroć dalszej od zmartwychstań nieba, cheę 
mówić — do otchłani śmieszności! Za dni 
moich widziałem dzieci ponure, dzikie, je- 
szeze ssące pierś mamki, a już recytujące 
wiersze Byrońskie i piszczące usteczkami peł- 
nemi mleka: „To piołun!“ — Widziałem 
piętnastoletnie dziewczynki, wołające Boga 
na usprawiedliwienie się przed niemi, jak 
Hiob niegdyś, jak Faust później, i szpilkami 
grożące gwiazdom. Widziałem olbrzymów du- 
cha, przez czas jakiś zapełniających serca 
ludzi imieniem swojem — a potem idących 
na starość do św. Pelagii i głupstwa , bre- 
dnie, próżnostki same drukujących; orłów, 
co na słońce patrzyły, spadłych w staw i 
przemienionych na pływające pośród pleśni 
ksezki. Widziałem za dni moich, acz niedłu- 
gich, zbłoźnienie wszystkiego — i zaczyna 
mi smętno być w duchu. Tem się jedynie 
pocieszana, Żera, zda mi się, doszedł ukrytej 
sprężyny tych wszystkich zjawisk: zowie się 
ona brakiem dumy, a wzrostem próżności. 
Jak cud jest rodzajem pewnym niepra- 
cy w naturze, pieczonego gołąbka, co spada 
z nad chmur do gąbki, iak i w duchu ludz- 
kim próżność jest wieczną żądzą chwały bez 
pracy; kiedy dama wbrew przeciwnie jest 
wieczną żądzą chwały, lecz za pomocą ol- 
brzymiego trudu. Kto dumny, ten i pokor- 
ny zarazem — 2 duma połączona z pokorą, 
stanowi wielkość człowieka. Duma bez po- 
kory, to próżność — pokora bez dumy, to 
podłość. Napozór tylko sprzeczne to władze 
duszy —a w istocie wielkość prawdziwa bez 
nich obydwóch obejść się nie może! Pokora 
powinna zawsze objawiać się w środkach, a 
duma w celu. Tera żo duch nigdy nie za- 


lej iść pragnie i piękniejszego czynu się do- 
rwać, tem mówię pokorę swoją pokazuje, bo 
ciągle się ma za niższego od ideału. Ztąd 
tęsknota, smętek , ezasem zwątpienie... Tem 
; 235, że dalej stąpa, że karmi Się wiarą urze- 
'ezywistnienia w końcu piękna, które pojął, 


ER się tem, co uczynił już; tem że da- 
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dotąd przepisami „zasługują na zaufanie”. 
Motywa Wydział krajowego przedstawione 
Sejmowi tak opiewają: Fundusze gmia sta- 
nowią albo majątek gminy i jej zakładów, 
albo są nadwyżkami dochodów rocznych, 
które według $. 67 ustawy gminnej przyłą- 
czone być mają do zakładowego majątku 
gminy. Paragraf 67 ustawy gminnej posta- 
nawia, że majątek gminy i jej zakładów a 
zatem i nadwyżki dochodów w ten sposób 
mają być administrowane, aby „przynosiły 
ile być może największy trwały dochód“. 
Paragraf 98 ustawy gminnej a względnie no- 
wela z dnia 18 lutego 1875 wkłada na Wy- 
dział krajowy i reprezentacye powiatowe o- 
bowiązek czuwania nad tem, aby majątek 
zakładowy gmin i zakładów gminnych nie 
został uszezuplony. Obowiązek ten i wypły- 
wająca ztąd odpowiedzialność za całość fun- 
duszów gminnych oraz za stałą, trwałą i 
jaknakorzystniejszą fruktyfikacyę tych fundu- 
szów uprawnia a raczej zobowiązuje Wy- 
dział krajowy do przestrzegania, ażeby fun- 
dusze gminne i zakładów gminnych loko- 
wane były tylko za prawnem ubezpiecze- 
niem, t. j. takiem, jakiego dla fruktyfikacyi 
funduszów pupilarnych wymaga $. 230 usta- 
wy cywilnej. Bezpieczeństwo jest według u- 
stawy cywilnej prawnem „wtenczas tylko, 
kiedy przez zabezpieczenie sumy ulokowanej 
z doliczeniem do niej znajdujących się już 
ciężarów dom nad połowę a dobra ziemskie 
lub grunt nad 3/, swej rzeczywistej warto- 
ści nie zostały obciążone.* Z prawnem bez- 
pieczeństwem fundusze lokowane być mogą 
dalej w instytucyach (a. p. kasach oszczę- 
dności) które rozporządzeniami specyalnemi 
do tego wskazane zostały, wreszcie w efe- 
ktach wartościowych, które również specyal- 
nemi rozporządzeniami uznane zostały za od- 
powiednie do lokacyi funduszów pupilarnych 
i gminnych. 

Sejm przyjął do wiadomości całe spra- 
wozdanie z czyuności Wydziału krajowego a 
więc i ten wywód bez żadnej uwagi. Niepo- 
dobna nie uznać, że cała ta argumentacya 
opiera się Ściśle na ustawach 1 że Wydział 
krajowy, nie chcąc zejść z drogi prawnej, ina- 
czej postąpić nie mógł. 

Ale na zebraniu delegatów związku to- 
warzystw zaliczkowych powiedziano, że są 
to ustawy i przepisy „zastarzało*. A gdyby 
i tak było! Czy ztąd wynika, że nie należy 
przestrzegać tych ustaw i przepisów? Pięk 
nie przedstaw »ł by się stosunki społeczne, je- 
żelby norma tu mi-ła znaleźć zastosowanie, 
jeżeliby wolno było pomij»ć ustawy i prze- 
pisy. które w pewnem kole uznano „prze- 
starzałemi*, Dopóki ustawa lub przepis o- 
bowią:uje, dopóki kompetentny ustawodaw- 
ca nie wprowadził zmiany za stosowuą u- 
znanej. dotąd przestrzegać trzeba wszystkich 
postanowień. Ale w tym wypadku nie cho- 
dzi tyle o „przestarzałość* ustaw, €v o „mło- 
dość“ instytucyi. Mimo przestarzałych ustaw 
i przepisów wiele papierów wartościowych 
świeżej daty służy do lokacyi pupilarnych 
funduszów, bo w drodze właściwej uznane 
zostało ich bezpieczeństwo prawne. Niech 


że gardzi wszelką skończonośią i poczuwa 
się do pobratymstwa z nieskończonością , że 
uznaje się niezwaleczonym i wolnym od śmier- 
ci — tem jest dumnym i boskim! Lecz nie 
mógł by takim być, gdyby zarazem nie był 
ludzkim i pokornym, bo bez-pokory duch 
stanąłby na pierwszem lepszem stanowisku 
osiągniętem i nazwałby to doskonałością wszy- 
stkiego, końcem i dopełnieniem, wiecznością, 
wielkością, pięknem — i zarazby tem sa- 
mem ckrutnie się zbłażnił. Zatem bez poko- 
ry byłby poliszynelem , bez dumy także by 
się dostał do Bergamu natychmiast, bo pa- 
dając na zemię i bijąc czołem o dróg bi- 
tych kurz w lecie a błoto w jesieni, w wie- 
cznej fakirowskiej niewzruszoności, oznajmił 
by sobie samemu, że dalej kroku ujść nie 
zdoła i że stworzony jest na zwierzę lub ro- 
ślinę. 

j W naszej epoce brak wszelkiej harmo- 
nii między dumę a pokorą, przeszkadza wszel- 
kiej wielkości. Jesteśmy prożnymi, t. j. albo 
mamy pokory śmiecie bez oguia dumy, albo 
rośniem w szum dumy, w pianę, w bryzg, 
w nicość, nie opierając się na głębi żadnej! 
Rozbite akordy gubią zewsze ludzi, podno- 
szą zaś ich tylko pełne i pogodzone ; pierw- 
sze są fałszem i piskiem, drugie tylko mu- 
zyką!.. Otóż my nie w muzyce, ale w fał- 
szu, w kwasie tonów żyjem i dlatego prze- 
padamy. Patrz tylko, na co wyszli Lamer- 
najs, Lamartine, Sandowa, w ostatnich pło- 
dach, a wszystko przez próżność przez ser- 
wilizm dla ludu lub dla urzędu, przez chę- 
tkę poklaseczków teraźniejszości — niep mię- 
tni o poklask wieków ! 

Teraz, mój drogi Julu, o tobie słów kil- 
ka. Ucz się, patrząc, do czego wiodą rozmai- 
te dusz słabości, unikać wszelkiej — nie za- 
padaj w niemoc, bo niemoc nie jest pokorą, 
ni znów rośnij w dzikie przekonanie, że 
można jedną strofą wieki przewrócić, bo ta- 
kie przekonanie nie jest dumą. Bądź dumny 
a pokorny! Lecz kiedy się korzysz, to korz 
się przed Panem wiekuistym, lub przed wszech- 


się na przestarzałe ustawy. wykazą raczej 
warunki bezpieczeństwa prawnego, a stanie 
się zadość ieh żądaniu. Czy warunki te za- 
chodzą już, czy przeciwnie krytyka obecnej 
organizacyi towarzystw zaliczkowych, wypo- 
wiedziana w zeszłorocznej ankiecie W ydzia- 
łu krajowego przez osobistości kompetentne 
w tej mierze, jest uzasadnioną — w to się 
tutaj nie wdajemy. be chcieliśmy tylko wy- 
jaśnić sprawę a nie rozstrzygać merytorycz- 
nie wątpliwości. 


Rezultat wyborów do Rad 
powiatowych. 


JE 
Z gmin wiejskich. 

(Ciąg dalszy). 

Cieszanów. 
Stefan Sawa wójt 
Ks. Michał Sembratowiez gr. k. proboszcz. 
Dr. Adolf Wurst. 
Dr. Jacek Jabłoński, lekarz. 
Ks. Antoni Koleński, proboszcz ob. łac. 
Władysław br. Brunicki, właściciel dóbr. 
Albin Turzański, e. k. sędzia powiatowy. 
Ks. Józef Fedonowicz, gr. kat. proboszcz. 
Gustaw Kiirner, ewang. proboszcz 
Michał Majer, właściciel realności. 
Mikołaj Puchacz, r: lnik. 
Matwij Onyszko, rolnik. 


Drohobycz. 


Juliusz Bielski, właściciel dóbr. 
Mikołaj Kryśko, właściciel dóbr. 
Ksenofon Ochrymowirz, b. suplent gimn. 
Jan Trostman, właściciel realności. 
Wasyl Pupin. wójt. 

Aftanazy Ortyński, włościanin. 
Oleksy Harasymiak. włościanin. 
Jan M'chać wójt. 

Seń Tabaczyński, wójt. 

Teodor Koek, włuścianin. 
Aftanazy Zubrzyeki, włościanin. 
Józef Karpiński, nauczyciel. 


Gorlice. 


Jan Bryła, naczelnik gminy. 

Kmil Malecki, naczeluik gminy. 
Jurko Honczaryk, właściciel gruntu. 
Michał Nigbor, naczelnik gminy 
Hryć Fekuła, 3 p 
Jędrzej Dziadzio, właściciel gruntu. 
Hast Obszarski, naczelnik gminy. 


Józef Gąsiorek, A > 
Klemens Ozupik, s >. 
Orest Hladyk, y = 
Antoni Tokarczyk, z A” 


Józef Olszewski, przełożony obsz. dworsk. 
Kamionka strumiłowa. 


Tytus Kielanowski, właściciel dóbr. 
Ks. Józef Krasieki, gr. kat. paroch. 
Ks. Cyryl Lewicki, gr. kat. paroch. 
Ks. Emil Pietrusiewicz, gr. kat. paroch 


świata pięknością, lecz nie przed tą dziwną 
Madonną, której za podstawę dałeś piersi 
swoje. O Julu, ja wiem. że to ci wiele smu- 
tku rzuciło do serca i muże wiele sił na czas 
jakiś odebrało. Szkoda ciebie, byś z takiego 
zadraśnięcia miał się rozranić i osłabnąć — 
otrząśnij się. .. Gdzie Rafael nie malował, tam 
nie myśl o Rafaelu, marz raczej o Ruben- 
sie, i duszy twej całej nie kładź pod stopy 
aniołów Rubensowych — daj im rękę, opie- 
kuj się niemi, życz im dobrze, bądź im bra- 
tem , ale nie konaj dla meh, bo twój grób 
po takiej śmierci nie porósłby w bluszeze 
nieśmiertelne; poczciws niezabudki, ładne 
gwożdziki, małgorzatki i tulipany na nim 
by się urodziły... A o to idzie, by na gro- 
bie stał krzyż w laury oplecion, nie kwiate- 
czki rosły | 


Ty wiesz, żem cię kochał zawżdy, Ty 
wiesz, że cię kocham -— może nie wiesz 
ale się dowiesz, że nigdy nie przestanę. Julu, 
powtarzam ci, nieśmierteln=ść jest w tobie, 
od ciebie zależy z piersi ją własnych wy- 
rwać i uzewnetrznić. Nie kładź się więc na 
ziemię... Taking the measure of an numade 
grave — nie chciej sobie samemu wmawiać, 
żeś tylko już mozaikowym artystą! Nie, tak 
nie jest, artysta z ciebie, mistrz! Lecz nie 
ufaj nigdy chwilowym ludzi p kluskom. Wszy- 
stko, co żyć ma i trwać, musi przejść wprzód 
przez walkę; od pieska eo na robaki umie- 
ra, od dziecka co płacze, gdy mu ząbki się 
wykłuwają, do epopei Danta, aż do idei chrze- 
ściaństwa. Co zatem zaraz zyskuje aprobacyę 
gminu, to niedługo pożyje —- wierz mi Julu! 


Tyś przeznaczony żyć, jeśli sam wyrzeczesz l 
się wieczności dla znikomych ułndek. Bądź: 


dumny a pokorny, a będziesz wielkim! Niech 
cię Bóg strzeże — myśl o mnie zawsze juko 
o istocie, mającej serce wiecznie rozkwitają- 
ce i stulistne, gdy obraca się ku tobie! 


Odpisz do Miinich. Z. 


Bazyli Wanio, właściciel realności. 
Tomasz Kozak, burmistrz. 
Franciszek Kuliński, włościanin. 
Teodor Robak, r 
Pawło Szeremeta, F 

Filip Romaniszyn, » 
Teodor Stefanowicz, 

Piotr Kupczyński, 


Kraków. 


Jan Paszcza, włościanin. 

Józef Razowski, włościanin. 

Wojciech Zawadziński, włościanin. 
Karol Bieda, wójt. 

Józef Gajoch, b. wójt 

Władysław Kołodziejczyk, wójt. 

Jan Orzechowski, wójt. 

Kazimierz Starowicz, włościanin. 
Michał Łysakowski, naczelnik gminy. 
Józef Mazurkiewicz, wójt. 

Andrzej Romanowski, majster ciesielski. 
Ks. Józef Oleksy, proboszez. 

Jan Skirliński, właściciel dóbr. 


Nowy-Sącz. 


Franciszek Gedl, właściciel realności. 
Józef Chrzanowski, naczelnik gminy. 
Adolf Dobrzyński, właściciel dóbr. 

Jozef Koscisz, właściciel gospodarstwa. 
Franciszek Garwol, naczelnik gminy. 
Jan Oskard, właściciel gospodarstwa. 
Józef Głąbiński, właściciel części dóbr. 
Gustaw Romer, właściciel dóbr. 

Michał Kurzeja, właściciel gospodarstwa. 
Ks. Józef Łomnieki, gr. kat. proboszez. 
Jakób Ladenberger, zastępca naczelnika gm. 
Wincenty Ostowski, właściciel realności. 


Przemyślany. 


Hilary Treter, właściciel dóbr. 

Jan Tyblewicz, właściciel realności. 
Izydor Tarnawski, właściciel realności. 
Wiktor Łuszcezyński, właściciel realności. 
Iwan Podolak, naczelnik gminy. 
Pawło Olejnik, właś iciel gruntu. 

Ks Szymon Konopka kapelan g. k. 
Ks. Jan Pietrasiewicz, kapelan g. k. 
Jan Świerzyński, właściciel realności. 
Stefan Semenow, naczelnik gminy. 
Teodor Kuśnierz, właściciel realności. 
Ołeksa Cymbała, właściciel realności. 


Rzeszów. 


Adam Jędrzejowiez, właściciel dóbr. 
Stanisław Skrzyńsk:, 5 1 

Jan Micał, gospodarz gruntowy. 
Walenty Ataman, gospodarz gruntowy. 
Michał Prue, naczolnik gminy. 

Kasper Fura, naczelnik gminy. 
Tomasz Kamiński, naczelnik gminy. 
Jędrzej Wrzos, naczelnik gminy. 
Michał Kogut, gospodarz gruntowy. 
Jan Cholewa, 
Jan Czarnik, 5 m 
Ks. Władysław Glodt, pleban. 


Wadowice. 


Józef Czapik, gospodarz grunto% y. 
Józef Sopieki, gospodarz gruntowy. 
Maciej Stuglik, gospodarz gruntowy. 


„ | Franciszek Drozdowski, gospodarz gruntowy. 


Józef Migdałek, gospodarz gruntowy. 

Józef br. Baum, prezes rady powiatow. 
Henryk dr. Krobieki, wieeprezes rady pow. 
Ks. Józef Komorek, proboszez. 

Ks. Maciej Fox, d 

Ks Franciszek Kurzyniec, proboszcz 
Michał Majewski, emerytowany adj. sądowy. 
Adam Simiłowski, dzierżawca dóbr. 


Zbaraż. 


lwan Bojko, gospodarz. 

Petro Luczka, wójt. 

Ks. Jakób Wierzbicki, g. k. paroch. 
Ks. Jan Herasymowicz, g k. paroch. 
Eliasz Koprowski, właściciel realności. 
Antoni Szuber, gospodarz. 

Michał Gryniuch, gospodarz. 

Jan Juziuk, gospodarz. 

Tomko Kiryluk, gospodarz. 

Daniel Kierniczny, naczelnik gminy. 
Ks. Jakób Mali-zewski, g. k. paroch. 
Wasyl Zazula, radny. (D. n.) 


Delegacye 


Peszt, 4 listopada. (Tel. Gaz. Lw.) 
Na dzisiejszem pełnem posiedzeniu dele- 
guicylianstrynckiej rozprawian» nad 
budżetem ministerstwa spraw zagranicznych. 
Del. baron Hübner wywodził w długiej 
mowie, że niebezpieczeństwo wojny grozi w 
przyszłości ze strony Francyi i przemawiał 
za bezzwłocznem odroczeniem kwestyi wscho- 
dmiej ı przyłączeniem się Austryi 
do Niemiec i do Rossyi. Demel 
zbijał wywody Hibnera, występując miano- 
wicie przeciw sojuszowi z Rossyą i doma- 
gająe się, aby cele polityki austryacko-wę- 
gierskie zostały zakomunikowane delegacyi. 
Suess zwracał uwagę rządu na kwestyę 
dunajską i zawisłe od niej interesa ekono- 
miczne. Grocholski przemawiał stanow- 


czo przeciw sojuszowi z Rossyą;: 
Po odpowiedzi sprawozdawcy Plenera ! 
oświadczeniu ministra spraw zagranicznych, 
że rząd uważa za swe zadanie popierać in- 
teresa ekonomiczne, został budżet spraw 
zagranieznych bez dalszych rozpraw 
przyjęty według wniosków komisyi. 


SPRAWY MONARCHII 


Montags Revue z dnia 1 b. m. poświę- 
ca obszerny artykuł dwom najnowszym mo- 
wom deputowanych dr. Kronawettera i ba- 
rona Zschoka. Czytamy w tym artykule: 
„Deputowany wiedeńskiego Josefstadtu, a 
więc ludności 70-tysięcznej na wskróś nie- 
mieckiej i wolnomyślnej — a z drugiej stro- 
ny deputowany Izby handlowej w Leoben, 
także Niemiec najczystszej krwi, obrzucili 
partyę konstytucyjną najcięższemi zarzutami. 
Ci dwaj Niemcy oskarżają tę partyę daleko 
więcej, aniżeli przeciwnicy narodowi, więcej 
może, niż surowa krytyka oskarżać ich do- 
zwala... Deputowany ósmego okręgu wiedeń- 
skiego nie jest odosobniony ze swem zda- 
niem, oprócz kolegów swych z 5, 9il 
okręgu wymienia on je:zcze innych powa- 
żnych przyjaciół politycznych, a nadto po: 
wołuje się na barona Walterskirch=n, dr. 
Heilsberga i innych... Co do barona Zscho- 
ka, ten reprezentuje Izbę handlową, a więc 
okręg wyborczy, który więcej niż którykol- 
wiek inny w Austryi przykłada wagi do ma- 
teryalnych interesów. I rzeczywiście, między 
dr. Kronawetterem a mężami z Aussee istnie- 
je daleko większa polityczna wspólność, ani- 
żeli między tymi ostatnimi a całą resztą 
partyi konstytucyjnej. Radykalna frakcya w 
obozie niemieckim jest więc daleko większą, 
niż to przyznawać chciano dotychczas w o- 
bozie konstytucyjnym, większa może, niż o 
tem wiedziano. My nie reklamujemy tych 
panów dla rządu, ministeryum Taaffe nie 
może nie jest tak obeem, jak zamiar p-stę- 
powania ręka w rękę z pp. Kronawetterem 
i z Zschokiem. Mimo to może rząd d'zna- 
waé uczucia zadowolenia, gdy z ust przeci- 
wników, jak dr. Kronawetter i baron Zschok, 
słyszy takie słowa: „Zarzucają ministerstwu, 
że naraża jedność państwa, że narusza libe- 
ralne instytucye, žo zagraża stanowisku 
Niemców. Są Ło frazesy. Jeżeli coś po- 
dobnego pojawi się w dzienniku, to dzien- 
nik jest półurzędowy. Czy deputowany z Jo- 
sefstadtu jest także półurzędowym? Albo 
może baron Zschok jest na żołdzie hr. Taaf- 
fego ? 

„To frazesy !“ tak mówi jeden, à drugi 
dodaje: „Ludność odwróci się od tych fra- 
zeBowiczów !* Takich iście „druzgocących* 
prawd nie mogli dać sobie powiedzi-ć w 
oczy konsiytucyjni agitatorowie, a ponie- 
waż nie byli w stanie zbić tych zarzutów, 
więe zamilczeli obie mowy. Wszystko, eo o- 
pozycya dotychczas z ciężkim trudem zrobić 
zdołała — to frazesy! Tak mówią Niemcy 
i liberały w Wiedniu i Lsoben, w dwóch na 
wskróś niemieckich miastach. Jakież szyder- 
stwo z tych, którzy eo dzień i co godzi- 
na odspiewują w pocie czoła tę samą piosn- 
kę o narażeniu jedności, o narażeniu liberal- 
nych zdobyczy, o zagrożeniu niemieckości; 
jakaż ironia przeciw tym, co biegają z je- 
dnego parteiłagu na drugi, aby nazwiska 
swoje jak najczęściej w pierwszym szeregu 
najbardziej opozycyjaych opozycyonistów wy- 
czytać ; jaxiż wstyd dla innych, którzy po- 
żądliwością portfelu opanowani. pod pła- 
szczykiam największej nieprzyjaźni starają 
się o kompromisy, w których przedewszy- 
stkiem oni sami wypierają się swojej całej 
przeszłości | Jakim przerażliwym tonem ode- 
zwą się tesłowa na owych tajnych rokowa- 
niach w Peszcie, gdzie dla obalenia gabine- 
tu Taaffego, panowie konstytueyjni chcą 
„dobrowolnie* uchwslić wyższy budżet woj- 
skowy, a wspólny rząd poróżnić z austrya- 
ekim! Jak gdyby rząd tutejszy nie był wy- 
war? stanowczego wpływu na te przedłoże- 
nia, jak gdyby one nie były także jego prze- 
dłożeniami! Jakie drastyczne słowo wymy- 
śli dr. Kronawetter na ten interesujący wy- 
nalazek party. konsti tusyjnej obalenia rządu 
konstytucyjnego zapomocą przyjęcia jego 
własnych przedłożeń. Jak nazwie baron 
Zschok ten handelek ? 

„To są frazesy! Ludność odwróci się 
od frazesowieczów.* Być może, że obaj pozo- 
staną przy tij krytyce, która w tym przy- 
padku jest też najtrafniejszą.* 

— Według informacyj Presse myśl ob- 
jęcia kolei żelaznych przez pań- 
stwo zaczyna przybierać coraz wyrażniej- 
sze kształty Początek w tej mierze ma być 
zrobiony od grupy kolei południowo austrya- 
ckichi galicyjskieh. Co do pierwszych 
poczyniono już pierwsze kroki; nabycie ko- 
lei galicyjskich poprz dzone być musi ukła- 
dem między rządem przedlitawskim a wę- 
gierskim w przedmiocie rozdziału sieci kolei 
węgiersko-galicyjskiaj. 

— Hon peszteński wykazuje, że dele- 
gscye przyjęłyby na siebie wielką odpuwie- 
dzialność, gdyby w sprawie budżetu wojen» 


nego kierowały się wyłącznie względami o- 
szczędności. „łatwo to, pisze organ węgier- 
ski, narzekać ustawicznie na 100-milionowy 
budżet wojerny, ale przed wydaniem wyro- 
ku należałoby dokładniej poznać sprawczda- 
nia o stosunkach zagranicy, które nie :wa- 
lifikują się do publikacyi, należałoby pocią- 
gnąć paralelę z armiami i uzbrojeniami za- 
granicy, i szczegółowo wykazać, które po- 
zycye budżetu wojennego są zbyteczne. Pu 
bliczność jest w błędzie, jeżeli mniema, że 
budżet wspólny wzrósł o wiele milionów, 
zapomina ona, że dochody na pokrycie po- 
trzeb zmniejszyły się Gdyby dochody z ceł, 
które przedtem zawsze tak wysoko były pre- 
liminowane i dochody z wspólnych fundu- 
szów nie były doznały tak znacznej reduk- 
cyi, to budżet zamiast podwyższenia wy- 
kazywałby zniżenie wydatków. Przy kre- 
śleniu w budżecie wojennym należy po- 
stępować z znajomością rzeczy, byłby to 
bowiem szczegoluj system oszczędności, gdy- 
by wykreśleuiem 1—2 milionów chvisno 
zniszczyć rezuliaty, osiągnięta wydztkami w 
sumie 90 milionów. Minister wojny żąda na 
fortyfikacye w Krakowie, Przemyślu, 
Poli i południowym Tyrolu, które 18 milio- 
nów już kosztują, 2—8 milionów. Nikt nie 
mógłby przyjąć na siebie odpowiedzialności 
za proste wykreślenie tej sumy, ale po do- 
kładnem zbadaniu możnaby może cel zamie- 
rzony osiągnąć mniejszemi kosztami. Także 
oszczędność przez późniejsze powoływanie 
rekrutów nie dałaby się usprawiedliwić po 
oświadczeniach złożonych przez sumien- 
nego ministra wojny. Miałyżby oszezędzone 
1,300.000 zł. mieć większą wartość niż dziel- 
ność wojenna armii? Oszczędności te mia- 
łyby sens w czasach spokojnych , ale nie 
dzisiaj, Nie wysokości sum ale pytanie, czy 
żądanych wydatków uniknąć można, powinui 
członkowie delegacyi mieć przed oczyma. 
Jeżeli delegacya węgierska zajmie to stano- 
nowisko, to nie zasłuży bynajmniej na za 
rzut, że jest tylko machiną do głosowania.* 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(Unici w Rossyi.i 

Do dziejów prześladowania unitów w 
Rossyi podaje Gołos petersburski bardzo 
ważny przyczynek. Oto, eo pisze: 

„Niedawno donosiliśmy, że dnia 27 
września rozbierana była w 5 departamencie 
senatu sprawa Malinowskiego. Sprawa 
ta zasługuje na baczną uwagę z tego powo- 
du, że rzuca światło na środki, z% pomocą 
których nawracano na prawosławie katolików 
i unitów na Litwie i w Polsce, w peryodzie, 
który nastąpił bezpośrednio po uśmierzeniu 
powstania w Polsce. Oto w krótkości szcze- 
góły tej sprawy: 

Włościanin małej mieściny, niemal 
wioski, Swisłoczy, Wołkowyskiego powiatu, 
Grodzieńskiej gubernii, Józef Malinowski, zo- 
stał w kwietniu 1866 r. na podstawie nibyto 
przez niego podpisanej deklaracyi zaliczony 
do prawosławia. W deklaracyi tej zobowiązał 
się on, że w dzień św. Trójey, to jest 15 
maja 1866 r., przystąpi do sakramentów Św. 
według obrządku prawosławnego. Z procesu 
pokazuje się, że Malinowski dowiedział się 
o tem, że jest zaliczony do prawosławia, do- 
piero wtedy, gdy mu zabroniono uczęszczać 
do kościoła kat lickiego. Tymczasem on, jako 
z urodzenia katolik, nigdy ani przedtem, ani 
potem do cerkwi prawosławnej nie chodził 
i chodzić nie chciał, bo pozostał dotychczas 
szczerym wyznawcą religii katolieniej. 

Dewiedziawszy się jednak, że zaliczono 
go w poczet prawosławnych na podstawie 
rzekomo przez niego podpisanej deklsracji, 
wytoczył w Grodzieńskiej Izbie k-ruej pro- 
ces o sfałszowanie swego podpisu na tej de- 
klaracyi. Wskutek tego procesu wykryło się, 
że deklaracya ta ułożona została przez Św ia- 
szczennika Gomulickiego, a ponieważ 
Malinowski pisać nie umie, podpisana była 
przez Daszkiewicza, będącego pisarzem przy 
urzędniku Szewaginie. Daszkiewicz przed są- 
dem zeznał, że nie przypomina sobie, czy 
Malinowski prosił go o podpisanie deklaracyi. 
Jednocześnie z Malinowskim wytoczyło taką 
samę skargę o fałszerstwo podpisów 20 in- 
nych włościan tejże wsi z pomiędzy 700 z8- 
pisanych niby dobrowolnie do prawosławia 
w ciągu 1866 roku. 

Z procesu tego okazało się dalej, że 
deklaracye o przyłączenie do cerkwi prawo- 
sławnej składano bądź w imieniu całych 
wiosek, bądź też w imieniu jednostek 
Do kategoryi tych ostatnich, to jest indywi- 
dualnych deklaracyj, zalicza się właśnie de- 
klaracya Malinowskiego. Indywidvalne dekle 
racya ściągane były od takich włościan, któ- 
rzy z powodu swojej popularności i wpływu, 
jaki wywierali na resztę chłopów, używali 
we w:i największego znaczenia i których 
przet» przyłączenie do prawosławia mogło 
być bardzo pomocnem w sprawie nawracania 
na prawosławie reszty włościan danej wioski. 
Proces ten odsłonił tedy cały szereg nadużyć 
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jak i duchowieństwo prawosławne, idące 
drogą tą samą co Gomulicki. 

Ale Gomulickiema przysłuża ten smutny 
zaszczyt, że może najwybitniejszą na drodze 
tej odgrywał rolę. Albowiem ten „zacny“ 
pasterz zamiast tego, żsby po nawróceniu na 
prawo-ławie — chociaż drogą gwałtu — sta- 
rał się pogodzić neofitów ze swą nową wiarą 
za pomocą uczynków Świaśczących o chrze- 
ściańskiej miłości bliźniege, on tymczasem 
robił wszystko, co tylko w jego możuości, 
aby w nowo nawróconych wzbudzić nieza- 
wiść do siebie i do prawosławnej cerkwi. 
Nieludzkie Ściąganie danin na rzecz cerkwi 
nawet gwałty, wszystko to praktykował ten 
niepr-szony apostoł prawosławia. s 

Boleść roskrwawia serce, czytając opo- 
wieść przedłożoną senatowi przez Spasowicza, 
adwokata Malinowskiego, opowieść opisującą 
te gwałty, jakich się dopuszczały władze p»- 
licyjne przy pemocy sług cerkwi, podob ych 
Gemulickiemu, a których to gwałtów następ- 
stwem było przyłączenie dobrowolne do 
prawosławnej cerkwi uieośnie*onych tłumów 
włościańskich. Najwyższa boleść przejmuje 
serce, gdy się pomyśli, że kozacka nahajka 
i pięść policyanta (kozackaja pleť i paticiejskij 
kułak) zastępowały miejsce chrześciańswiej 
uauki o miłości i uległości. Mimowoli zadaję 
sobie człowiek pytanie: Po eo i w imię czego 
występowali ci nieproszeni apostołowie pra- 
wosławia ? Z wyjątkiem prywatnej kssy Go- 
mulickiego — komuż zresztą korzyść to przy- 
niosło, że włościanie wsi Świsłorzy chodzą 
dzisiaj do cerkwi, zamiast do kościoła? 

W dalszym ciagu swego długiego ar- 
tykułu, przechodzi Grołos na pole rozum*wa- 
nis na ten temat, że w rzeczach wiary 
gwałtem daleko zajść nie można, że 
«sumienie ludzkie jako rzecz niemateryalnua, 
nie da się krępować przepisami policyjnemi, 
że jeżeli cerkiew prawo-ławna chce, aby „na 
jej łono wróciło to, co utraciła, to p'winaa 
iść tą drogą, jaką szedł niegdyś kościół ka- 
tobeki, gdy bez walki i gwsłtów a na mocy 
chrześciańskiego przykładu, na mocy dysku- 
syi, rozumowania i przekonywania przytią- 
gnął ku sobie przed wiekami ludność prawo- 
sławna. * 

Tak pisze dziennik rossyjski. 


(Walka stronnictw we Francył.) 
Jakkolwiek wszelką walkę na polu prze- 
konań i żywe ich starcie w ceodziennnych 
objawach, zwykło się poczytywać za dowód 
żywotności społeczeństwa, to jednak zdarza- 
ją się niekiedy walki weale niepożądane 
które zamiast przyspieszać rozwój pewnego 
organizmu, powstrzymują go. Do takich za 
pewne należy i obecnie zaostrzająca się walka 
stronnictwa zwanego urzędownie wa Francji 
katolickiem , a w istocie będzeego legitymi- 
stycznem. Jak w każdej walce, nie odbyło 
się i tutaj bez podstępu, na który narzekają 
istotni katolicy, nad którym ubolewają ludzie 
umiarkowani. Legitymiści bowiem pod po- 
zorem obrony interesów zgromadzeń ducho- 
wnych, które wzięli pod swą opiekę, dążą 
zbyt namiętnie do celów bynajmniej nie du- 
chownych, lecz czysto świeckich. Uzbrojeni 
tą bronią, rozwijają w całej Francyi agitacyę 
w duchu swoich interesów, przeciwną rzą- 
dowi republ'ki. Zbliżające się otwarcie sesyi 
parlamentarnej pobudziło ich do żywszej 
czynności, i jak Temps przewiduje, pierw- 
sze posiedzenia Izb będą zapewne burzliwe. 
gdyż rząd zasypany zostanie interpelaeyami 
monarchistów. Obecnie organa legitymistów 
wyprzedzają się w doborze środków pole- 
micznych i sposobów objawienia swojej nie- 
chęci przeciw rządowi. Figaro podał myśl 
zbiorowych protestów ; myśl tę podjęła skwa- 
pliwie Gazette de France, lecz nie zgadza 
się na gołosłowny protest, tylko żąda orga- 
nizacyi oporu i nie wyraża bynajmniej 
życzeń swoich z uimiarkowaniem, lecz p:sze : 
„Barbarzyńską wojnę wypowiedziano katoli- 
kom, konserwatystom i wszystkim ludziom, 
którzy jeszcze wierzyli w sprawiedliwość, 
prawo i wolność. Muszą się zatem bronić, 
pojmując bardzo dobrze, że nie można się 
spodziewać powrotu do umiarkowania, że 
chwila platonicznych protestów minęła, że 
potrzeba stworzyć silną organizacyę w celu 
obrony zasad prawa, bez którego niemożebnem 
jest życie społeczne.* Jeszcze ctwarciej i z 
mniej:zem umiarkowaniem odzywa się Union, 
w której czytamy: „Nie zdołano nas zastra- 
szyć. ani szyków naszych złamać, nie prze- 
staniemy pobudzać do publicznej pogardy i 
zemsty ludowej. Ale oto występki naszych 
nieprzyjaciół przychodzą nam w pomoe, i 
cieszymy tię widząc ich porwanych szalony m 
wireni, wiodącym ich do pręgierza, na któ- 
rym chłostać ich nie przestanie Nemezys. 
Powtarzamy za generałem Charette: Nieda- 
leki już dzień, w którym zgromadzić się bę- 
dziemy musieli około króla i jego sztandar» 
na służbę Bogu i ojezyźnie.* 
„ Figaro ogłasza tormslne buletyny przy- 
szłej kampanii komitetu, który ma czuwa 
nad kongregacyami i rozpocząć walkę z wy- 


konawcami dekretów marcowych. M ędzy: 


innemi donosi, że w Paryżu przy ulicy de 
Ja Sante, klasztor Kapucynów został we- 


praktykowanych tak przez władze polityczne wnątrz urządzony zupełaie jak twierdza. 


Gazeta Lwowska z dnia 5 listopada 1880. 


é| mocarstwa poręczyły zbiorowo wykonanie po- 


(Przybyło kilka senatorów i deputowanych, | W skutek uwag niemieckiego kanclerza, ks 
| którzy zajęli pozycye, według wskazówek p. | Gorczaków uznał za potrzebne zmodyfiko- 
Mun. byłego oficera kirasyerów, ten bowięm | wać swój wniosek i na posiedzeniu z d. 10 
| objął komendę. Kulkakrotnie alarmowano | lipca przedłożył go w formie złagodzonej 
| fałszywie zamkniętych w twierdzy. Pokazało | podj względem wyrażeń, ale zawierającej tę 
„Się, że to ulieżnicy paryscy pozwalali sobie | samą mysl. Z powodu nie dość wyraźnej treści 
| co było objawem wyjątkowym, gdyż | lord Salisbury zażądał wyjaśnień, czy według 
ze struny warstw najniższych, nawę: repu- | nowej redakcyi wniosku rossyjskiego nastąpić 
blikańskich, nie doznali zakonnicy nigdzie | ma w danym razie na przypadek niewyko- 
nieprzychylnych objawów. Głosy jednak | nania traktatu użycie siły, Na to ks. Bismarck 
dzieantkarstwa radykalnego i legitymistycz- | w sposób stanowczy odpowiedział przecząco. 
nego nie pozostają bez wpływu na ogół, i| Mocarstwa zobowiązały się tylko do nadzoru, 
roznamiętniają tłumy. W klasie narwyższej, | popartego w razie potrzeby akcyą dyploma- 
szczególnie kobiety odznaczać się mają niv- | tyezną. Wolno jest mocarstwom porozumieć 
zwykłą a raczej przesadną gorliwością w wy- się co do Środków dalszego działania, żadne 
szydzaniu i miotaniu obeig na funkcyonaryu- z nich jednak nie zostało do tego zobowią- 
szów rządowych. Przychodzi wskutek tego | zanem. : = 
do epizodów czasem komiczayeh, ale bądź | Na tem posiedzeniu nie zapadła jeszcze 
co bądź simutnych, gdyż rozgrywających się decyzya €o do propozycyi rossyjskiej. Naza- 
pod murami świątyń. Poszanowania zresztą jutrz, 11 lipca, wznowiono dyskusyę. Austrya 
nie obudza w tłumie tw ie miotanie ad Niemcy zgodziły się wykonywać prawo 
na władzę, do jakiego się posuwa jeden | nadzoru i komiroli, żądały jednak, żeby na to 
z dzienników monarchicznych, który naczel- | nie kładziono zbyt wielkiego nacisku i żeby 
nika rządu p. Gróvy, uazywa chef des bri- | nie mowiono o dalszej zgodzie co do środ- 
gands. Możnaby utworzyć cały słowuik wy- | ków, które mają być użyte na przypadek nie- 
pisanych lekkomyślnie wyrazów, któromi się | wykonania postanowień. Pełnomocnik turecki 
prasa radykalna i legitymistyczna nawzajem naturalnie imi niem Porty oświadczył się prze- 
traktować poczęły od chwili wybuchu walki. | ciwko wnioskowi ks. (iorczakowa. Wówczas 
Dostaje się jednak i rządowi, jak świadczy | Waddington zabrał głos i postawiwszy kwe- 
powyższe nazwanie Gićvy'ego, eo bynajmniej | styę jasno, rozwiązał ją w ten sposób, że po- 
nie utrwala jego powagi. zyskał wota członków kongresu. Powiedział 
on, że  niosek ressyjski ustanawia pewien ro- 
| dzaj stałej opieki marzuconej rządowi turec- 
| k emu, że trakiat, który mocarstwa mają pod- 
| pisać, zawiera znaczną liczbę postanowień, 
które pod wpływ m kontroli nakazanej przez 
kongres, mogłyby się stać pozorem do cią- 
głrgo mieszania się w sprawy Porty. Prze- 
ciw takiej kontroli ogólnej nad wielką liczbą 
klauzuł, których ważność nie była równą, o- 
świadczył się stanowczo repr-zentant Fran- 
cyi, upatrując w niej niebezpieczeństwo na 
przyszłość. 

Poprawka zaprojektowana przez Au- 
stryę upadła również i stało się faktem, że 
kongres nie zgodził się na politykę interwen- 
cyi i przymusu, do której Glądstune chciał 

I w r. b. przyciągnąć za sobą Europę. Wolno 
tensyj greckich. Zdaniem angielskiego dzien- | dziennikom angielskim bronić tej polityki 
nika postawa dzisiejsza rządu francuskiego | Gladstona, ale nie mają prawa zarzucać 
staje w sprzeczności z inieyatywą , którą | Francyi niekonsekwencji, albo łamania zobo- 
Francya podjęła na kongresie berlińskim pa | wiązań, skoro rząd francuski trzyma się ści- 
śle drogi, jaką sobie wówczas wytknął. Gdy- 
by w tem była jaka niekonsekwencya, toby 
ją byli niezawodnie pełnomocniey aagielsey 
już podczas dyskusyi na kongresie berliń- 


(W sprawie greckiej.) 
Ciekawa i interesująca polemiza wy- 
wiązała się z powodu Sprawy greckiej mię- 
dzy organem City londyńskiej. a dzieanikiem 
pary-kim. który za Czasów ministerstwa 
Freycineta uw żanym był za jego organ, 


| 
obecnie zaś równi» stanowczo popiera polity- 
kę gabinetu Ferry. W jedaym z ostanich 
numerów dzienuik Times ponowił skargi na 
politykę francuską w sprawie greckiej. Nie 
może on pojąć, dlaczego Francya okazuje się 
tak wstrzemiężliwą w kwestyi wschodniej, 
właśnie w chwili gdy bliskie załatwienie 
sprawy czarnogórskiej kazałoby przejść bez- 
pośrednio do załatwienia uprawnionych pre- 


korzyść Grecyi. Times sądzą, że tym spo- 
sobem Francya przyjęłu na siebie obowiązek 
dopilnowania, ażeby postanowienia zapadłe 
na rzecz królestwa Helenów zostały wykona- 
ne i że tego obowiązku nie spełnia. Nie | skim wytknęli. 

oskarża wprawdzie Francyi dziennuik lon- Powyższy artykuł dziennika Temps, 
dyński o złą wolę, o niewykonanie przyję- jetóny podaliśmy w streszczeniu, zasługuje 
tych zobowiązań , o złamanie danego słowa, | na uwsgę i z tego także względu, że po- 
ale uważa taką politykę za niezrozumiałą i | wołując się na dyskusyę w czasie kongresu 
berlińskiego prowadzoną, dziennik franeuzki 
zapożycza poniekąd argumentacji od rządu 
niemieckiego, który wobec daleko sięgających 
gladstonowskich planów pierwszy przypomniał 
da, że zdziwienie Timesa daje się wytłóma- | kongresowe debaty i zapadłą uchwałę. Jest 
czyć przedewszystkiem niezadowoleniem. Po- |to nowem stwierdzeniem wiadomego faktu, 
stawa Francyi jest rzeczywiście niepożądaną dla | że Francya, raz stanąwszy w sprawach wscho- 
dnich po stronie Niemiec i Austryi, bynaj- 
re choć nie są otwartymi stronnikami poli- | mniej sehodzić nie myśli z tej drogi, ku 
tyki pierwszego ministra angielskiego, nie- | której mimowolnie siła przyciągająca więk- 
pokoją się przykrem położeniem, w jakiemta  szości sprowadza teraz Anglję, wbrew prze- 
polityka postawiła Anglię. Francya jednak | ciwnym instynktom osobistym jej pierwszego 
nigdy nie popierała zamiarów Gladstona , | ministra. 

który przyszedłszy do władzy rzucił się w 
w awanturniczą politykę interwencji 1 Za- 
zapomniał upewnić się Daprzód o usposobie- 
niu tych, na których współdziałałanie liczyć 
był zmuszony. Domniemane współdziała- 
nia Francyi uczynił on osią swojej polityki 
nie troszesąc się bynajmniej o to, czy kraj 
ten zechee przyjąć rolę, jaką mu powierzał 
Ta nieprzezorność angielskiego męża stanu, 
ta pewność że wszyscy pójdą za jego Sztan- 
darem wały ten rozdział współezesnej histo- 
ryi angielskiej wprowadza w zdumienie mę- 


szuka w polityce wewnętrznej francuskiej 

przyczyn, z powodu których dzisiejszy rząd 

Francyi przyjął taką padstawę. | 
Na te zarzuty dziennik Temps odpowia- 


rządu Gladstona, a więci dla dzienników, któ- 


KRONIKA 


— Mianowania. W galicyjskich od- 
działach wojsk lub zakładach wojskowych mia- 
nowani dalej kapitanowie artyleryi II klasy 
Stefan Kunte i Gustaw Pokorny, kapitanami I 
klasy, porucznisy Józef Wodniansky, Edward 
1 W latschiha, Wincenty Kuczera i Ludwik Fi- 
Żów stanu na stałym lądzie, nie wynika KE /derkiewicz kapitanami II klasy; podporucznicy 
jednakże bynajmniej, ażeby rząd angielski , Gustaw Kallausch, Erazm Podczaszyński i Woj- 
miał zrzacać odpowiedzialność za to, że po- | ciech Pędrys porucznikami, a kadeci zastępcy 
został odosobniony na rządy, których zdania | efleerscy Fryderyk Hordt i Władysław Srp pod- 
porucznikami. 

W zarządzie stadnin porucznik Józef Plu- 
harz mianowany rotmistrzem II klasy, a kadet 
Paweł br. Taxi*-Bordogna et Valnigra, podpo- 


przed rozpoczęciem akcyi nie zasięgał. A 
Uznając jednak, że niezadowolenie dzien- 

ników angielskich jest zupełuie naturalnem, 

Temps czuje się w obowiązku odeprzeć Z4- 


rzut, jakoby Francya nie pozostała wierLą | rucznikiem, 

W rezerwie piechoty mianowani: podpo- 
rucznicy Wilhelm Juvgmann i Stefan Farszky 
| i „Kor porucznikami; kadeci Alfred Pniower, Leon 
Grecyi, inicyatywa ta jednak nie mieściła w Salzmann, Wiktor Kircz i Władysław Bar- 
sobie bynajmniej zobowiązan, jakich spełnie- backi, oraz podoficer Józef Mussil, podporuczni- 


swojej polityce z czasów kongresu i kouferen- 
nia domagają się obecnie od Francji : kami. 


eyi berlińskiej. Francya n'e zaprzecza by- 
najmniej, że wzięła inicyatywę Da korzyść 


augielskie. Dowodem t-go jest tekst protoko- 
iów kongresu berlińskiego. Na posiedzeniu 
kongresu d. 5 lipca 1878 r. zgadzono się na 
wniesioną przez Waddingtona deklaracyę na 
korzyść Grecyi. W trzy dni potem ks. (ior- 
czakow wystąpił z wnioskiem, ażeby kongres Kapitan-audytor II klasy Bogusław Kosler 
usankcyono r at swoje. dzieło zapewnieniem | mianowany kapitanem-audytorem I klasy, a pra- 
rękojmi jego wykonania. Na następnem po- | ktykaut audytoryalny Józef Sraka i podporucznik 
siedzeniu kanvlerz rossyjski bliżej ośreślił | rezerwy Adam Karszniewicz, poracznikami-audy- 
swoje żądania, formułując je w wniosku, aby | torami. 

Lekarz sztabowy starszy II klasy dr. Fran- 
stanowi-ń Kkorgresu. Temu sprzeciwił się ciszek Kury mianowany takimże lekarzem I 
książę Bismarck, wykazując różnicę, jaka za: klasy a jednocześnie szefem sanitarnym przy 
chodzi miedzy prawem nadzoru i kontroli + komendzie wojskowej w Krakowie; lekarze szta- 
obowiązkiem interweniowania wcelu wpro- bowi dr. Maksymilian S-hiiller i dr. Konstanty 
wadzenia w wykonanie postanowień traktatu Heumann, starszymi lekarzami sztabowymi II 


W rezerwie jazdy porucznik Rudolf hr. 
Khevenhiiller - Metsch wyjątkowym sposobem 
miavowany rotmistrzem II klasy, a w rezerwie 
artyl:ryi podoficer Karol Seeliger podporuczni- 
kiem. 


klasy, a pierwszy jednocześnie kierownikiem 
szpitala garnizonowego we Lwowie; lekarze 
pułkowi I klasy dr. Roman Szeliga, dr. Wil- 
helm Tonner, dr. Jan Foltanek i dr. Eugeniusz 
Hacker mianowani lekarzami sztabowymi; leka- 
rze pułkowi II klasy dr. Maksymilian Lechner, 
dr. Paweł Kukuk, dr. Władysław Zgórski, dr. 
Antoni Urbanik i dr. Adolf Koho lekarzami 
pułkowymi I klasy; a starsi lekarze dr. Antoni 
Barta, dr. Konstanty Blachowski, dr. Eustachy 
Antoniewicz, dr. Franciszek Czerwenka, dr. Izy- 
dor Bodek, dr. Antoni Kaiser, dr. Leon Kurz- 
weil idr. Franciszek Tschauner lekarzami puł- 
kowymi II klasy, 

Porucznicy-rachmistrze Adolf Kuhn, Jan 
Hóllrigl i Jan Zrębowicz mianowani kapitanami- 
rachmistrzami II klasy; podporucznik-rachmistrz 
Adolf Juni porucznikiem rachmistrzem; a sie- 
rżanci - rachmistrze Franciszek Nahlik, Józef 
Zach i Rupert Schachermayr podporucznika- 
mi-rachmistrzami. Nareszcie porucznik - rach- 
mistrz przy zarządzie stądnin Franciszek Böhm 
mianowany kapitanem-rachmistrzem II klasy. 

Intendant Alojzy Bartsch mianowany star- 
szym intendantem i szefem intendantury woj- 
skowej we Lwowie; zaś porucznicy Włodzi- 
mierz Remer i Józef Hęrget podintendantami I 
klasy. 

i Ofisyał I klasy zawiadowstwa aptek wojsk., 
Antoni Botschan, mianowany zawiadowca i 
Lwowie. 

Zawiadowca budownictwa wojsk. Józef Wa- 
łach mianowany starszym zawiadowcą przy dy- 
rekcyi inżynieryi w Krakowie 

Maiorowie piechoty: Fryderyk br. Handel 
i Gustaw Funk, przeniesieni: pierwszy z pułku 
nr. 24 do pułku nr. 35, drugi z pułku nr. 55 
do pułku nr. 54; starszy lekarz sztabowy II 
klasy dr. Jan Wetzer, z Krakowa de Budape- 
sztu, a lekarze sztabowi dr. Maksymilian Magny 
i dr Jó:f Robr, pierwszy z Serajewa do Kra- 
kowa, drugi z Krakowa do Komorna. 


== Najj. Pan raczył najłaskawiej udzie- 
lić z prywatnej Swej szkatuły dla pogorzelców 
gminy Buszały, w powiecie rudeńskim, zapo- 
mogi 500 zł.; dalej dia pogorzelców miasta 
Brzeska zapomogi 500 zł, a dla pogorzelców 
gminy Budzyń, w powiecie jaworowskim, zapo- 
mogi 800 zł. 


== Ruskie Diło umieściło w nr. %8 z 
dnia 2 października b. r. wstępny artykuł, w 
którym utrzymuje, że sprostowanie Gazety 
Lwowskiej w sprawie rzekomych nielegalnych 
rewizyj domowych, zarządzonych przez staro- 
stwo tarnopolskie celem konfiskaty broszur w 
w tamtejszym powiecie — nie jest zgodne z pra- 
wdą. Na dowód swege twierdzenia przytacza 
Diło, że „przy rozprawie przeprowadzonej prze- 
ciw pp. Szczerbanowi i Huczkowskiemu dnia 
28 września b. r. odczytano odezwę ©. k. sta- 
rostwa tarnopolskiego do lwowskiej c. k. pro- 
kuratoryi*, z której się okazuje, Że starosta 
tarnopolski z własnej inicyatywy zabrał z po- 
czty przesyłkę adresowaną do Wasyla Poliucha, 
zawierającą kilkadziesiąt egzemplarzy broszur, 
których rozszerzanie nie było wzbronione. Na 
podstawie autentycznych informacyj możemy za- 
pewnić Diło, że e. k. starostwo tarnopolskie 
nie wystosowało żadnej odezwy do c.k. proku- 
ratoryi państwa w powyżezej sprawie, że zatem 
przytoczeny przez redakcyę Diła dokument do- 
wodowy, który ma osłabić sprostowanie Gazcży 
Lwowskiej, nie istnieje. 

— Młody skrzypek p. Stanisław Ko 
chanowski, ukończony i pierwszą nagrodą uwień 
czony uczeń konserwatoryum wiedeńskiego pro- 
fesora Grūüaa, urządza jutro w sobotę, w wiel- 
kiej sali ratuszowej koncert z uprzejmym współ- 
udziałem art. dyrektora pana Karola Mikulego, 
panny Józefiny Gottleb, oraz członków chóru 
męzkiego towarzystwa muzycznego. Program 
koncertu: 1. Beethovena Sonata na skrzypce i 
fortepian, wykonają panna Gottleb i koncertant. 
2. Vieuxtemps'a Drugi koncert (fis-moll) na 
skrzypce, odegra koncertant 3. Kwartet, wyko- 
nany przez członków chóru męzkiego tow. muz. 
4. Wieniawskiego Legendę i Mazur wykona 
koncertant. 5. Kwartet, odspiewany przez człon- 
ków chóru męzkiego, 6 Tartini'ego Le Trille 
du Diable, wykona koncertant. — Początek o 
godzinie 7 wieczór. — Koncert ten ma ułatwić 
utalentowanemu artyście podróż za granicę. 


— Na dochód sierot zakładu św. Ka- 
zimierza, zoatających pod opieką Sióstr Miło- 
sierdzia, przypominamy, odbędzie się dziś w 
sali ratuszowej pod przewodnictwem znanego 
pianisty, pana S. Skibińskiogo koncert z uprzej- 
mym współudziałem amatorek i amatorów mu- 
zyki, tudzież panów Wollmanna i Myszugi. 
Program koncertu, który się zacznie o godzinie 
wpół do 8 wieczór, jest następujący: 1. Mar- 
gchnera uwertura z opery Hans Heiling, na 
ośm rąk, wykonają panny P., Sr., Sz. i M. 
2. a) Riesa Romans i b) Hollaender' a Prządka, 
odegra na skrzypcach p. Sch. 3) Schumanna 
Scherzo i Finale, odegrają na dwóch fortepia- 
nach panny M i Sk. 4. Brahms'a Trio Es-dur 
na fortepian, skrzypce i wiolonczelę, odegrają 
panna Sk., oraz pp. Sch. i Wollmann. 5) Stor- 
ch'a Allein, spiew z towarzyszeniem fortepianu, 
wykona p. Myszuga i 6. Volkmaan'a „Warya- 
cye na temat Haendla* na dwa fortepiany, 
odegrają panny P. i Sk. — Biletów dostać można 
w księgarni pp. Sayfartha i Czajkowskiego, oraz 


t 


w cukierni p. Rotlendera, a ceny miejsc tak są 
przystępne, iż każdemu umożliwiają przyczy- 
nienie się do szlachetnego celu. 

== Straszna klęska pożarowa nawie- 
dziła dnia 29 października wieś Zarudzie w po- 
wiecie złoczowskim. Ogień pochłonął 12 zagród 
najzamożniejszych gospodarzy wraz z wszystkiemi 
zbiorami i zrządził szkodę na 20.000 zł. Sta- 
rosta złoczowski zarządził doraźną składkę na 
pierwsze wsparcie nieszczęśliwych pogorzelców. 
rzuconych na pastwę nędzy. Zebrano dziesięć 
korcy zboża, a rodzinom pozbawionym dachu i 
mienia dały chwilowy przytułek wsie sąsiednie 
i dwór w Zarudziu. 


* Zapiski policyjne. Skradziono panu 
T. B. z pomieszkania hotelowego czerwoną ty- 
hetową kołdrę, poduszkę i dwa prześcieradła 
znaczone literami R. B, a panu J- H. z bazaru 
miejskiego 30 kwitków na chleb, znaczonych 
firmą towarzystwa św. Wincentego a Paulo, — 
Straż policyjna aresztowała Wawrzyńca Ku- 
pieskiego za podejrzane posiadanie kaftanika, i 
znanego złodzieja Michała Hryniaka, pojmanego 
na kradzieży wina z piwniey pod l. 17 przy 
ulicy Łyczakowskiej. — Zł żono w policyi zna- 
lezioną na ulicy kartkę zakładu zastawniczego 
i kredytowego nr. 58.221 na zegarek z łańcu- 
szkiem i sylwetkę, 9 kluczyków na Żelaznem 
kółku zgubionych przez Emila Sternada; 6 klu- 
czyków na pasku znalezionych na ulicy Karola 
Ludwika. 

— Najmłodsza królewna grecka, Olga, 
umarła w tych dniach w Atenach. 


— Kronika podróży. Z Sydneyu w 


Australii dochodzi wiadomość © odkryeiu przez | 


niejakiego p. Johnstona wielkiej rzeki na tym 
mało dotąd poznanym kontycencie. Rzeka ta 
znajdować się ma 140 kilometrów na półnoo 
od Snapper Island, a na południe od Cook- 
townu. Brzegi jej zarośnięte nieprzeniknioną 
gęstwiną cedrów i inaych drzew australskich. 
Grografowie angielscy uważają ją za odnogę 
znanej od dawna rzeki Ruby. 


— Zorzę północną obserwowane w 
Dewie dnia 27 października przed północą. Zja- 
wisko trwało godzinę. 

— Wychodźtwo z Europy do Ame- 
ryki północnej odbywa się ciągle na ogromną 
skalę. W trzecim kwartale bież. roku wylądo- 
wało w portach Umi 154832 przybyszów, 
szukających nowej ojczyzny, podczas gdy w tym 
samym czasie roku zeszłego liczba ich wyno- 
siła tylko 68.651. 

— Wielka posncha panuje tego lata, 
t. j. właśnie w rozpoczynającej się u nas porze 
zimowej. na południowej półkuli Z Sidneyu 
otrzymały angielskie dzienniki doniesienie, że 
w prowincyach australskich Nowej Południo- 
wej Walii i Queensland cd skwaru nadzwyczaj- 
nie ucierpiały zasiewy, a z braku paszy giną 
całe trzody. 

— Wypadki na morzu. Na wybrzeżu 
Norfolku dnia 29 z m. zatonęła łódź rybacka 
spiesząca na pomo” zagrsżonemu burzą brygowi, 
przyczem 11 ludzi utosęło. —- Z Brisbane 
(Queensland) dochodzą następujące doniesienia: 
Parowiec Rosebud rozbił się w cieśninie Tor- 
res przy wyspach Beautiful. Załoga zdołała 
się ocalić i wylądowała na jednej z wymienic- 
nych wysp, gdzie marynarze zualeźli skielety 
15 ludzi, widocznie ofiar jakiejś dawniejszej 
katastrofy morskiej. Rozbitki, jak się zdaje po- 
marli z pragnienia, wyspa rzeczona bowiem zu- 
pełnie jest pozbawiona wody. 


— Wielkiego sprzeniewierzenia do- 
puścił się buchalter nowopeszteńskiej kasy oszczę- 
dności, 23 letni D. Korzselicz Wydał on pod- 
rabiane weksle, ze szkodą wielu zakładów finan- 
sowych, na sumę około 100000 zł. Widząc, 
iż malwersacye jego muszą być wykryte, defrau- 
dant ratował się ucieczką i ścigany jest listami 
gończemi. 


Rada miasta Lwowa. 


(Posiedzenie z d. 4 listopada ) 


(L.) Przewodniczący p. Dąbrowski 
zawiadamia Radę, że projekt budżetów na 
rok 1881 jest już ułożony i może być przej- 
rzany przez pp. radnych, a zarazem wzywa 
pojedyńcze sekcye do wyboru delsgatów, a- 
żeby w przyszłym tygodniu komisya budże- 
towa mogła rozpocząć swą pracę. , 

Na posiedzenie przybył po raz pierw- 
szy nowowybrany radny p dr. Leon Bili ń. 
ski i oznajmił życzenie, że chce pracować 
w sekcyi finansowej. i , 

Sekretarz p. Wilkowski odczytał 
wniosek przedłożony na piśmie przez p. Š u- 
pińskiego i tow. w sprawie nieporządku 
na ulicach. Wnioskodawcy utrzymują. że u- 
lice nie są dostatecznie zamiatane i skrapia- 
ne, że pełno na nich błota i t. p Przyczy- 
nę upatrują wnioskodawcy w wadliwem urzą- 
dzeniu władz wykonawczych a przedewszyst- 
kiem w braku sił dostatecznych. Na urzę- 
dzie budowniczym i na komisaryatach cięży 
zanadto wiele obowiązków. Nim nastąpi re- 
organizacys magistratu, powinna Rida zwo- 
łać ankietę, złożoną z prezydenta lub wice- 
prezydenta, z przewodniczą.ych wszystkich 


sekcyj lub ich zastępców i z 5 komisarzy 
dzielnic. Na podstawie wskazówek danych 
przez tę ankietę. ma sekcya V wypracować 
stosowny projekt reorganizacyi komisaryatów. 

Dr Milleret zabrał głos w nastę- 
pującej sprawie: Według $. 8 postanowień 
organizacyjnych Rada może w nadzwyczaj- 
nych wypadkach, za znakomite usługi odda- 
ne miastu, przyznać pewnemu funkcyonaryu- 
szowi miejskiemu wyższy stopień i wyższą 
płacę. Niepospolite zasługi około miasta po- 
niósł fizyk miejski dr. Kosiński, który 
obecnie dosłvguje ósme pięciolecie. Mowea 
wnosi, aby Rada przyznała dr. Kosińskiemu 
tytuł radcy i ostatni dodatek pięcioletni. 

P. Dąbrowski odpowiada, że dr. 
Kosiński posiada już od dawna tytuł konsy- 


liarza a co do quinquennium, to sprawa ta 


będzie traktowaną według regulaminu. 

P. Kulezycki zdał sprawę z uzu- 
pełniających wyborów trzech członków do 
Rady miejskiej. Uzupełniające wybory odby- 
ły się d. 30 czerwca. Na 6,153 wyborców 
głosowało tylko 799. Absolutną większość 
400 głosów otrzymał tylko profesor dr. L. 
Biliński, należało więc przystąpić do ściślej- 
szego wyboru. Ponieważ jednak w tym ro- 
ku wydano już na wybory 1,600 zł. przeto 


wnosi komissya, aby zatwierdzić wybór dr. 


| Bilińskiego , a wybory dwóch dalszych 
(radnych odłożyć na czas odpowiedniejszy. 
Wnioski te zostały przyjęte. 

Tenże sam sprawozdawca przedłożył 
wnioski w sprawie szkoły ludowej im. Cza- 
ckiego, założonej w r. Z., która liczy już 
900—1.000 dzieci i 


skiego przy ul. Kvtlarskiej i p. Lewkowiczo- 
wej przy ul. Wagowej. Zarządzenie komisyi 
zatwierdziła Rada. 

Przyszły następnie pod obrady wnio- 
ski sakcyi IV w sprawach sanitarnych. Nim 
jednak szrawozdawca sekcyi IV, dr. Czy- 
żłewiez, przedstaw ł te wnioski, od: zytał 
p. Dąbrowski raport fizyka miejskiego 
o stanie zdrowia w mieście w czasie między 
2l a 3! października r. b. 

W końcu swego raportu mówi dr. Ko- 
siński, że odbył d. 8 b. m. naradę z leka- 


| 
E miejskimi, na której skonsetatowano, że 
i 


od 26 z, m. pojawiło się w eałem mieście 
tylko kilka wypadków płoniey, a nato- 
miast występuje częściej o dra. 

Następnie od'zytał p. Dąbrowski 
rap-rt m. biura statystycznego o Śmiertelno- 
j ssi we Lwowie w 44 tygodniu r. b. t. j. ed 
od 24 do 30 października  Zmarło w iym 
czasie 40 osób płci męskiej a 58 płci żeń- 
skiej, razem 93 osób, ezyli o 10 więcej niż 
w 43 tygodniu. Średnia dzianma śmiertelność 
wynosiła tedy 138 a roczna 43*7 na 1,000 
mieszkańców. 

Po wysłuchaniu statystycznych wyka- 
zow zabrał głos sprawozdawca sekcyi IV dr. 
[Czyżewiez: Z przedstawionych cyfr wi- 
jdzimy, że w przeciągu 6 tygodni chorowało 
na 20.000 dzieci 278, a umarło 36. Jożeli 
tę cyfrę pomnożymy przez 12, to okaże się, 
liż śmiertelność pomiędzy dziećmy jest tak 
wielka, jak w czasach normalnych śmiertel- 
|ność ogólna (na 100.000 mieszkańców) bo 


wynosi przeszło 4'/40/,. Ale cyfry te a zwła- | 


szcza cyfry wypadków choroby s. zaledwie 
dziesiątą eręścią tego, eo się dzieje w rzeczy- 
wistości Lekarze prywatni nie mogą zawia- 
damiać władz a spostrzeżonych wypadkach 
choroby. bo najczęściej nie wiadzą. kogo le 
czą, dokąd idą, a w wielu wypadkach nie 
wzywa poprostu nikt ich pomocy. Mowea, 
jiko referent w krajowej Radzie zdrowia, 
wie to z doświadczenia, i doświadczenie to 
jest normą, że jeżeli lekarze doniosą, iż ob- 
serwowano 1000 wypadków tej lub owej cho- 
roby. to niezawodnie chorow ło aa nią 10.000 
osób. Ten sposób obliczenia jest powszechnie 
przyjęty. Dalej przyjęto za zasadę, że jeżeli 
w pewnej miejscowości pojawią się tylko 
trzy wypadki pewnej choroby, to władze sa- 
nitarne orzekają, iż choroba ta panuje na- 
gminnie. Owoż z cyfr powyższych okazuje się 
iż we Lwowie panuje obecnie epidemiezuie 
szkarlatyna i nieodłączna jej towarzyszka 
| dyfterya, a dalej odra w ostatnich zaś rza- 
sach zaczyna pcjawiać się tyfus. Koło woło- 
(skiej cerkwi w jednym domu jest 3 chorych 
na tyfus. Płonica występuje ostro i wzma- 
gała się do końca października; błoniawa 
| wzmaga się również, i na 33 chorych umarło 
18. W kraju zaś umiera zazwyczaj na tę 
i chorobę 58 pre. W obec tych faktów zasta- 
nawiała się sekcya IV nad srodkami zarad- 
| czemi. W pierwszym rzędzie postarała się 
o przerwanie komunikacyi między dziatwą i 
na jej wniosek zamknęła Rada szkolna okrę 
gowa wszystkie szkoły ludowe, krajowa zaś 
Rada szkolna zamknęła na jej wniosek 
wszystkie szkoły średnie. Dalej zarząłziła 
sekcya IV  desinfekcyę wszystkich kana- 
łów w całam mieście aż do nastania sil- 
nych, stałych mrozów i uprasza Radę o za- 
twierdzenie tych postanowień. 

Po przemówieniach kilku mowców, 
którzy pochwzlali te zarządzenia, przyjęła je 
Rada do zatwierdzającej wiadomości, przy- 
czem zgodzono się jeszcze na to, ażeby ma- 
gistrat wydał odezwę do mieszkańców, uspa- 


wymaga rozszerzenia 
lokalności. W tym celu najęła już komissya ' 
stosowne lokale w realnościach p. Brykczyń- | 


kajającą ich a zarazem pouczającą, co w wy- 
padkach choroby czynić wypada. 

W dalszym ciągu przedłożył dr. Czy- 
Żawice z następującą sprawę: Ustawa pań- 
stwowa z 28 kwietnia b. r. nakazuje, ażeby 
w miejscowościach, w których wybuchnie 
jakaś choroba nagminna, były osobne szpi- 
„tale. Takich chorych nie wolno umieszezać 
,w szpitalach publicznych ani prywatnych. 
| Owóż zdarzyło się, że po wydaniu tej ustawy 
(wybuchła epidemia w Wiedniu, a tamtejsza 
,reprezentacya miejska nie chciała wykonać 
, ustawy, wnosząc rekursa do rozmaitych 
| władz, ostatecznie zaś aż do trybunału admi- 
nistracyjnego, który odrzucił rekurs i gmina 
wiedeńska musiała znacznym kosziem zbu- 
 dować osobny szpital epidemiczny. Taki sam 
los spotkał miasto Kraków, który przegrał 
sprawę i musiał zapłacić 40.000 zł. Lwów 
na szczęście nie był jeszcze w takim wypad- 
ku. Podczas cholery urządziliśmy szpital cho- 
leryczny u Szarytek, aie dziś, wobec nowej 
ustawy, byłoby to rzeczą niemożliwą, bo mie- 
pa sę tam inni chorzy. Miasto nasze 
znajdzie się wkrótce w położeniu, iż będzie 
musiało zbudować osobny szpital epidemi- 
„ezny. Sekcya IV chcące zaoszczędzić miastu 
znaczne koszta, obmyśliła stosowny plan. 
Od kiiku lat toczy się w Radzie kwestya 
zbudowania barak dla wojsk przechodowych, 
która będzie musiała kiedyś stanowczo być 
załatwioną. Sekcya łączy więc obecnie obie 
te sprawy i wnosi, ażeby do budżetu na rok 
[1881 wstawiła Rada sumę 4000 zł. na zbu- 
dowanie trzech barak dla wojska, a 10,000 
zł. na zbudowanie czwartej baraki, tak urzą- 
dzonej, iżby w niej w danej chwili mogli 
być pomieszezeni chorzy na choroby na- 
gminnie panujące. Magistrat zastanawiał się 
również nad tą sprawą i wskazał nawet miej- 
sce, na którem możnaby zbudować ta bara- 
(ki. Jest to grunt 5 morgowy przy drodze 
wiodącej na Zofiówkę, na którym obecnie 
i stoi cegielnia i szopy. Ale sekcya IV nie 
zgadza się na wybór miejsza i damaga się 
na razi: wstawienia tylko do budżetu sumy 
14.000 zł, a miejsce do budowy wskaże 
później. 

Dr. Zucker sprze'iwia się temu 
wnioskowi ze względów finansowych i mnie- 
ma, że należałoby jeszeze przeprowadzić ro- 
kowania z Szarytkami, a dopiero po odmo- 
wnej odpowiedzi, zastanowić się nad budo- 
wą baraków. Mowca domaga się odesłania 
tej sprawy do magistratu, celem wypraco- 
wania kosztorysów i do sekcyi finansowej. 
Wniosek ten popiera dr. Ciesielski. 

Dr. Milleret spreciwia się stanow- 
czo budowaniu barak dla chorych , bo będą 
to gniazda zarazy. Mowca obszernie kryty- 
kuja barakowe szpitale, z któremi w Anglii, 
wa Francyi i Niemczech bardzo niepomyslue 
zrobiono doświadczenie. W końcu przestrze- 
ga mowea przed alarmowaniem  puliezności. 

Dr. Żuliński w naukowym wywo- 
dzie odpiera zapatrywania poprzedn ego mo- 
wcey. Cała Europa, wszystkie powagi nauko- 
we są zdania, że w wypadkach epidemii na- 
leży chorych umieszczać tylko w barakach. 
Mylus jest zdanie dr. Millereta, jakoby ktoś 
chciał alarmować publiczność. W tej mierze 
pauuje u nas nawet pawua obojętność. Cóżby 
dr. Milleret powiedział n. p. o Niemczech. 
udy tam na cały kraj skonstatowano kilka- 
dziesiąt wypadków szkarlatyny, poczyniono 
wszystkie mmo.liwe środki ostrożności, my 
zas zaczynamy o tem rozprawiać dopiero w 
chwili, kiedy kikaset dzieci w przeciągu kil- 
kunastu dni zachorowało. Lekarze, gdy cho- 
dzi o kwestye sanitarna, nie inogą oglądać 
się na fundusze. 

Dr Czyżewiez odpowiada dr. Mil- 
leretowi, że na polu naukowem polemizować 
z nim nie będzie, bo między jego zapatry- 
waniami nauko wemi a zapatrywaniem preo: 
pinanta leży pół wieku czasu. Gdy lekarze 
nowoczesni mówią o barakach, to oczywiście 
nie mają na myśli takich „bud“, jakie sta- 
wiano w r. 1831, w których na 100 cho- 
rych umierało 98. W terazniejszych bara- 
kach umiera na 100 chorych w najgorszym 
wypadku 12. W całej Europie, a w ostatnich 
czasach nawet w Galicyi, budują obok szpi- 
tali baraki dla chorych na ełioroby nagmin- 
ne. Następnie odpowiada mowca szczegółowo 
na wątpliwości podniesione przez dr. Zukra. 
Z Szarytkami rokować nie można, bo stoi 
temu na przeszkodzie ustawa. Mowca koń- 
czy przestrogą, ażeby reprezentacya przez 
niewczesny opór nie naraziła miasta na taką 
samą stratę , jaką poniósł Kraków. 

Po tej dyskusyi przyjęto wszystkie 
wnioski sekcyi IV. 


GOSPODARSTWO I MANDEL 


Lwowska Izba handlowa. 


(Sprawozdanie z posiedzenia odbytego dnia 20 
październska b. r.) 

i Po zatwierdzeniu protokołów sesyjnych 

z dnia 4 i 25 września b. r., sprawdzonych 
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przez radnych pp. Bubera i Gubrynowicza, | przegłosowani. 


Według wniosków komisyi 


załatwiła Izba na wniosek radcy ces. p. Bo- krajowej miałby czysty dochód ze wszyst- 
dyńskiego, jako referenta spraw bieżących i | kich gruntów w Galieyi wynosić 22 milio- 


omisyjnych, oprócz pomnieiszych następu- 
jące sprawy ważniejsze : 

Izba powzięła do wiadomości reskrypt 
wys. e. k. Namiestnictwa, według którego 
mianowany przez Izbę stręczyciel dla inte- 
resów towarowych we Lwowie p. Israel Am- 
bes w tym charakterze zatwierdzony i po 
złożeniu przepisanej kaucyi zaprzysiężony 
został. 

Na odezwę magistratu miasta Lwowa 
względem zebrania odpowiedniej subwencji 
na ntrzymanie szkoły handlowej przez za- 
prowadzenie opłat przy przyjmowaniu ucz- 
niów przez kupców i przy wyzwalaniu ich 
na subjektów tudzież względem użycia wpły- 
wu Izby ns zawiązanie gremium handlowe- 
go, uchwaliła Izba przypomnąć magistratowi 
podniesiony przez nią w r. 1876 projekt u- 
rządzenia we Lwowie połączonej szkoły han- 
dlowej i przemysłowej i prosić, aby Izbę o 
rezultacie narad do tej sprawy ustanowionej 
ankiety zawiadomił. 

Ponieważ jednak projektowana połączo- 
na szkoła handlowa i przemysłowa prawdo- 
podobnie nie tak rychło przyjdzie do skutku, 
a młodzież handlowa w razie zwinięcia do- 
tychczasowej przez gminę utrzymywanej wie 
czornej szkoły handlowej nie miałaby „zgoła 
żadnej sposobności pobierania nauk potrze- 
bnych im do ich zawodu, co tem przykrzej- 
szem byłoby ile, że frekwencya tej szkoły 
w ostatnich czasach znacznie się wzmaga, 


przeto uchwaliła Izba dalej na wniosek wi- | 
ceprezydenta p. Dymeta, udać się z prośbą | 


do magistratu o wyjednanie u reprezentacji | 


m. Lwowa, aby powziętą w zeszłym roku 
uchwzłę swoją co do stopniowego zwinięcia 
istniejącej obecnie szkoły handlowej cofnęła 
i na utrzymanie tejże potrzebnych fundu- 
szów i nadal nie odmówiła. 

Izba uznała zresztą słuszność wyma- 
gania, aby kupcy, w pierwszym rzędzie w 
sprawie utrzymania szkoły handl wej inte 
resowaui, przyczyniali się ze swej strony na 
ten cel datkami. Gdy jednak ściąganie dat- 
ków mie da się uskutecznić, dopóki nie zo- 
stanie zawiązane gremium kupieckie, wysa- 
dziła zatem Izba z łona swego komisyę z 
pięciu, której zadaniemby było, sprawę zi- 
wiązania gremium wziąć pod najściślejszą u- 
wagę. 
Do komisyi tej wybrano p. pezydenta 
Simona, wieeprezydenta Dymeta i radnych 
pp. Bubera, Sokala i Markiewicza 

W sprawie postawionego na ostatniem 
posiedzeniu wniosku radnego p. Markiewicza, 
względem dostawy płótna i obuwia dla rządu 
wprost przez producentów, uchwaliła Izba u- 
dać się w tej sprawie przedowszystkiem do Wy- 
działu krajowego, którego kuratorya dla prze- 
mysłu domowego tak wpływem swoim, jaki 
funduszami przeważnie przyczynić się może do 
umożliwienia drobnym przemysłowcom bezpo- 
średniej dostawy wyrobów dla potrzeb rzą- 
dowych, a mianowicie: a) wskazując im, ja- 
kiego rodzsju mają być wyroby, aby je w 
większych ilościach dostawiać można dla po- 
trzeb wojskowych ; b) starać się o zawiąza- 
nie w tym celu stowarzyszeń lub spółek 
przemysłowych. któreby w imieniu produ- 
centów podawać mogły oferty; e) ułatwiać 
im kredyt bądz dla zakupna surowego pro- 
duktu bądź też złożenia potrzebnej kaucji. 

Bióro Izby zajęło się już zebraniem do- 
kładnych dat co do rozmiarów przemysłu 
domowego tkackiego i szewskiego w okoli- 
cach wskazanych przez wnioskodawcę i ist- 
niejących obecnie stosunków. Daty te udzie- 
lone zostaną Wydziałowi krajowemu wraz z 
uwagami o przyczynach upadku tych gałęzi 
przemysłu, a po nadejściu pomyślnej odpo- 
wiedzi od Wydziału krajowego poczyuić bę- 
dzie mogła Izba handlowa odpowiednie kroki 
u wys. Ministerstwa, aby przy liwerunkach 
rządowych należycie uwzględuiano wyroby 
krajowe, biorąc takowe wprost od produ- 
centów. (D. n) 


OSTATNIA POUZŁA 


J. Exc. minister- prezydent hr. Taaffe 
wyjechał we środę wieczór do Pesztu. 


O środowem posiedzeniu komitetu 
18tu pisze Presse: „Na dzisiejszem posiedze- 
niu przystąpił komitet do dyskusyi specyal- 
nej nad taryfami klasyfikacyjnemi dla Ga- 
licyi. Zaczęto od okręgu krakowskiego a to 
od granicy szląskiej pod Białą. Podobnie jak 
w innych krajach koronnych przystąpiono 
najprzód do taryfowania pól ornych i usta- 
nowiono taryfy dla 14 powiatów, tak, że w 
tym okręgu pozostaje jeszcze 10 powiatów 
do załatwienia. W ogóle (im grossen Ganzen) 
utrzymały się wnioski przewodniczacego ko- 
mitetu objazdowego dr. Rzihy. Reprezentanci 
Galicyi, w których imieniu przemawiał dr. 
Krzeczunowie7, występowali w obronie 
wniosków komisyi krajowej, zostali jedoak 


nów zł., zaś według nowych wniosków r7ą- 
dowych 26—27 milionów. Komitet 18, któ- 
rego większość, jak wiadomo, przyjmuje co 
do klas niższych wnioski rządowe, zaś w kla- 
sach najwyższych idzie po części jeszcza da- 
lej niż pierwotne wnioski rządowe, po części 
zaś chce przyznać nieznaczne zniżenie, u- 
chwali zapewne czysty dochód Galicyi w su- 
mie 28 milionów złotych, a więe o jeden 
milion uiższej, niż pierwotna cyfra rządowa. 
W dalszych obradach przyjdą na porządek 
dzienny po ustanowieniu taryf dla reszty po- 
wiatów okręgu krakowskiego, okręg lwowski, 
a następnie okręg tarnopolski. Po Galicyi 
przyjdzie kolej na Bukowinę a w końcu na 
Czechy“. 


Według doniesienia z Rzymu w Polit. 
Corr. uajwięcej widoków objęcia nunc ya- 
tury po kardynale Jacobinim 
w Wiedniu, ma obecnie teraźniejszy nun- 
cyusz papieski w Monachium, msgr. Ron- 
cetti. Wiadomeść tę zdaje się potwierdzać 
okoliczność , że wyjeżdżający z Wiednia do 
Rzymu kardynał Jacobini obrał drogę na 
Monachium. Korespondent rzymski Deutsch. 
| Ztg. donosi, że mianowanie kardynała Jaco- 
| biniego sekretarzem stanu nie ulega wątpli 
wości, i że najbliższy konsystorz papiezki 
zbierze się prawdopodobnie dopiero pod ko- 
niee roku biażącego. 


Z Berlina zapewniają w najświeższej 
depeszy, że książę Bismarck zdał kie- 
rownictwo spraw w minister- 
stwie handlu ministrowi Bótticherowi 
prowizorycznie i tylko na kilka tygodni, a 
to po części wskutek nadwątlonego zdrowia 
a po części dlatego, że sprawy zagraniczne 
dają mu obetnie bardzo wiele do czynienia. 
Zastępstwo to ustanowionem zostało już 
przed kilku dniami. Mimo to kanclerz nie 
wyrzeka się ani swoich planów soeyalno-po- 
litycznych, ani kierownictwa ministerstwem 
handlu. 


Według Diritto, zbierającemu się dnia 
15 listopada parlamentowi włoskie- 
m u przedstawiona ma być nowa „Księga 
Zielona“, która zawierać będzie dokumenta 
odnoszące się do kunferencyi berlińskiej i 
konferencyi, która się odbywała w Madrycie 
w sprawach marokańskich. 


Dziennik Sżandard w artykule rozbie- 
rającym obecną sytuacyę mówi, że od oso- 
bnienie Anglii jest faktem niezaprze- 
czonym. Qłdyby był Gladstone oparł swoją 
politykę na Ścisłem porozumieniu z Austryą 
i Niemcami, nie byłoby do tego przyszło. 
Nie umiał się on jednak zdobyć na tę ofia- 
rę osobistych sympatyj i dlatego poniósł 
ciężką dyplomatyczną porażkę. Anglia wy- 
szła z kampanii dyplomatycznej bez sprzy- 
ców i nie osiągnęła zamierzonego 
celu. 


Według Morning Post, rząd rossyjski 
zamierza wziąć inieyatywę pokojowego 
załatwienia sprawy greckiej, 
przedstawiając mocarstwom, że jedynym 
środkiem do tego jest ograniczenie w pew- 
nym stopniu roszczonych przez Grecję, a 
przez konferencyę berlińską uznanych pre- 
tensyj terytoryalnych , czyli mniej więcej 
przyjęcia propozycy! w nocie tureckiej z d. 
3 października zawartych, o ile one odnoszą 
się do uregulowania granicy gracko-tureckiej. 
Jak zapewnia dziennik wspomniany, rząd 
rossyjski czyni w Atenach wszelkie starania, 
ażeby uspokoić wzburzanie i wojownicze za- 
pędy. Korespondent ateński Daily News za- 
pewnia jednak, że jeżeli mocarstwa nie zmu- 
szą Tureyi do odstąpienia Tesalii i Epiru, to 
wojna grecko - turecka będzie nieuchronną. 
Wobec wzburzenia umysłów i wojownicze- 
go zapału, jaki zdaniem korespondenta pa- 
nuje w Grecyj, armia nie może rozejść się, 
dopóki Grecya nie otrzyma nowych prowin- 
cyj. Zapał ten może jednak zmniejszyć się 
bardzo, gdy Grecya przyjdzie do przekona- 
nia, że żadne mocarstwo w tej chwili nie 
myśli jej użyczyć czynnego poparcia. 


~. W kwestyi duleińskiej dla od- 
miany nie nadeszła dzisiaj żadna nowa wia- 
domość. Widać, że bawiący w tamtych stro- 


nach korespondenci dzienników uznali tra- j 


fność wyrażenia hr. Beusta, który tę sprawę 
nazwał Dulcigno far niente i sprawili sobie 
przyjemność 24-godzinnej siesty, ku niema- 
łomu zapewne zadowoleniu czytelaików. 


Ostatnie doniesienia z Bukaresztu mó- 
wią,.e stanowisko ministra spraw 
zagranicznych, Boereseu, jest 
zachwiane. Za przyczynę podają niezgo- 


Ə 


+ 


dność zapatrywań z rumuńskimi posłami za- 
granicznymi, a mianowicie z pp.: Cegolni- 
ceanu w Paryżu, Varnaco Liteanu w Berli- 
nie i Balaceanu w Wiedniu. Jako ewentual- 
nego następcę Boeresca wymieniają p. Bra- 
tianu. Posał rumuński w Petersburgu, ksią- 
żę Jan Ghika, przybył do Bukaresztu, a rząd 
nie chce go wysłać z powrotem na zajmo- 
wane stanowisko dopóty, dopóki rząd rossyj- 
ski nie zamianuje swego posła w Buka- 
reszcie. 


Według wiadomości z Belgradu nowy 
gabinet serbski znajduje tam bardzo 
powszechną sympatyę. Myliłby się, ktoby 
mniemał, że „serbski Cavour“ lub „Bismarek 
słowiańskiego Piemontu“, czy jak tam jeszcze 
nazywali Risticza jego stronnicy, cieszył się 
wielkiem uznaniem w kraju. Tylko przy po- 
mocy terorystycznych środków używanych 
przez ministra spraw wewnętrznych Miłojko- 
wieza, którego wieśniacy w Jagodinie prze- 
zywali „serbską hyjeną*, a który jest 
szwagrem  Risticza, udawało się temu 
ostatniemu tłumić objawy niezadowolenia. 
To też po dawnym gabinecie pozostało 
przepełn' one więzieni? stanu w Pożarewacu, 
a nowy gabinet postąpił bardzo zręcznie 
rozpoczynając swoje rządy cd amnestyono- 
wania politycznych przestępeów. Okoł» stu 
skazanych już otrzymało amnestyę Nie ma 
żadnej wątpliwości, że nowy gabinet będzie 
miał większość w skupczynie, która się zgro- 
madza w grudniu. Już podczas ostatuiej se- 
syi w Niżu większość byłaby po stronie o- 
pozycyi, gdyby jej nie osłabiło postawienie 
w stan oskarżenia niektórych członków, a 
że obernie odbędzie się znaczna liczba no- 
wych wyborów, oskarżenia zas ciążące na 
dawnych członkach, w skutek amnestyi, u 
padły, ministerstwo zatem liczyć może na 
dostateczną liczbę zwolenników, ażeby mogło 
się utrzymać. Dalsze układy o traktat 
handlowy austro-serbski rozpocząć 
się mają najpóźniej za dwa tygodnie. Książę 
Milan osobiście życzy sobie jak najprędszego 
załatwienia nieporozumień austryacko- 
serbskich. 


O porażce Kurdów w Persyi 
nie ma jeszcze bliższych szczegółów. Wia- 
domo tylko, że pokonał ich generał perski Tai- 
murchan i obecnie ściga uchodzących wczem 
mu pomagają jenerałowie Hassan-Ali-chan i 
Hiszm=' -Kduaulet. 


TELEGRAJY GAZETY LWOWSKIEJ 

Monachium, 4 listopada. Król 
mianował radcę legacyjnego w Wie- 
dniu Lerchenfelda posłem w Ber 
linie, dotychczasowego posła w Ber- 
linie Rudhardta posłem w Peters- 
burgu, zaś dotychczasowego sprawu- 
jącego interesa w Petersburgu Tant- 


phoeusa posłem w Rzymie przy rzą- 
dzie włoskim. 


Paryż, 4 listopada. Trybunał 
spraw kompeteneyjnych odrzu- 
cił podanie żądające, aby minister 
sprawiedliwości Cazot nie przewodni- 
czył w jego obradach nad sprawami 
wywołanemi wykonaniem dekre- 
tów marcowych. Zamykanie kla- 
sztorów trwa dalej. W Angers wraz 
z Kapucynami oddalił się biskup. Wszę- 
dzie wyłamywano drzwi, a duchowień- 
stwo protestowało. W kilku miejscach 
komisarze musieli wchodzić przez o- 
kna. W Dijon pierwszy prezydent try- 
bunału zażądał od komisarza pełno 
moenietwa, ten okazał rozkaz prefekta 
i odmówił podania nazwisk przypro- 
wadzonych murarzy i ślusarzy. 


[e 


Wiedeń. 5 listopada. (Tel. pr.) 

Do Presse donoszą z Belgradu, że 

|skupczyna będzie rozwiązaną 
la nowe wybory rozpisane. 

Według wiadomości z Aten, król 

grecki nie zdoła się nadal oprzeć w o- 

flowniczemu naciskowi lud- 


"ności. Stan rzeczy w Grecyi ma być 
taki, że przedstawia się alternatywa : 
-albo rewolucya i wojna domowa, 
‘albo wojna z Turcyą. 

Peszt, 5 listopada. (Tel. pr.) Ba- 
ron Hübner przemawiał wczoraj w 
delegacyi za połaczeniem się Au- 
stryl z Rossyą, celem odroczenia 


kwestyi wschodniej na czas nieozna- 
czony i obrony interesów konserwa- 
tywnych przeciw niebezpieczeństwom, 
grożącym od strony radykalnej re- 
publiki francuzkiej. Mowca 
wspomniał o przyjęciu Najj. Pa- 
na w Galicyi i dedukował, że Ga 
licya życzy sobie także porozumienia 
Austryi z Rossyą. Dr. Grocholski 
odparł argumenta bar. Hūbnera w 
krótkiem, ale świetnem i pełnem efektu 
przemówieniu. Odwołując się do tylu 
objawów parlamentarnych, któremi pol- 
scy deputowani od długich lat za- 
znaczali swoje stanowisko anti-rossyj- 
skie, wspomniał mowca o rewolucyj- 
nem postępowaniu Rossyi, o jej mię- 
szaniu się w sprawy domowe obcych 
państw i o akeyi rewolucyjnej, roz- 
winiętej przez nią wobec swych wła- 
snych polskich poddanych. Z manife- 
stacyj lojalnych w Galicyi dedukować 
skłanianie się ku Rossyi, jest rzeczą 
niepojętą; im żywszem i serdaczniej- 
szem jest uczucie wdzięczności za 
otrzymane dobrodziejstwa, tem bole- 
śniej czują Polacy ciężkie losy swych 
braci pod panowaniem rossyjskiem. 
Br. Hibner, żądając obrony interesów 
konserwatywnych, zapomniał, że wła- 
śnie konserwatyzm zabrania szukać 
oparcia w Rossyi. 


Budapeszt, 5 listopada. (Tel. pr.) 
Na wczorajszy obiad dworski otrzy- 
mało zaproszenie kilku delegatów 
poiskich. Najj. Pan rozmawiał z 
nimi najłaskawiej. Przed ks. Ozar- 
toryskim wyraził Naj. Pan zado- 
wolanie. że przebieg sesyi delegacyj- 
nej jest prawidłowy. Z dr. Smolka 
rozmawiał Najj. Pan o pracach przy- 
szłej sesyi Rady państwa, czy zapytując 
budżet do świąt Bożego Narodzenia 
uchwalony zostanie, na co dr. Smolka 
odpowiedział, że do tej pory komisya 
budżetowa upora się ze swojem zada- 
niem. Najj. Pan rozmawiał także naj- 
łaskawiej z dr. Grocholskim i Chrza- 
nowskim. Na jutrzejszy obiad dwor- 
ski zaproszeni zostali ks. Sapieha, dr. 
Czerkawski, Jaworski, dr. Rydzowski 
i dr. Czajkowski. 


Telegraiowany kurs wiedeński. 


Wiedeń 4 listopada 1830, godz. 2, 
m. 24 Losy kredytowe 17725, Węg. akcya 
kredyt. 24950. Akcye anglo-austr. 11650, 
Akcys banku Union 10980, Akcys kolei Ka- 
rola Ludwika 27025, Akeye kolei północnej 
245 75, Akcye kolei południowej 85*—, Akcye 
kolei Alföld 152:—, Akcye kolei Elżbiety 
192:—, Aleze koki Lwow-l'zerniow. 162.75, 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 1438:75, 
Akcye kolei Rudolfa ——-., Akcye kolei Al- 
brechta ——, Węg. oblig państw. w złocie 
8475 Gslie. oblig. indemn. 98:50 Losy zr. 
1884 47175 Losy regulaeyi Cissy 107:90, 
Akcye banku obrotowego —'—, Losy ture- 
ckie 14 —, Akcye kolei węg.-galicyjsk. —'— 
Akcye kolei państwowej —'*—, Akcye banku 
związkowego 13625. Rubel papierowy 1:18'/, 
Wiedeńskie losy 11575, Węgierskie losy 108-25, 


Mark. niemieck. - — Wygierska renta 107-50. 
Us" obienie ustalone. 

Wiedeń, 4 listopada 1380, godzina 
5 m. 35. Abcye kredytows 27940, Anglo 
Austr. —'—, Unionshank — —, Kolej Karola 
Ludwika 270:— Południowa, ——. Renta 
pap. 72 05, Rubel papierowy —.—, Gal. listy 
zastawne 10180, Gal indemnizacyjne ——, 
Mark niem —:—, Gal. bank rustykalny 100:—, 


Losy z r. 1380 —— —, 
Usposobienie 

Wiedeń, 5 listopada 1589), godz. 10 mi- 
nut 40, Akcye kredytowe 280'50, Anglo- 
austr. 116'80, Akcye banku Union 11010, Kolej 


Napoleonsdor 9 36—, 


Kar. Ludw. ——, Poiudniowa 84:75, Na. 
poleonsdor £36— Rabel papierowy 1'19, 
Renta pap. ——, Galie. bank hip —'—, 
Gal. oblig. indemn. ——, Qai. listy zastaw 


banku włość. ——, Losy z r. 1860 am 
Usposobienia silne. 


Telegramy zbożowe zd. 4 listopada 
Wiedeń: Pszenica 11:6) do 12.60 zł., ły- 
to 1060 do 1150 zł, okowita pr. 10.000 
liter procent 37:50 do 3775 4. — Buda 


Peszt: Pszeniea 100 klgr. (na jesień) 12.45 z Bratkowic. L. Chajes z Warszawy. M. Spit- 
do 12-47 zł., rzepak (sierpień — wrzes) —'— Zer 2 Londynu. 

zł. Berlin: Pszenica żółta (na jesień) 
21450, żyto —*—, spiritus ləco 58:50, olej lona 
rzepakowy 58:50. Szczecin: Pszenica —-, 


Hota! Langa. 
Rp. Dr. W. Włyński z Krakowa. I. Fe- 
icz z Czerniowiec. M. Dąbrowski z To- 
porowie. M Ja.iński z Zahajpoła. B Kobyłań- 


rzepik ——. Paryż: mąki 159 klgr 5925 ski z Winogrodu. L. Kobylański z Korniowa, 
olej rzepakowy 7850, spiritus —*—. Wro-, Hotel Krakowski. 

claw: Pszenica —'—, Żyto ——, owies: Pp. S. Kolberg z Krakowa. W. Łopa- 
——, spiritus ——, kukurudza —'—, Ko- tyński z Rossyi. 


Mote! Warszawski, 
P. L. Kislinger z Wierzbian, 
Hotel Narodowy. 


lonia: Pszenica — — 


Odpowiaduiainu redavror Włenvsław Łazsiński 


Przyjechał fo LŁwewm. 
dnia 5 listopada i8859 
Hotei odorze'ś Odjechali ze Lwowa, 
- Pp. A. hr. Starzeński z Iławcza K So- Pp H. ks. Lubomirski de Bakończyc. S 
bota z Podhorek. .J. Popowski z Tarnowa. E hr Koziebrodzki d> Chlebowa. K Peglies do 


Banunin, J. Gradner z Mohiłowa. 


Kóhn z Genewy. K. Hlawka z Ber a. Zł'ezowa Dr W Rauscher do Krakowa. W. | 

Hotał Angie skl Ahgarowicz do Żółkwi T. Komar do Ujścia. | 

Pp. W. hr. Olzar z Oc acia K. Por W. St jowski do Rossyi | 

szyński z Tarnopola. J Miączyński z Palikro myk w. HRGyli 

wy. Dr. M. S'hmetterlng z Grzymałowa. J. Spostrzezonis meteorologiczne. | 
Wiśniowski z Ciemierzyniec. z dnia 5 listopada 1880 o godzinie 7 rano. 

Barometr  4036mm przy temp. 0% . Psy- | 

Hotel Europajski. chrometr suchy + *4'0 Psyshromet wilgotny -+ 


29'0  Prężność pary *3mm Wilgoć 92 ° Za- 
chmurzenie 7. Wiar WI Ozon 9. 
Temperatura powietrza + 2.7°R. 
Barometr opada. 
iat paziom morza 786 4mm 


Pp. Łazowski z Wiednia. H Huch z 
Amsterdamu A Szołajski z Rzepienik 
Hotel Lazarusa. 
Pp. A. Bernaliner z Wiednia J  Kiinel | 


Ian harnmntr' 


Yannik iwowskiej Izby handlowej i przemyejowaj, 
lasów dma 4 listopada '** 


Gamers gieldy wiedeńskiej 
z dnia 30 października 1889. 


i. odłag par stwa. płasą żądają. 


'ednolity dług pam twa w banknot 


1. AKCĘE 4x stuk; P iuaj-listopad 72.— 1215 
Mol. g. Kar. Ludw, po 200 zł. m. - 2269 2725 luty-sierpień | 7220 2.35 
Kol, lwow. czer.-jas. po 200zł w » `f 6l — 164 Jednolity dług państwa w srebrze D. JEER 
Banku hip. galic. 200 zł. w. a. [291 2% styezen-lipiee . - 7220 1885 
4anku kredyt gal. po 200 zł. w a. ś |450 255 kwiecień-pazdziernik . Bog 13.30 73.45 
Losy z roku 1554 po 25V złr. m.k 122.70 123, | 
2. Listy zast. za 100 z. J „ 1860 pu 500 złr. w. a. 5 pr. 12970 13020 
, a n 1860 po 100 zł. 5 pr 132.— 132.50 
fvw, <redyt. galic. 5 pr. w. a. SG] 9366 937 60 „ 1864 po 10U zł. 1:225 11275 
n n n 4 pr w. A. 3 91 — 92 — z „ 1864 po 50 zł. 171.60 192,— | 
h n , » 5 pr. okresowe $| 36 60 97 60 Renty Com. po 42 lir, austr.. . . 28.— 80.-- | 
Banku hip. galic, 6 pr. w. a. Z[101 30 102 30 Listy zastaw. domen. państw. po 120 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. 6 pr. w a. „100 101 50 złr. 5 proe, . . . . « « . . 148.— 144— 
A i Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1881 5pr 100.30 109.70 
8. Listy dłużne za 100 złr. E | Austr. renta zł. wolna od podatku 4 pr. 87.15 87.30 
Ygóln. roln. kred. Zakład dla żal. 3 | 3. Obligacye indemn. 5 pr. (za 100 x}. m. k.) 
i Bukow. 6 pr. los. w 15 ist ®] 92 — 94 — i 
rad OR 104.50 — 
A A owiny . — W8.— 
0 M LT hd | Galiei ll 101111. „88 9850 
Indemniz. galie. 5 proc. m. k. . |-8 — 99 — | Niłazej Austrgi „ . + + « » „ 10450 10550 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. | Siedmiogrodu . ABE EW) 
wisdwÓWkIGzE 67 TOC. We R. 100 — 101 — | Wagi. . aos 1 2 > » 1 96.— 96.5U 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6pr.w.a. |100 — 101 50 | asikose 
J. Lomy missta Krakowa. . 19 50 21 50 | i 
S 4 „ Staniałnwowa 23 50 25 50 | Bank Angio-aust. 200 zł. emit.zł. 120 118.50 119.— 
| Inst. kred. dla handlu po 160 złr. . 230.25 280.50 
6. Monety- | Niższo-austr. tow. eskonit. po 500 zł. 765.— 775.— 
= Gal. lanin hih po ao g ry —— EŃ 
Dukat holenderski . 5 5 61 | Gal. bankd. han. i prz. a 200 zł. wpł. 40 pr.— —- —— 
Dukat cesarski . . . 558 563 | Gal. zakł. kred. ziemski a 200 zł. . —— —— | 
Napoleondor . . . . . 932 942 ' Banku austro-węgiersk. a, 600zł. . 814. 816— | 
Półimperyał . . . . . 862 973 | Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze. —— —— | 
Bubel romwyjski srebrny . 167 171 | Aust, Tow. żeglugi par.dun.po500 zł. mz 547— 550 — | 
- n papierowy . 117 1 19 | Kol. Cesarzowej Elżbisty po 200 zł. „ 90.50 191.— | 
100 marek niemiegkich . . 5750 5830 | Kol. Preszów-Tarn. (w.e.) a 200 zł. . s maj 
Brabro Ait 09 50 100 50 | Pářnoena kolej po 1000 mł. m, k, . 2407 2412. -~ | 
Runonv = arskrre BRODĘ TALIE Wał Żor Fete mn SDA wł w br  D.— 271.50 


BBaliekunnija (Umeari ad WWW o 


ziemskiego w Krakowie w tutejszym sądzie 


Pp. F. Greif z Tarnopola. K. Korpacz z | 
ł 


| Lwow. Czern. kolej po 200 zł. wa. wsr 


| Gal. banku hip. po 6 proe. 


| Peciągi kolejowe. 
Przychedzą de Lwowa. 
| Według południka Peszteńskiego. 
Z Czerniowiec: o godz, 9 min. 40 wie- 
czór (pociąg pospieszny); o godz. 8 min, 
45 rano (pociąg mięszany); o godz 8 
min. 52 po połndniu (pociąg mięszany. 
iZ Podweicczysk: (na dworzec w Pod- 
zamczu); o godz. 3 min, 8 rano (pociąg 
mięszany); o godz. 8 min. 86 po połud- 
niu (pociąg mięszany) ; 
% Podwołoczysik: (na dworzec lwowski 
główny); o godz. 10 min. 10 wieczór 
| pociąg pospieszny); o godz 8 min, 30. 


rano (pociąg osobowy) ; o godz. 8 min. 
52 po południu (pociąg mięszany. 
: Æ ddrakowa: o godz. 5 min. 20 rano 
| iociąg pezzteszny); o godz. 9 min. 7 
wieczór (pociąg osobowy); o godz. 1i 


przed pełudniem (pociąg mieszany}. 
he Staafsławowa: (z3 Stryj) de Lwowa 
o godz. % min. 10 wieuxór 
Qdchodzą ze Lwowa. 
Według południka Psszteńskiego. 
Do krakowa: o godz. lOtej min. 8 w 
nocy (pociąg pospieszny:; o godz. 4 min. 
38 rano (pociąg osobowy); o godz. 4 min. 
+9 po południu (pociąg mięszany). 


' Do Czerniowiec : o godz. 6 min. 10 ra- 


no (pociąg pospieszny); o godz. 11 min. 


50 w południe (pociąg mięszany); o gozd. 
10 min. 50 w nocy (pociąg mięszany). 


Do Stanisławowa: (na Stryj); o godz. 


6 min. 45 rano, 


Do Podwoloeczysk : ( z dworca w Pod- 
zamezu): o godz. 10 min. 39 w nocy po- 
ciąg mięszany): o godz. 12 min. 82 w po- 


łudnie (pociąg mięszany). 


Do Podwolłoczysk: z dworca 


w południe (pociąg mięszany;) o godz- 


10 min. 14 w nocy (pociąg mięszany). 


DSF" Cena najtańsza. wa 


w beczkach po 166 i 100 kig. 


płacą żądają. 
162.50 163.50 
275.— 27550 
80.— 8025 
13975 140.25 


Tow. kol. żel. państw. po 200 zł. mk. 
Połud. kol. państ. po 200 zł. w. a. . 
I. kol. węg. gal. a 300 zł. w srebrze 


4. Listy zastawne losowane. 


Ugólny rolniezo-kredytowy Zakład dla 

üaheyi i Bukowiny w 15 1. ô pr. 
Powsz. austr. zakł. kr. ziem. 5 pr. w Sr. 
sal. zak. kr. ziem. Krak. los. w 181. 6 pr 


11675 117.25 
100 50 101.25 


8 w20i.7pr. 10550 106.50 
$ Ś O w36L.51/,pr. 95.50 —.—| 
Qal. Tow. kred. w. a. po £ proct. 91.75 92.25 
s z kj po 5 proet, 96.75 97.50 
2 A - po 5 proet. w 
37 latach zwrotne . . . . . . 96.75 97.60 


101.40 101.70 
59.50 100.50 


Gal. Zakł. kred. włośc. po 6 proc. 
10190 102 10 


Banku austro-węgiersk. po 5 proe. . 


płacą żądają 

Keglevicha po 10 zł. m. k. . 16.50 17.— 
Losy miasta Krakowa 2. -.  20— 2050 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł.w.s.  87.— 39— 
Palfiego po 40 zł. m. k.. . . . . 36.25 37 — 
Fundacya szpitala Arcyks. Rudolfa . 17— —— 
Salma po 40 zł. m. k. . . . . 4875 49.25 
St. Genois po 40 zł. m. k. . . . . 4125 4776 
Pożyczka m. Stanisławowa (po 20 zł. w.a.) 4850 2450 

| Poż. Tryestu po 100 zł. m k. . . 125.75 —— 
4 „ po 50 zł, w. a. 6:— —— 
Waldsteina po 20 zł. m. ke. . . 3250 33.— 
| Wiudischgratza po 20 zł. m. t. . 4250 43— 


7. Weksle (ws 3 miasiąca) 


Augsburg za 100 zł. w. p. u... 
Berlin za 100 mark w. p. n. 
Frankfurt za 100 mark p. dy 
Hamburg za 100 mark w. p. n. . 
| Londyn za 10 ft. szt. Ak. 


"11715 117.35 


Weg. Tow. ziem. ake. po 5°/a proc.. _ 98.— r | Paryż za 100 fr. 48.10 46.20 
i 1 — 
„ Zakł. kr. ziemsk. po 5'/a proc. 101. i ii „Łóth, 
GA T 00zł.) | Dukat cesarski men. . 5,60.--  5,62,— 
5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 10072.) | "Y O ej wagi . 17 8.61.— a568 
Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 88.75 89.25 | Korona |. 2 a a soa oa mmymm =m 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. 0%) 20-frankówka, ua 9.34.5 3.85 50 
a 300 zł. 5 proe. w srebrze 80.25 80.75 | Rossyjski imperynł a 9.68,— 3.70 -» 
Koi. pół. po 100 zł. m. k. . 105.75 166.50 | Talar związkowy x ZE e 
AN" A 19 T w. 8. RE 102.— 550 | robro” Moe. == =Á 
. . n wuu, zł. 5 pr. Coz — . 
k g3 ; = j E być. pi TUL 10325 Z fwowskle| Izby handlowej | przemysłowej. 
= ps ALA 546 —— 101.80 | Talegrafowany kurs wiadeński 
ALE a e | ee ye , ; = m 
Kol. Lwow-Ozer.-Jnss. UI amis a309 po: * ots z dnia 4 listopada 1830 rę 
zł, 5 proe, w aredrze z r. 5 . Jednolity dług państwa w banknotach 7 
a AST EATE 488.35 a fo PA we dach (|| zal) 
sr. 1868  90.— 90.25 Renta w złocie . . . . . . * . . 87/25 
- zr. i87a 85.80 89.30 | Losy pożyczki z roku 1860 . . . . . | 130l80 
Węg.gal. koi. 2 206 złr. G rue. war.  85— 85.25 | Areya banka austro-węgierckiogo . ; 816! — 
| <a „  kredytowogo . . . « . | 280/20 
6. ŁoBy. WA |OD Er 
MPND a 5 a a a — 
iust kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a. 177.— 177.50 | Napolecndor . . . ś 9|35"/a 
Olnrago po MU Zła. Ku 6 aj 6 37.— 39-— | Dukat cesarski msn. . , 5|59 
Mao fagi zwy ru Tarman us TON ad w b 193 — 164 m | 10 rasrsT niamiankdal 57185 


(7466 3—3) 4.8798. | Dla nieznanych sądowi wierzycieli, dla | (7467 3—3) 4. 8794. 
GAHKT™. Do którymby uchwała licytacyjna z jakie- | E AHRT 5. 
II. k. GsĄ% nozkTropuk sh Xo040po- | gokolwiekbądź powodu doręczoną być nie II. K. cHĄ'h NoRKTOBNA Eh Xoaopog'k 


ek 3ARkĄOMAAE, po BR cupask er3ek$" | mogła, jakoteż dla tych, którzyby po dniu 
NIŃHOH OBIJIOTO POAKHHYO KDEA. -JAREĄEHA | dzisiejszym, Jaxo daiu rozpisania licytacyi 
Aaaa Taanufh u Kskosuuki Bù /IkBORK | 28 rzeczotej realności prawo zestawu uZ- 
NpoTuBh KacokoRH PSTUNKCKOM8 o sanaa- | skali, ustanowiono kuratora w ośobie adwo- 
uenie 90 3p. 40 kp. cp. Nph. OTRSĄECA | kata Dra Marsmorosza. | 
Ana 16 Ancronaqa 1880, 18 Tosana 1580 | Kołomyja 14 paździeruika 1880. 

u 25 Gkuna 1861 koxąnwk paaowk 0 |(7557 1—3) oa y Et | 
o roąHnk 10 pano B% TST. côa'k nohi- | L. 3961. Uetwałą e. k. sąda obwodo- | 
MŚCORA AMUHTAINA DpEAAKNOCTH rPŚHTOROŃ wego w Samborze z dnia 7 lipea 1880 1. 
nóąh u. 20 ga P8ak noaoxenon Racoka 10040 zo iał Michał Persak z Nowegosioła 
Psmukckoro BAACHOŃ, Tkaa TAESAAQHOFO Za marnotrewcę uzaauy. Jego kuratorem 


3ARKĄAOMAAE, O Bh CHQAR'K erZekSU(KHON . 


OBIOTO POAKNH4O KPEĄ. JAREAEHA A4A la- 
Auliiu u Bskosuus eù Ólnkosk npoTuEk 
Ichkozu Psmunckom8 o sanaauenie 200 3p. 
cp. NPH. OTESĄECA AHA 16 Aucronaga 1880, 
14 [posana 1680 u 25 Gkuna 1581 kox- 
ĄHWK pa3OWK o roąuik 10 pano E% 
TST. CHĄK npHMŚCOBA AHĄHTANA QEAAHO* 
CTH TPSHTOBOH NÓĄL u. 60 ER Psyk no- 
AS%KEHOH lflchka PSMuNckoro gaacnon, Tk- 
AA TAESAAPHOFO HECTANOBAAYOH, 


HECTANOBAAYOH. 

Ikuna guKanuna 200 3p. 

haama 20 3p. 

Paur$ 0YCAOBIŃ H IIPOTOKOA%Ł OMHCH 
ZACTABHOTO NEfELAAHŚTH MOKHA Bh HETE- 
CTPATSpH. 

II. K. CHĄK noRKkTORNIA 

Xoqąspózn 18 WKoerna 1880. 

(7539 1—3; Wbwieszczenie. ? 

L 10259. © k. sąd obwodowy podaje 
do powszechnej wiadomości, źe w celu za- | 
spokojenia wierzytelności w kwocie 578 złr. | 
a. w. przez Hisiga Scharf: przeciw Baltaza- | 
rowi P.tkowskiemu wywal-zonej, odbędzie 
się przy trzech terminach Deytaczjzych tj. 
na dniu 29 listopada i 31 grudnia 1880 i 
31 stycznia 1881 każdym razem o godzinie 
10 rano w biurza VI przymosywa publi'z 
pa sprzedaż realności pod l. 224 w K ło- 
myi położonej, cizła *»bularnego  niestauo- 
wiątcej, | 

Wadyum wynesi keotę 57 złr. a. w. | 

Cena szacunkowa 570 złr v. a. 

luae warunki lieytacyjoe, ast Zestaw- 
niezego opisania i osZeć wasis reain éri 
mogą być w tuszdowej registenturze prej- 
rzanemi. 


i 


Ikua BnkanuHa 400 3p. 


jest Adam Klinger. 
6 haama 40 3p. 


. k. sąd powietowy | 
Żurawno 22 września 1880. | Pers oycaoEiń u NpoTokoakh onucs 
1—3) gdy kt | BACTABNOTO NEDEDAAHŚTH MONA Bh pErE- 
L. 3687 O. k. sąd powiatowy w Prze- cTpaT$pu. 
worsku telem wydobycia yretensy: H-rseha I. K. cSĄ% NokkroBkiń 
Zwanzigiera w re-ztującej kwocie 20 zł. Xoqąopkku 15 ZKoRTHA 1800. 
z pn. wyznacza dv egzekucyjnej sprzedaży |(7266 1-3) Mody ik 8. 
zealności lk. 64 w Zagórzu wedle T. I lies- | L. 5708. C. k. sąd powiatowy w Prze- 
ba wykazu hip. 77/58 Katarzyny Dubas' worsku wzywa Józefa N ska z miejsca po- 
własuej, termin na dzień 30 lstopada i 30 bytu siewiadomego, ażeby w przeciągu je- 
gradaia 1880 zawsze o 10 rano. dnego roku deklaracyę do spadku po Maseie- 
O-na wywołania stanowi 60 złr. przy ju Nosku z pozostawieniem kodycyłaruego 
których tə term ach realność ta uiżej ceny | rozporządzesia ostatnisj woli w Żaklinie 
Szeeunionej sprzedeuą nie będzie, Wrazie zmarłym ustnie lub pisemnie w tutejszym 
gdyby realuość ta przy prwyzszych termi- | sądzie ułożył, w przeciwnym razie kurator 
Lach sprzedauą być nie mogła, za lub wy dla niego w osobie Jans Bożka ustanowio- 
żej ceny sza:u:kosej wyznacza się termin ; nym zośiaje i z tymże dalsze postępowanie 
do ułożenis ułstsiających warusków Ra Spadso*e przedro 'adzorem będzie. 
derú 31 stysznia 1881 v godziuia Bciaej po; Pr.rw rs 81 sierpnia 1880. 
poładn u. (7547 13) kykt 
Wwuiynm wyńosi 6 złr | i. 1060. ©. k. sad powiatowy w 
DI wierz: ieli, którzyby po dnia 7 Bs ha. zawiadsiala, iż celem zaspozojenia 
mja 1680 pravo zasto -u 5a realuośn po- sumy poży-zkowej 600 zł. a wzelęd ie nie 


(1552 


u yjsie uzyskał, ns'unow ouo kurators adw. ootawvuyen rat i res ty kapitia w kwocie 
Dr G brilego » Jarustsar:, 444 1, 5 6. w. a. Z pa odbędaie się na 
Przesorsw 10 -i rpni: 1880 IZecz Qalieyjskiego zakładu kredytowego 


w trzech terminach mianowicie w dniu 13 
grudnia 1880, 17 stycznia, 21 lutego 1881, 
każdym razem o godzinie i0.ej przed połu- 
dniem przymusowa licytacya realności dłu- 
żniks Joachima Barana własnej, pod l. 37 
w QGławłowie Starym w powiecie bocheń- 
skim położonej, liczbą wykazu hipotecznego 
37 objętej. 

Cens wywołania wynosi 3000 zł. w. a 

Wadyum 300 zł, — et.ów. a. wyciąg 
hipoteczny i resztę waruuków lieytacyjnych 
mogą być w tutejszej registraturze sądowej 
przejrzane. 
| 0. k. sąd powiatowy. 
| Bochnia dnia 31 sierpnia 1880. 
(7380 1—3) Edy kh 

L. 8584. C. k. sąd powiatowy w Bro- 
„dach oznajmia z miejsca pobytu i życia nie- 
(wiadomym Chaimowi Gimmel i Mojżeszowi 
, Wsckerow., że dla nich adwokata krajowago 
: p. Dr. Ornsteina kuratorem ustanowiono i 
doręczono temuż t. s. uchwałę z dnia 27 
stycznia 1879 l. 12705 dozwalającą egzeku- 
: eyjaą intabulacyę pretensyi fanduszu inde- 
i mauizacyju»go w stania biernym obowiązanej 
realności pod l. təb. 834 w Brodach na rzecz 
' tegoż fnaduszu. 

Brody dnia 24 czerw:a 1880. 
, (7878 1—3) mdykt. 

L. 2518. 0, k. sąd powistowy w Bro- 
: dach ze życia i miejsza pobytu niewiado- 
„memu M blowi Kressals wiadomo ezyni, że 
i dla niego Euratorem adwokata krajowego p. 
i Dr. Werssieina ustanawia i temu  tabularną 
„uchwał z dnia 24 marca 1879 1. 896 eg- 
 zekacyiną intabulacyę pretsnsyi funduszu 
indemnizatyja:go w stanie bieraym realna- 
ści pod |. tab. 48%/konsk. 647 w Brodach 
| dozwślsią*ą doręcza. 

Brody 16 kwieinia 1880. 


: lwow- 
skiego głównego o godz. 5 min. 40 rano 
(pociąg pospieszny) o godz. 12 min. 10 


(1489 2—3) Edykt. | 

L. 2857. C. k. sąd powiatowy podaje 
do wiadomości, że celem zaspokojenia sumy 
100 zł. w. a. z pn. na rzecz Mojżesza Gut- 
tera odbędzie się w dniach 2 grudnia 1880 
tudzież 17 stysznia i 14 lutego 1881 każdym 
razem o godzinie 10 rano w gmachu sądo- 
wym licytacya realności pod Nr. d. 8 rep. 
64 w Górce na tak zwanej Beresce położo- 
nej przedmiotu księgi gruntowej niestauo- 
wiącej własnością sukcessorów Maryanny Bo- 
bowej i nieobjętej masy Józefa Boby bę- 
dącej. | 

Cenę wywołania stanowi wartość 8Za- 
cunkowa w kwocie 390 zł., a wadyura kwo- 
ta 39 zł. , 

Realność ta dopiero na trzecim termi- 
nie poniżej ceny szacunkowej sprzedaną być 
może. i i 

Resztę waruuków licytacyjnych oraz 
akty zastaw.iczego opisania i oszacowania 
można przejrzeć w tusądowej registraturze. 

Chrzanów dnia 31 lipce 1580. 

(7482 2—3) Edyki | 

L. 836ż. Celem zaspokojenia nelsżytoś- 
ci Mojżesza Breitspiesa w kwocie 300 złr. 
w. 8. z pn. odbędzie się w tutejszym sądzie 
w dniach 3 grudnia 1850, 21 stycznia i 25 
lutego 1881 każdym razem o godzinie 10 
rano, egzekucyjna sprzedaż przez publiczną 
lieytacyę realności pod l. k. 148 w Żołyni 
mieście położonej, ciała tabularnego uiesta- 
nowiącej Andrzeja i Marceli Dziurzyńskiej 
własnej. 

Cena szacunkowa 400 zł. 

Wadyum 40 zł. wynosi. 

Łańcut 20 kwietnia 18-0. 

(6923 2—3) Edy ki. | 

L. 24411. O. k. sąd krajowy w Kra- 
kowie zawiadamia niniejszym edyktem wia- 
szkających za granicą państwa austryackiego: 
Wacława Toczyskiego im. własnem i małol. 
jego syna Zygmunte, tudzież Romana Ja- 
wornickiego im. małol. jego dzieci jakoteż 
z imienia, nazwiska lub z życia i pobytu 
niewiadomych: a) spadkobierców 6. p. Bru- 
nona Troja*kiego, b) lokaja Wojeiecha, e) lo- 
kaja M chała, d) ku: harza Jędrzeja, e) fur- 
mana Józefa, f) ogrodnika, g) paanę Sławi- 
kowską, b) Marciua Błacha karbownika, i) 
ekonoma, k) lesniczego, |) cieslę Błażeja, m) 
kowala, n) strychar:a, o) dworuiks, p) nie- 
znanych 34 lokajów, furmavó y, forasli i dziew- 
ki przy dworze niegdyś 6. p Mich'ła T czy- 
skiego r) ubogich perėti: é. p. Meints To- 
czyskiego będących na jego pogrzeb'e, że p. 
Helena z To:zyskich Jawornicka wni.sła w 
sądzie tutejszym na dniu 17 wrześn.a 1880 
do l. 24411 przeciw nim orsz pl-rwpozwa- 
nej Maryi z Toczyskich Gawrońss.ej pazew 
pisemny o przyznznie z spadku 6. p. Mi- 
chała Toczyski:go legitymy jej w kwocie 
4202 zł. 343, ct. w. a z pa, w załatwienia 
którego t. 8. uchwałą z 24 września 1880 
do |. 24411 takowy pozwanym do wniecie- 
nia pisemnej obrony w 90 dnisch pod ry- 
gorem $ 32 p. s. udzielony został. 

Gdy miejsce pobytu pozwanych p2- 
wyższych nie jest wisdomem, przeto e. k. 
sąd w celu zastępowania pozwanych wyż 
wymienionych na koszt i niebezpieczeństwo 
tut, adw. dr. Reiingera Józefa 7 zastępstwem 
adw. dr. Włyńskiego kuratorem nieob*enych 
ustanowił, z którym spór wytoczouy według 
ustawy postępowania sądowego w (ialicyi o- 
bowiązującego przeprowadzonym będzie. 

Zsleca się zatem niniejszym edykt m 
pozwanym, aby w zwyż oznaczonym czasie 
albo sami obronę pisemną wnieśli, lub też 
potrzebne dozumenta usiaaowionemu dla 
nich zastępey udzielili, lub ianego obrońcę 
sobie wybrali i o tem e. k. sądowi donieśli 
w ogóle zaś, aby wszelkich możebnych do 
obrony środków prawnych użyli, w razie 
bowiem przeciwnym wynikłe z zaniedbania 
skutki sami sobie przypisaćby musieli. 

Kraków 24 września 1880. 

(7478 2—3)  Edykt. 

L. 6062. Maksym Pywka z Horucka 
uznany mariotraweą. , 

Kuratorem tegoż Michat Wirt z Ho- 
rucka ustanowiony. 

C. k. sąd powiatowy. 

Medenice 24 września 1880. 
(7382 2—3) Obwieszczenie. 

L. 7774. O. k. sąd powiatowy w Srcasr- 
eu uwiadamia odnośnie do obwieszczenia Z 
dnia 27 kwietnia 1880 1. 2412 w numeroch 
153, 154 i 155 Gazety Lwowskiej z roku 

1880 ogłoszonego, że do przymusowej li“y- 
` tacyi realności pod l. 149 w Siemianówce w 
w Starostwie Lwowskiem położonej Franciszka 
Badnarsk ego, Berbary Bednarskiej i Jana 
Kosmatego własnej, na zaspokojenie preten- 
syi e. k. uprz. gal. akc. banku hipotecznego, 
mianowicie 23 zł, 28 zł. i reszty kapitału 
440 zł. 65 ct. w. a., wyznacza się nowy tor- 
min na dzień 16 grudnia 1880 o godzitie 
10 rano, na ztórym ta realność za jakąkol- 
wiek cenę za złożeniem zniżonego wadyum 
50 zł. w tusądowej kancelurji sprzedaną zo- 
stanie. 

Dalsze warunki przejrzeć można w tu- 
sądowej registraturze. 

Szczerzec 7 października 1880. 

(7495 2—3) dy kt 
L. 43955. C. k. sąd krajowy jako han- 
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dlowy we Lwowie wzywa w skutek prośby 
Maurycego Deutscha, który weksel następu- 
jącej treści: „Lemberg den .. . 1880 Pr. 
ów. f. 384 Ultimo Marz 1881 zahlen Sie 
gegen diesen Prima Wechsel an die Ordre 
Meiner Eigenen die Summe van Gulden 
Dreihundertachtzigyier im öster. Wahrung 
den Werth in Waaren und stollan ihn auf 
Rechnung laut Bericht Herra A. N. Frau- 
kel Lemberg zlb. Lemberg angenommen A. 
N. Fränkel mp. zgubił dzierzyciela odnośne- 
go wekslu by takowy do dni 45 od dnia 
trzeciego umieszczenia tego edyktu w Ga- 
zecie lwowskiej tem pewniej przedłożył, ile- 
że ten weksel po upływie powyższego ter- 
minu na ponowne Żądanie strony amoriyza- 
eyę się domagającej za nieważny i umorzo- 
ny uznany zostanie. 

Lwów dma 9 października 1880. 
(7492 2—3) Bay kt. 

L 176. C. %. sąd powiatowy Pilznień 
ski przejsięweżunie sprzedaż licytacyjaą re- 
almośri nr. 80/86 w Czarnie Jakóba Saka 
własnej, w trzech termiaach, mianowicie na 
dzień 3 grudnia 1880, na dzień 9 stycznia, 
i na dzień 9 lutego 1831, każdym razem o 
godzinie 10 rano w gmachu sądowym od- 
być się mającą, celem zaspokojenia preten- 
syi Maryi Zitter, prawonabywczyn: Nesssno- 
la Rechta w kwocie 35 zł. w. a. z pa. 

Cana wywołania wynosi 200 zł. 

Wadyum 10 zł. 

Werueki licytacyjna i protokoły zasta- 
wniczego opisania i oszacowania przejrzeć 
możua w registraturze. 

Pilzno 31 maja 1880. 

(7468 2—3) ©E dy kt. 

L. 9182. C. k. sąd obwodowy w Zło- 
czowie zawiadamia Pinkasa Korkusa z miej- 
sca pobytu niewiadomege, że kuratorem dla 
niego adw. Dr. Mijakowski z zsstępstwem 
przez adw. Dr. Wesołowskiego, celem spo- 
rządzenia ksiąg gruntowych dla miasta Zło- 
czowa ustanowiozym zos:ał, ża przsto jego 
rzeczą będzie, albo temuż kuratorowi potrze- 
bng ioformacyę udzielić, albo innego zastępcę 
sobie obrać i o tem sądowi donieść. 

Z Rady e. k. sądu obwodowego. 

Złoszów dnia 23 pażdzieruika 1380. 
(7445 2—3) BMdykt. 

L. 1269jcw. ©. k. sąd powiatowy w 
Mikulińczch ogłasza, że celem zaspokojenia 
wierzyteluości maay spadkowej Szamy Awer- 
mana w kwocie 110 zł. w. s. odbędzie sę 
w sądzie tutajszym w dniach 20 grudnia 
1850, 10 stycznia 1881, i daia 7 lutego 
1881, c g:dzinie 9 zr»na przymusowa li- 
wytne'2 realn'ś*i nieiakułarnej spadiobier: 
"6: Stfana Szpakowskiego pod nr. koask. 
226 w Kozówce na pierwszych dwu t:rmi- 
nach za cenę wywołania lub wyższą, na 
trzecim zaj terminie zs jakąkolwiek cenę. 

Cear wywcłania wynosi 600 zł. w. a. 

Wadyum 60 zł. w. a. 

Bliższe warunki licytecyi i protokół za- 
stawaiczego opisania i oszacowania przej 
rzeć można w t. B. registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 

Mikulińee dnia 4 lipca 1880. 
(7456 2—3) Mdykt 

L. 8821. ©. k. sąd powiatowy w Bre= 
deeh wiadomo czyni że dl: z życia i miej- 
sca pobytu niewiadomego Jana Lachowiee- 
kiego adwokat krajowy p. Dor. Ornstein ku- 
ratorem ustanowiony Został i temu t. s. eg- 
zskucyjuą jnt,balacyę pretensyi funduszu 
indemnizseyjn: go w stanie biernym realno- 
ści pod L. tab. 991 konsk. 1372 w Brodach 
dozwalającą uchnałę z dnia 8 września 
1879 1. 5821 doręczono. 

Brody dnia 8 września 1879. 

(7508 2—3) Konkurs. 

L. 1434. Nia:ejszem ogłasza się kon- 
kurs na posady nauczycieli z płacą roczną 
300 zł. przy szkołach etatowych w Uhorni- 
kach, Kryłosie i Jamńicy oraz na posadę 
kierującego nauszyciela z płzeą roczną 450 
zł. przy czteroklasowej szkole w Tłamaczu. 

, Ubiegający się o te posady mają wnieść 
swoje podania należycie udokumentowane zx 
pośrednictwem swej bezpośredniej władzy 
przełożonej najpóźniej do 15 grudnia 1880 
do e. k. okręgowej Rady szkolnej w Stani- 
sławowie. 

Z e. k. okręgowej Rady szkolnej. 

w Stani:ławowie 18 paźdz. 1380 
(7514 2—3) ©ebwieszezenie. 

L. 4028. W dniach 16 lisopada, 14 
grudnia 1880 i 18 stycznia 1881 każdym 
rem przed pułudniem sprzedsza będzie w 
tut. c. k. sądzio powiatowym realność ped 
l. 17 w Rzyczycy długiej położona Marcina 
Pendraka własna, na zaspokojenie należyttś- 
ci zakładu kredytowego włościańskiego w 
ilości 73 zł. 9 st. w. a. z pn. 

Cena wywoł:nia wynosi 400 zł. 

, Zakład zaś 40 zł, który przed rozpo- 
częsiem licytaeyi do rąk komisyi sądowej 
złożyć mależy, 

Warunki licytacyi wolno przejrzeć w 
registraturze tutejszej 

Rozwadów dnia 12 sierpnia 1880. 
(1515 2—3) ©Wtowaewzczenie. 

L. 6079. Celem zZzspokojenia wierzy- 
talrości Samuela LoewensohnRa w kwocie 
t779 zł. w. a. z pn. rozpisuje sąd egzekucyj- 

ną sprzedaż gruntów w Podkamieniu pojo- 


dnia 5 listopada 1880, 
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żonych nieobjętej masy spadkowej Diny Kar- 
pfen własnych w dniu 24 listopada, w dniu 
80 grudnia 1880 i w daiu 31 stycznia 1881 
zawsze o godzinie 10 przed południem tu- 
taj w drodza publiszaego przetargu odbyć 
się mającą. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa 405 zł. 

Zakład wynosi 40 zł. 50 et. 

Waruuki licytacyjne, akt opisania i o- 
szacowania mogą być przejrzam w tutejszej 
registraturze. | 

C. k. sąd powiatowy, 

Rohatyn dnia 10 października 1880. 
(1261 2—3) AL 4811. 
Kundmahung. 

Vom Rzeszow'er £. Ë. Kreisgerichte wird 
hiemit befannt gegeben, dag über Ginjchrieten 
der Izaak Ge'sbergfchen Erben al Marie 
Ge:-berg Mutter der minderjährigen R sa Geis- 
b rg dann der übrigen grogjibrigen Erben 
zur $ereiubringung dr8 bom l aak G isberg 
erfiegten Betrageż bon 1000 fl. öW. fammt 
6 pr. Żinjen vom 5 Febr. 1873 bie öffentli- 
che Feilbiethung der dem Kellman Kunstce ch 
ut Dom 1 iag 174 n. 10 baer, gehörigen 
Hälfte der fub CN, 87/96 in Rzaszów gele- 
genen Realität bei diejem F. f. Rreisgerichte 
in zwei Terminen d. i. am 2 Dezember J8BU 
nnd 20 Júuner 1881 jedeżmial um 10 Ubr 
Vormittags nnter nahfolgenden Bedingungen 
abgehalten werden wird: 

1. As Ausrufspreis der zu verdugernócn 
dem K-liman Kunstrei-h gehörigen fub CN. 
82/96 in Rzeszów gelegenen Ntealitatshalfte, 
wird der Sdhigungiwerth von 8209 fi 53 fr. 
öW beftimmt unter welchem die zu verdugerne 
De Realität3hälfte in deu bejagten zwei Ter- 
minen niht biutangegeben wird. Sollte diefe 
calititshalfte in ben bejagten zwei Termi- 
nen niht um den obigen SdHigungśwerth 
verdugcrt werden, algdaun wird zur Stellung 
von erleichternden Bedingungen der Termin 
auf den 41 Jänner 18681 um 10 Ugr Bore 
mittagź beftimmt. 

2. Seder Kaufluftige hat vor Beginn der 
Scilbiethung 10 pr. des Odigungawertheś b i. 
sżofl. 98 fr. im Baaren, oder in dffentlichen im 
Wiener Bórjenblatte aufgeführten Wertheffetten 
nadh bem Surswctthe bom vorherigen Tage 
beredjnet als Wadium zu Händen der Feil- 
bicthungźtonunijjion zu erlegen. WDiejeg Was 
dium wird demjenigen, weler die Nealität 
als Meiftdietheuder nicht erjteht, fogleih nad 
der Qizitation zuriidgejtellt, während da3 Va- 
bium bes Grftehers zur Siderfteluug der 
Cixhaltung diefer Feilbiethungabedingniğe im 
Werichtśdepofitenamte erlegt wird. 

3 Der Erfteher Hat den Kaufpreis in zwei 
Raten u. z. die erfte Hälfte in einem Manate, 
und bie zweite Hälfte in zwei Monaten nad 
dem Erftehungstage zu Gerichtsbinden zu er- 
legen. ©3 wird jedod) dem Erfteher freigejtellt, 
fid) wegen Belafjung der Pojten mit den Ta- 
bularglaubigern ing Ginvernehmen zu fegen, 
waż aber innerhalb der Frift, in welcher Die 
Raten gezahlt werden follen gejchehen müpte, 
und hat fih der Crfteher innerhalb diefer Frift 
hierüber auszuweifeu. 

4. Die Einjidt in den Grundbudścytraft 
und den Odigungsaft, der in den Miten er- 
liegt, ift den Suterefjenten geftattet. 

Qievon werden die Bittjteller, dann bie 
auf der zu verdujjernden Nealititspólfte inta- 
bulirten Gläubiger zu eigenen Händen, dage- 
gen die bem Woduorte nach unbefannten C läu- 
biger, wie auch jene, Denen der Feilbiethuugs- 
bejdjeid, oder auh bie jpółeren Dejhetbe 
aus welchem immer Grunde' niht zugejtelit 
werden fönnten, zu Handen des für diejelben 
alż Kurator beftellten WAdvofatex Dr. Als, 
dem der Advofat Dr. Wawranseb al3 Sub- 
ftitut bcigegeben wird, wie auch baś f. f. 
Gteueramt in kKzaszó 7 verftändigt. | 

Rzeszów am 16 September 1880. 

1526 2—3) L. 11602. 
Ogloszenie konkursu. i 

Ninieiszem ogłasza się konkurs DA jə- 
dng posadę nauczyciela rysunków odręcznych 
w ksżdym z trzech następujących gimna- 
zyów: w Drohobycza, w Kołomyi i Wado- 
wiecach. 

Do każdej z tych trzech” posad przy- 
wiązaną jest płaca etatowa rocznych 1000 
zł. w. a. w myśl ustaw z dnia 9 kwietnia 
1870, tudzież z dnia 15 kwietnia 1878, a 
oprócz niej dodatek sktywainy w Drohoby. 
czu i Kołomyi po rocznych 250 zł. w. a. w 
Wadowicach zaś rocznych 200 zł. w. a. . 

Kandydaci wiuni wnieść swoje podania, 
zaopatrzona w potrzebne dokumenta, miano- 
wisie w dowód kwalifikacyi, oznaczo:=j roz- 
porządzeniem miuisteryalnem Z dnia 20 vaź- 
dziernia 1870 do prezydyum c. k Rad 
szkolnej krajowej najpóźniej do dnia 8 gru- 
dnia br. r. a „AP: 

Z Rady szkolnej kraj wej. _ 

Lwów dnia 28 października 1830. 
(7510 2—3) BdyktŁ 

L 7866. C. k. sąd powiatowy w Czort- 
kowie podaje do wiadomości, że celem Za- 
spokojenia pretensyi Maurycego Starwera 
800 zł. w. a. z pn. odbędzie się w tutejszym 
sądzie w dniach 30 listopad», 21 grudnia 
1580 11 stycznia 1831 zawsze o godzini» 
10 przed południem publiczna przymusowa 


sprzedaż realności za bipotekę łączną służą- 
cych, dłużnika Mendl+ Finkelmana własnych, 
a to realności l. k. 829 i połowy realności 
l. k. 231 w Jagielnicy położonych z tem 
dołożeniem, że na trzecim dopiero terminie 
realzości te dopiero poniżej ceny szacunko- 
wej sprzedane zastaną 

Obie rsalności będą osobno sprzedawa- 
ne, a cenę wywołania realności l. k. 829 
stanowi suma 3175 zł. 

Wadjum 300 zł. 

Cena wywołania p łowy realności l. k. 
231 wynosi 650 zł. 

Wadyum 65 zł. w. a. 

Warunsi lieytacyjne, ekstrakta iabular- 
ne, protokół oszacowania i resztę aktów przej- 
rzeć można w tus. r gistraturze, 

Czortków 28 sierpnia 1880. 
(7525 2—8) 

Konkurs. 

Posada kancelisty w XI klasie rangi z 
przysależną płecą przy sądzie powiatowym 
w Jarosławiu, ewentuslu:e przy innym tą- 
dzie powiatowym lub kolegialiym w wscho- 
dniej Galicyi jest do obsadzenia. 

Ubiegający się o taką posadę winni 
wnieść podania do prezydum sądu obwodo- 
wego w Przemyślu do 15 gruduia 1880. 

Lwów 1 listopada 1880. 

(7059 2—3) Edykt. 

i L. 7998. Sokalski e. k. sąd powiatowy 
wyznaczył w celu wydobycia wierzytelności 
Israela Leder w ilości 86 zł. w. a. z pn. 
i przymusowy jawny przetarg należącej d» 

dłużnika Piotra Butryna realności pod liez. 
| spis. 55 w Nowym-dworze na daie 11 paź- 

| dziernika, 9 listopada i 6 grudnia 1880 zaw- 
isz» od godziny 10 przed połudaiem w gma- 

į chu sądowym. 

| Poręczne 14 zł. w. a. 

W pierwszym i drugim terminie na- 
być można realność tę tylko za cenę wyż- 
szą lub nie niższą od ceny szacunkowej, w 
w trzecim zsś nawet poniżej ceny tej. 

. Protokoły zastawniczego opisania i o- 
cenienia sprzedać się mająsej realności, tu- 
dzież warunki przetargu, przejrzeć można w 
registraturze sądu tegoż. 

Sokal dria 5 sierpnia 1880. 

(7520 2—3) kdyk ut 

L. 1191. ©. k. sąd powiatowy podaje 
do powszechnej wisdomości, że celem uzy- 
skamia sumy 385 zł. z pa. na rzecz Osera 
Brodera odbędzie się publiczna lieytacya gv- 
spodarstwa god nr. 159 w Kolińcach poło- 
żonego, ciała tabularnego  niestanowiącego, 
a dłużników Maksymiliana i Barbary Knis- 
plów własnego w dniach 8 listopada, 9 gru- 
dnia 1880 i 15 stycznia 1881, każdym ra- 
zera o godzinie 10 przed pcłudniem w są- 
dzie w Tłumaczu, przyczem się madmienia, 
że rzeczone gospodarstwo w dwó.h pierw- 
szyćh terminach tylko za, lub wyżej ceny 
szacunkowej, zaś przy trzecim poniżej tako- 
wej sprzedano zo*tanię. 

C»ra szacunkowa wynosi 1361 zł, wa- 
dyum 136 zł. 10 ct w. a. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
tuaąd. registraturze. 

Tłumacz 1 msrca 1860. 

(7513 2—3) Obwieszczenie. 

L. 4037. W daiach 16 listopada, 14 
grudnia 1580 i 18 stycznia 1881, każdym 
razem przed południem sprzedana będzie w 
tut. ©. k. sądzie powiatowym realność pod 
ar. 64 w Żsbuie p.łożona Jakoba Krawezy- 
ka własna, ns zaspokojenie mależytości za- 
zładu kredytowego włościańskiego w ilości 
151 zł. 98 et. w. a. z pn. 

Cana wywcłania wynosi 600 zł.' za- 
kład zaś 60 zł., który przed rozpoczęciem 
licytacyi do rąk komisyi sądowej złożyć 
należy. 

Warunki licytacyi wolno przejrzeć w 
registraturze tutejszej. 

Rozwadów dnia 9 sierpnia 1880. 
(7509 2—3) Edykt. 

L. 6023. Dniu 25 listopada 1889 i 11 
stycznia 1881 o godzinie 10 rano odbędzie 
się w tutejszym sądzie przymusowa publi- 
czna sprzedaż reslności poa i. k. 17 w Ka- 
linowie położonej wedle wykazu hipoteczne- 
go l. 78 Antoniego Juuga własnej, w spra- 
wie wekslowej Ryfki Sary Finsterbusch 
przeciw pierwszemu pto 266 sł. z pn. 

Cəna szacunkowa wywołania wynosi 
8170 zł. w. a., wadgum 317 zł., przy eby- 
dwóch terminach realaość tylko zu lub wy- 
żej ceny wywołania sprzedsną będzie. ` 

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tutejszo-sądowej xeyistraturze przejrzeć. 

k. sąd powiatowy miej. deleg. 

Sambor dnia 26 czerwca 1880. 

(7477 3—3) Edykt. 

L. 2418. C. k. sąd powiatowy w Bro- 
dach ustauawia, że w sprawie egzekucyjnej 
Józefy Skotniekiej przeziw Mikołajowi, Pip- 
ezyńskiemu i tow. o zniesienie współwłas- 
ności ogrodu w Brodach dla z miejsca po- 
bytu niewiadomego Baltazara Melrhiora dw. 
im. Skotniekieg» kuratorem Dra. Jana Ku- 
rysia | wzywa go, ażeby temuż z-stępcy u- 
dzielił swoje dokument». lub też innego 
rzecznika sądowi wskazał. 

Brody 28 czerwca 1880. 


L. 7792. 


(7167 3—3) Edykt. 

L. 13783. Z życia i miejsca pobytu 
niewiadomych: Emilię z Laskowskich Lisi- 
kiewiczową a względnie jej spadkobierców, 
Maryę Laskowską, Jana Kantego Laskows- 
kiego i Józefa Laskowsziego zawiadamiamy, 
że w skutek skargi Romana Chrząstkow- 
skiego i wspólników o wykreślenie ze stanu 
dóbr Burzyn zaintabulowanej w poz. dom. 
112 pg. 295 n. 45 on. sumy 7500 złr. w. 
w. a względnie jej reszty jaka po wykreś- 
leniu z tej sumy 4/5 części jeszcze pozosta- 
ła, wyznaczono dnia dzisiejszego termin 90 
dniowy do wniesienia obrony. 

Zarazem zalecamy im, ażeby adwoka- 
towi Dr. Stojałowskiemu, którego kuratorem 
dla nich ustanawiamy, środki obrony wska- 
żali, lub też innego pełnomoenika sobie u- 
stanowili i nazwisko tegoż sądowi wskazali. 

C. k. sąd obwodowy 

Tarnów dnia 9 października 1880. 
(1234 3-3) Edykt. 

L. 24654. O. k. sąd krajowy w Krako= 
wie w skutek prośby wniesionej przez p. Jó- 
zefa Dumaire o amertyzacyą poświadczenia 
Zastawniczego, zasy oszczędności miasta Kra- 
kowa l. 9441 wzywa każdego, ktoby się Znaj- 
dował w posi-daniu t-goż poświadczeni: za- 
stawniczego, aby doniósł o tem tut. sądowi 
w przeciągu Sześciu m esęcy, w którym ni- 
niejsze ogłoszenia po raz trzeci w (łazecie 
Lwowaskisj zamieszczoaem bęlz'e, gdyż po 
upływie tego termiuu aa pvuowne Żądanie 
p. Józsfa Duwaire rzeczoue poświadczenie 
zastawn:'cze kasy os:czędnośćci miasta Kra- 
kowa za meistn ejąca uznane Zostanie. 

Kra-ów dnia 1 paździeruika 1880. 
(7444 3—3) Eóy kt. 

L 1892. C. k. sąd powiatowy w Mi- 
kulińcach ogłasza, że celem zaspokojenia 
wierzytelności Józefa Kaczka i Wolfa Koffie- 
ra, jsko prawonsbywców Fischla Kaczka w 
kwocie 89 zł w. a. odbędzie się w sądzie 
tutejszym w dniach 20 g udnia 1880, 10 sty- 
cznia i 7 lutego 1881 o g dzinie 9 z rana 
przymusowa licytacya realności nietabularnej 


8 


wie niniejszym edyktem do powszechnej 
wiadomości podaje, iż w sprawie Antoniego 
i Kstarzyny Dublaków pizeciw spadkobier- 
com ś. p. Franciszka Wałyskiego czyli Wa- 
łęckiego jako to: Katarzynie Wałęskiej czyli 
Wałęckiej i małoletnim Janowi i Annie Wa- 
łęskim czyli Wałę:kim o zapłacenia 260 zł. 
a. w. Z pn. celeia zaspokojenia resztującej 
sumy 260 zł. w. s. z większej 360 zł. w.a. 
pochodzęcej z 5 pre. cd dnia 2 stycznia 
1876 bieżącem: odsetkami i kosztxmi egze- 
kucyjnemi w kwocie 12 zł. 91 ct. w. a. u- 
chwałą z dnia 2 listopada 1878 ur. 53771 
przyznanemi, tudzież kosztów obecnie w u- 
miarkowanej ilości 83 zł. 88 ct. w.a. przy- 
znanych, na rzecz Antoniego i Katarzyny 
Dublaków po uzyskaviu i przeprowadzeniu 
wskutek uchwały z dnia 2 listopada 1878 i. 
53771 dwóch pierwszych stopni egzekucji, 
|egzekucyjna sprzedaż połowy realności pod 
|1. 78237, we Lwowie położonej, poprzednio 
| jak dom 232 paz. 481 n. 1 baer. Franci- 
szka Wałeskiego czyli Wałęrkiego własnej, 
obecnie zaś, jsk dom. 232 pag 483 n. 2 
haer. do masy spadkowej należącej, pod na- 
stępującemi warunkami licytacyjnemi dozwo- 
loną i rozpisaną zostaje 

1. Licytacya odbędzie się w dwóch 
terminach, a to dnia 7 stycznia 1881 i dnia 
17 lutego 1881, każdym rszem o godz. 10 
przed południem, na których to terminach 
rzeczona część realności tylko wyżej lub 
przynajmniej za cenę szacunkową sprzedzną 
będzie. 

2. Jako cenę wywołania ustanawia się 
sąd-wem 0sz4c0wan eim Ozda%Z0Na wartość po- 
łowa realności w kwocie 336 zł. 14 ct. w.a. 

2. Każdy chęć kupienia mający winien 
będzie przed r-zp.ezęciem licytacyj, złożyć 
do rak komisyi licytryn-j wadyum w kwo- 
cie 34 zł. w. a. w gstówce, lub t=ż w ksią- 
żeczka'h galic. kasy osz”zędnoscj, które to 
wadyum wszystkim licytautom, wprócz na- 
bywcy, zaraz po ukończeniu licytacyi zwró- 
conem będ ie. 

Resztę warunków licytacyjnych, exirakt 


Onufrego Jaremy pod Nr. k. 27 wŁ.dyczy- , tabularzy i akt oszscowania mogą iuteresu- 
nie na pierwszych dwu terminach za cenę | wani w repistrstu ze sąd>wej przejrzeć, lub 


(7460 3—3) Obwieszczenie. 

L. 86l6/eyw. W dniach 11 listopada, 
15 grudnia 1880, i 25 stycznia 1881, odbę- 
dzie się przymusowa sprzedaż reelnoś"i nie- 
| tsbułarnej pod nr. kor:sk. 94 rep. 20 w Knie- 
sioje położonej dłużnika Benedykta Gerycza 
własnej, w tutejszym e. k. sądzie na rzecz 
| zakładu kredytowego włościańskiego na za- 
spokojenie sumy 149 zł. 87 et. w. a. z pn. 
każdym razem o godzinie 10 rano z tm, 
że na pierwszych dwóch termi.ach realność 
ta za ceuę szacunkową lub wyżej niej, zaś 
na trzecim terminia tskże niżej tejże sprze- 
daną będzie. 

Crna szacunkowa 800 zł. 

Resztę warunków można przejrzeć w 
tutejszej registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 
Chodorów 18 października 1880. 
(7004 3—3) BL 12.468. 
6 dtft. 


Bom É. f. Strelsgerichte in Ssrubo: wird 
über Anfuhen deg Elss Lern r aug Drehu- 
biez der Snhaber des angeblidj in Berlujt 
gerathenen Wechjels folgenden Jnbaltes: „Dr»- 
hobyrz den 4 Februar 1573, pr. 200 fLÓ. W. 
Acht Monate a dato zahlen Sie gegen biejen 

| Prima WWechjel an bie Ordre meiner eigenen 
die Summe von Zwei Hundert Gulden 6%8.; den 
Werth erhalten, und ftellen es auf Ńedhjnung 
ohne Beridht, Hr, Dawd Salowo Dortort 
nnd Fr. Mariem Dort rt in Drohbob. ez. 
Ra tel Vóru.oalich mp angenommen Dawid 
Salomon Dartort mp. — Mariem Dort'rt mp. 
(auf ber Rüdjeite des AWechjelż) Für mich an 


die Ordre beg Qr. Bl. Lerne: — Werth 
erhalten — D'ohoby z ben 20 Mai 1573, 
Rachel Vörmögliesh“ — denjelbex fogewig 


binnen 45 Tagen biejem Gerichte borzuiegen, 


ais foujt biejer ABechjel amortifirt werden 


wird. 

Sambor am 14 September 1880. 
(7079 3—3) GDiti. 

BI 1681. Bom f f. Bezirtsgerichte in 
Brody werben alle diejeniuen welche auf dag 
im Qaftenftande der Ńealittót fub tab Nro 
969 in Brody auf Grund der Sdulburtunde 
vom i Februar 1503 laut Dom rec. tom. 14 


dzinie 9tej odbędzie się, celem zaspokojenia 
kwot 11 zł. 20 et. i 9 zł. 10 ct. z pn. przy- 
musowa sprzedaż kawałka gruntu oraego z 
łąką razem 14, morga w Wiśniowy położo- 
nych, Irnacego Weazki spadkobierców i Ma- 
ryanuy Weszkowej własnością będących, cia- 
ła hipote.znego nie:tanowiących. 

Cena wywołania 100 złr, 
10 złr. 

Bliższe warunki, tudzież akt zajęcia i 
oszacowania złożone są w sądzie. 

Dobczyce 3 października 1880. 
„(2837 2—3) Editt 

BL 45080. Bom E. f. Qemberger Qan- 
DeSgerichte wird aug Anlag der durch Leib 
G uder al8 echtamehmer der Erben nach 
Freyde Schuapek wiber bie Crben nað 
Is ak Leo Kolischer unb den dem Qebeu und 
Wognorie nah unbefannten Gabriel Kolischer 
wegen €rlojchenerf(irung und Ertabulirung 
der zu Gunjten des lssak Le» Kolis'her 
im Xajtenftande der iiber der Realität Nro 
401*/, in Semberg zu Wunften der Fre:d- 
S hnarek einverltibten Summen per 600 fl. 
EM. NG. unterm 30 September 1-80 ZB. 
44050 ausgetragenen Klage für den dem Qe- 
ben und WWognorte nadh uubefannten Bweit- 
belangten Gatrie! Koliseher der $r Qandeg 
Ubwofat Dr. Roińsni mit Subftituirung des 
Qandes Adwofaten Dr Rəich zum Curator 
ad actum ernannt. Bugleih dem Erfteren die 
Rubrit der Klage zur Erjtattung der Ginrebe 
binnen 90 Tagen zugefertigt und hievon der 
dem Qeben und Wohnorte nach unbefannte 
Zwelte belangte (Gabriel Kolsch r mittelft ge- 
genmarligen Cbiftes zu feinem weiteren Be- 
negnien verjtandigt 

Remberg am 9 Oftober 1830. 


(7516 2—3) Obwieszczenie. 

i L. 9079. Ces. król. sąd powiatowy w 
Szezercu uwiadzmia oduośnia do obwiesz- 
j czenia z dnia 25 kwietnia 1880 1. 1860 w 
,numera'h 152, 153 i 154 Gazety Lwowskiej 
z r. 1880 ogłoszonego, Że do przymusowej 
licytacyi realności pod 1. 10 w Miłoszowi - 
cach w starostwie [wo wskiem półożonej Hryń- 
ka Palja własnej na zaspokojenie pretensyi 


wadyum 


wywołania lub wyższą, na trzecim zaś ter- 
miaie za jakąkolwiek cenę. 

Cena wywołania wynosi 330 zł. 

Wadyum 33 zł. w. a. 

Bliższe warunki licytacyi i protokół za- 
tawniczego opisania i oszacowania przejrzeć 
można w ts. registraturze. 

Mikulińce 30 czerwca 1880 

L. 18062. (7471 3—8) 
Ogloszenie licytacyi. 

Celem wydzierżawienia podatku kon- 
sumcyjnego od mięsa w okręgach dzierżs- 
wnych Drohobycz i Skole na rok 1881 lub 
też 1882 i 1683 odbędzie się w e. k. po- 
wiatowej dyrekcyi skarbu w Samborze dnia 
16 listopada 1880 drags publiczna licytacya. 

Cena wywołania rocznego czynszu wy- 
nosi w okręgu dzierżawnym : 

Drohobycz 38385 zł. 18 et, 

Skole 2160 zł. | 
a wadyum składać się mające 10 pr. tej ce- 
ny wywołania. 

Oferty pisemne w wadyum  zaopatrzo- 
ne wnieść można najpóźniej do 15 listopada 
1880 do godziny 9 z rana do rąk naczelni- 
ka e. k. powiatowej dyrekcyi skarbu w Sam- 
borze. 

C. k. powiatowa dyrekcya skarbu. 

Sambor dnia 29 października 1880. 
(7462 3—3) Obwieszczenie. 

L. 8618. W dniach 10 listopada 1880, 
16 grudnia 1880 i 19 stycznia 1831 odbę- 
dzie się przymusowa sprzed»ż realności mie- 
tabularnej pod nr. kon. 97 subrep. 88 w 
Kniesiole położonej dłużnika Józefa Labiaka 
własnej, w tutejszym c. k. sądzie na rzecz 
zakładu kredytowego włościańskiego na za- 
spokojenie sumy 126 zł. 84 ct. w. a. z pn. 
każdym razem o godzinie 10 przed pcłu- 
dniem z tem, łe na pierwszych dwóch ter- 
minach realność ba sa cenę szacunkową lub 
wyżej tejke sprsedaną będzie. 

Cena szacunkowa 700 zł. 

Wadyum 10 pre. 

Resztę warunków w tutejszej registra- 
turze. 

C. k. sąd powiatowy 

Chodorów dna 11 paźdz. 1880. 
(7461,3—3) Obwieszczenie. 

L. 8617. W dniach 11 listopada 1880, 
35 grudnia 1880 i 25 stycznia 1881 odbę- 
dzie się przymusowa sprzedaż realności nie- 
tabularnej pod nr. k. 144 rep. 44 w Strze- 
liskach położonej, dłużnika Wasyla Hanu- 
siaka własnej, w tutejszym e. k. sądzie na 
rzecz zakładu kredytewego włościańskiego 
na zaspokojenie sumy 122 zł. 36 et. w. a. 
z pn., każdym razem o godzinie 10 rano z 
tem, że na pierwszych dwóch terminach, real- 
ność ta za eenę szacunkową lub wyżej niej 
„za6 na trzecim terminie także nizej tejże 
sprzedaną będzie. 

Cena szacunkowa 800 zł. 

Resztę warunków można przejrzeć w 
tutejszej registraturze. 

C. k. sąd powiatowy 
Chodorów 8 października 1880. 
(7142 3—3) Edy kt. 
L. 40881. C. k. sąd krajowy we Lwo- 


|w odpisach podnieść. 
| tem zawiadamiamy strony Spór 
wiodące a zarazem następujących wierzycieli 
hipotecznych j ko to: 

1. e. k. Proturatoryę skarbu imieniem 
wysokiego skarbu we Lwowie; 

2. c. k. Namiestnictwo we Lwowie ja- 
ko Dyrekcyę funduszów indemnizacyjaych; 

3. Ozyasza Haglera ; 

4. wszystkich tych wierzycieli, którzy- 
by po dniu 21 sierpuia 1880 sk> dniu wy- 
Í dania ekstraktu tabularnego do tabuli weszli, 
lub też którymby uchwała niniejsza i nastę- 
| pne z jaki: zokolwiekbądź powodu do rąk 
własnych doręczoną być nie mogła, prz:z 
równocześnie ustanowionego kuratora adw. 
dr. Rvińskiego z substytucyą adw. dr. Siro- 
mengera i przez edykta z tem dołożeniem, 
iż w myśl dekretu uadworuiegu z dnia ógo 
maja 1847 mr. 1063 dz. p. p., dalsze zawia- 
domienie wierycieli hipotecznych w tej spra- 
| wie nie nastąpi. 

Lwów 25 września 1880. 

(7440 8—3) *dykt 

| L. 8996. ©. k. sąd obwodowy w Ko- 
łomyi wiadomo czyni, że w celu zaspokoje- 
nia kwoty 36 zł. w. a. 7 pn. przoz Pivkasa 
Piuslera przeciw Anie Winiarskiej wywal- 
jezonej, odbędzie sę w dniu 8 listopada i 6 
grudnia 1880i 3 stycznia 1881 każdym ra- 
zem o godzinie 10 rano w biurze VI przy- 


— w 


musowa publiczna sprzedał rewlności pod l. | czowskich własaych 


k. 70 w Kołomyi położonej. 

Cena wywcłania wynosi 317 zł. 40 et. 
w. a., wadyum 31 zł. 74 ct. w. a. 

Dla nieznanych sadowi wierzycieli, ja- 


koteż dla ty.h, którzyby po dzień 2 września ' 


1880 jako dniu rozpisania licytacyi na real- 
| nuść pod |. k. 70 w Kołemyi praso zast:- 
wu wykazali, lub którymby uchwała licyta- 
cyę rozpisująca z jski-gokolwiekbądź powo- 
| du doręczoną być nie mogła, ustanowieno 
f kur:tora w osobie adwokata dr. Rascha w 
Kełomyi. 

Warunki licytacyi, akt Zastawniczego 
opisauia i oszacowania realności, ciała tabu- 
larnego niestanowiącej, mogą być w tu:ą- 

t dowej registraturze przejrzanemi, lub w od- 
pisie podjętemi. 

Kołomyja dnia 5 września 1880. 
(7459 3—3) Q©bwianzanscie 

L. 6974/cyw. W dniach 11 listopada, 
15 grudnia 1880, i 25 stycznia 1881 odbę- 
dzie się przymusowa sprzedaż realności nie- 
tsbularnej pod nr. konsk. 57 rep. w Lesz- 
czynie poiożonej, dłużników Kuzia Dosiaka 
ojca i Kuzia Dosiaka syna własnej, w tutej- 
i szym c. k. sądzie na rzez Zakładu kredy- 
towego włuścizńskiego na zaspokojenie su- 
„my 196 zł. w. a. z pn. każdym ratem o 
godzinie 10 rano z tem, że na pierwszych 
dsóch terminach realność ta za cenę sza- 
cunkową lub wyżej niej, zaś na trzecim ter- 
minie także niżej tejże sprzedaną będzie, 

Cena szacunkowa 700 zł. 

Resztę waruuków można 
tutejszej reg.str.turze. 

C. k, sąd powiatowy. 

Chodurów 13 października 1880. 


przejrzeć w 


jol 82 u. 3 on. zu Gunjten de M s- Cha-| e, k. uprz. gal. ake. Banku bipote 

ral intabufirte Pfandrecht der Forderung von rak 5a dwóch rat po 32 r BO s 
400 4 irgend welche Mnjpriihe zu erhoben | szty kapitału 557 zł. 69 et. w. a, wyzna- 
gebenten aufgefordert, jolche bis 31 Juli 1851 leza cię nowy termin na dzień 9 grudnia 
angumeloch — widrigeng bie Löfdung des | 1880 godzinę 10 rane, na którym ta real- 
Bejagten Pfandredjteż im amortijatioudwege | ność za jskąkolwiek veng Za złożeniem zni- 


SA Ynjudhe der Bittjteller bewilligt werden 
wirb. 

Br dy am 29 Mai 1850 
(7147 3—3) Edy K «. 

L. 14. C. k. sd powistowy Brodzki 
ustanawia na prośbę gminy miasta Brodów 
de praos. 1 styczni« 1860 l. 14 w sprawie 
egz-kucyjnej tejże graicy przeciw «zara i 
Chaji Markuss'hn względnie tychże spadko- 
biersom pto 3526 złr. 50 et. w. w. (ex ma- 
jeri 5000 zł.) z 3'/49/, vd 2 lipca 1864 bie- 
żącymi z pn. dia Rebeki Hilferding urodz. 
Msraussohn kuratorem tutejszego adwokata 
| Dra Henryka Starzewskiego, o czem się tak- 
że R-bekę Hferding urodz. Markuss>hn 
zawiademia. 

Brody 31 marca 1880, 

(17238 3—3) Edy kt. 

L. 4146. C. k. ggd powiatowy w Bə- 
chni ogła:z*, że w dniu 30 listopada 1880 
o godzinie İl przed połuduiem odbędzie 
się licytacyjna sprzedaż połowy realności w 
Bochni wykazem hipotecznym |. 236 gmi- 
uy Bo"hnia objęt j, Jaua i Franciszki Kor- 
na rzecz  Walent go 
Korczowskiego w jednym terminie za jaką 
| bądź cenę. 

Coua wywołania wyno:i 128 złr. 

Resztę warunków protokół oszacowa- 
nia i wykaz hipoteczny  przejrzać możaa w 
registr:turze. 

Bochnia daia 17 sierpnia 1880. 

(1426 3—3) a a 

E 6666. Dania 7 gradnia 1880, 1lga 
styczniz, 15 luteg 1881 ksżdym razeta o 
godanie 10 przed połudn'em, odbędzie się 
publiczna sprzed:ż realności wykazem h po- 
tcznym 62 w Okocimie objętej, małżeneów 
Maryanny 1 Józefa Prvtkówy własnej, na 
rzecz z-kładu kredytowego włościańskiego 
we Lwowie. 

Cena ezaennkowa 600 złr. 

Wadyum 60 złr. 

Akt oszacowaaia i warunki lieytacyjne 
przeglądaąć można w registraturze. 

C. k. sąd powiatowy 

Brzesko dnia 21 września 1880. 
(7478 3—3)  UWgłoszpnie. 

L. 8528. W skutek uchwały c. k. s3- 
du krajowego Krakowskiego z dnia 28 paż- 
dziernika 1880 |. 27002 przedłużoną zosta- 
JS opieka nad umysłowo miedołężnym Bene- 
dyktem Romanem żga. im Marynowskim, w 
Wojniczu zamieszkałym. Opiekunka Zofis 2go 
Grzywińska, współopiekun Tomasz Mary- 
ROWSKi, 

C. k. sąd powiatowy. 

Brzesko 28 paździeruika 1880. 
(7490 3—3) EKdykt. 

L. 4143. ©. k. sąd powiatowy w Dob- 
czycach ogłasza, żə w dniach 30 lstopada, 
31 g'udmnia 1880 i 381 stycznia 1881 o go- 


żonego wzdyum 28 zł 25 ct. w tusądowej 
kancelurpi sprzedany zostanie. 
Dzlsze warunki przejrzeć można w tu- 
sądowej registraturze, =p 
Szczerzec 16 pażdziernika 1850. 


(7521 2—3) Obwieszczenie. 


L 5839. ©. k. sąd powiatowy w Za- 
leszczykach w sprawie zbicrowej kasy sie- 
rocińskiej w Zaleszczyzach przeciw Karolo- 
mi Harremu o zapłacenie 940 zł. z pa. roz- 
pisuje przymusową publiczną sprzedaż real- 
ności pcd br. 143 w Zaleszczykach położo- 
nej wedle ks. włas. T. V, str. 267 n. 7 
włas. Karola Harrego własnej, wedle ks. 
włas. T. IV. str. 217 n. 9 ciężarów T. VI. 
str. 25 n. 24 ciężarów i Tom. III. 
stron. 106 i 126 n. 82 ciężarów dla po- 
wyższej sumy za hipotekę służącej w trzech 
na dzień 25go listopada 1880, 30go grudnia 
1880 i 31 stycznia 1881 o godzinie 10 ra- 
ne w zabudowaniu tutejszege sądu wyzna- 
czonych terminach z tem, że cenę wywoła- 
nia stanowi wartość szasunkowa 7464 zł. 50 
ct, że w pierwszych dwóch terminach po- 
wyższa r-slność mad lub za e:nę wywołania 
na trzecim zaś tylko za taką cenę sprzedaną 
zostanie, którsby ra zaspokojenie należyto- 
ści rządowych i wszystkich na tejże realno- 
ści ubezpiewzonych wierzycieli wystarczała, 
że na wypader, gdyby cena taka uzyskaną 
być nie mogła termin do ułożenia warun- 
ków ułstwiających na dzień 8 lutego 1881 
godz. 10 rano wyzna”zony został, że jako 
żawłsd kwota 10 pre. sumy wywołania t. j). 
kwota 746 zł. 46 ct. w gotowiźnie przez 
kupienia chęć mających do rąk urzędującej 
k'mi yi ma być złożoną, że nabywca obo- 
uiązanym bedzie wierzytelności na real- 
ności ubezpieczone wedle siły i mo- 
żności ceny kupna na siebie przyjąć, je- 
żeliby wierzyciele wypłacenia przed wypo- 
wiedzeni-m sumy może zastrzeżeniem przy- 
jąć nie chcieli, że dla wierzyciela hipote- 
cznego Vigdora Roseuberga co do życia i 
miejsca pobytu niewiadomego lub tegoż z 
nazwiska, z życia i miejsca pobytu niewia- 
domych spsdkowierców na koniec dla wszy- 
stkich wierzycieli, którymby uchwała wcale 
albo w należy*yma czasia ddoręczoną być nie 
mogła, lub którzyby już po wygotowaniu 
wyciągu hipotecznego tej realności t. j. po 
dniu 20 l pca 1680 do tabuli weszli, prawo 
zastawu, lub inue prawa rzeczowe na tej 
realuości uzyskali kurator w osobie ce. k. no- 
taryusz+ W. P. Antoniego Grossa ustano- 
wionym został, że wreszeie wyciąg hipote- 
czny, akt oszacowania, inne warunki sprze- 
daży w ts. r-gistraturze wglądnąć zaś o za 
ległych podatkach w urzędzie poborowym w 
Zaleszczykach wisdomość pobiać można. 

C. k. sąd powistowy 

Zaleszczyki dnia 8 września 1880. 


9 


(7554 1—3) KEdykt. 

L. 12201. Na zaspokojenie pretensyi 
Judy Wilfa w kwocie 120 zł. w. a. odbę- 
zie się w tutejszym sądzie przymusowa li- 
Cytacyjna sprzedaż realności pod l. 12 w 

ieruchowie, Anny Koryniee własnej, ciało 

tabularne stanowiącej, w trzech terminach a ` 
mianowicie: dnia 18 listopada, dnia Y gru- ! 
dnia 1880 i dnia 6 stycznia 1881 każdym (7534 1—-3) 
fazem o godzinie 10 rano. Ogloszenie konkursu. 

Cena wywołania 576 zł. Celem obsadzenia posady funkeyona- 

Wadyum 58 zł. w. a. ryusza e. k. Prokuratoryi państwa przy ck. 

Resztę warunków licytacyjnych i wy- | sądzie powiatowym w Boryni z roczną re- 
ciąg tabularny przejrzeć możua w tusądowej | muneracyą 80 zł. w. a. rozpisuje się kon- ; 
registraturze. kurs do 28 listopada 1880 r. 

C. k. sąd powiatowy. Ubiegający się o tę posadę mają wnieść 

Stryj dnia 20 października 1880. o swoje podania w powyższym terminie do 
(7548 1—3) Obwieszczenie. 

L. 6519. W c. k. sądzie powiatowym 
w Białej odbędzie się w dniu 15 listopada, 
15 grudnia 1880 i 17 stycznia 1881 każdym 
razem o godzinie 10 przed południem, ce- 


mentami uzasadnione do c.k. Rady szkolnej 
okręgowej w Mielcu, najdalej po dzień 10 
grudnia b. r. | 

Podania, któreby półniej nadeszły, lub 
były niedostatecznie udokumentowane, u- 
względnions być nie mogą. 

Z. e. k. Rady szkolnej okręgowej | 

w Mielcu 25 października 1880. 


Z e. k. Prokuratoryi państwa 
Sambor 31 października 1880. i 
(7546 1—3) Edykt i 
L. 1211. 0. k. sąd powiatowy w Bo- 
chni zawiadamia, iż celem zaspokojenia su- 


L. 7302. | 


e. k. Prokuratoryi państwa w Samborze. j 


po upływiə tego terminu na żądanie ponowne 
petentki Eweliny Maryi Schumpeter wła- 
ścicielki 1⁄ części dóbr Słobudki szlaohec- 
kiej powyższe wymieaione sumy za amor- 
tyzowane uznane i wykreślenie takowych ze 
stanu biernego wspomnionych dóbr zarządzo- 
ne będzie. 
Z e. k. sądu krajowego. 

Lwów duis 23 pażdziernika 1880. 
(7545 1—3) Edykt. 

L. 1212. ©. k. sąd powiatowy w Bv- 
chni zawiadamia, iż celem zaspokojenia su- 
my pożyczkowej 250 zł. a względnie nie 
spłacoaych rat i reszty kapitału w kwocia 
216 zł. zł. 30 ct. w. a. z pn. odbędzie się 
na rzecz Galieyjskiego zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w tutejszym sądzie 
w trzech terminach mianowicie w dniu 18 
grudnia 1880, 11 stycznia, i21 lutego 1881, każ- 
dym razem o godzinie ł0lej przed połu- 
dniem przymusowa licytacya realności dłu- 
żników Antoniego D.branowskiego własnej, 


Resztę warunków lieytacyjnych i akt 
szacuukcwy przejrzeć można w tutejszo-są- 
dowej registraturze. 

C. k. sąd powiatowy 

Dąbrowa 28 sierpnia 1880. 
(7518 2—3)  whwienaczenie. 

L. 9078. C. k. sąd powiatowy w Szezer- 
cu uwiadamia odnośnie do obwieszczenia z 
dnia 3 czerwca 1880 l. 3059 w numerach 
161, 162 i 168 Gazety Lwowskiej z roku 
1880 ogłoszonego, ża do przymusowej licy- 
tacyi realności pod |. 21 w Głuchoweu w 
starostwie Liwowskiem położonej, Wasyla Do- 
skoczyńskiego własnej, na zaspokojenie reszty 
kapitału 499 zł. 41 et. w. a. wyznacza się 
nowy termin na dzień 9 grudnia 1880 o go- 
dzinie 10 rano, na którym ta realność za 
jakąkolwiek cenę, za złożeniem zniżonego 
wadyum 62 zł. 50 ct. w tusądowej kance- 
laryi sprzedaną zostanie. 

Dalsze warunki przejrzeć można w tu- 
sącowej registraturze. 

Szczerzec 16 października 1880. 


lem zaspokojenia wierzytelności Macieja Lin- 
nerta w ilości 150 zł. z pn. przymusowa 
sprzedaż realności pod l. 129 w Lipniku w 
powiecie Bialski położonej, wedle ks. głów. 
gminy Lipnika L. W. 129 do Pawła Rusina 
należącej. d i 

Cenę wywołania stanowi kwota 1582 
zł. 42 ct. poniżej której realność sprzedaną 
nie będzie. 

Wadyum wynosi 160 zł. © 

Resztę warunków licytacyi i akt osza- 
cowania można przejrzeć, lub odpisać w re- 
gistraturze sądowej. i A 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
oraz tych, którayby rezolucyi dozwalającaj 
lieytacyi przed pierwszym terminem nie o- 
trzymali, ustanowiony adwokat tutejszy Dr. 
Stanisław Łazarski. 

C. k. sąd powiatowy. 

W Białej dnin 23 września 1880. 
(6779 1—3) Edit | 

BL. 20420. Bom f. f. Lanbeggerichte zu 
Remberg werden bie unbefannt wo abwefende 
Taere<ia Hayak da Wald-tastten verehelichte 
Hohol und ihre unbefannten etwaigen Grben 
unb Redht3nehmer mittelft biejes Cdilteg ver- 
ftändigt, bak Der am 20 Juni 1629 in Lem- 
berg werftorbene t. f. Hauptzoll — Zegftatte 
Montrollor Philipp Hayoś da Waldsth:t:u 
in feinem Teftamente bom 20 Juni 1829 jei- 
ner Todter Therefia verchelihten H'hol in 
Wiener Banto Haupttaffe Obligation Nro 
64405 über 175 fl. für ben Fall. dap fie noch 
am Leben befindlih fein uud zum Borjdhein 
tommen folte, vermacht für der gegenteligen 
Fal, aber diefe Obligaiion bem Johann Erneft 
Hayek də Waldstsett:u verjchrieben babe. 

Thereffe Hwy-k verebelichte Hohol nno 
ihre alltiligen Grben und Reht3nehmer 
werben aufgefordert, fih wegen Uibername 
biejes Qegates binnen einem Jahre von dem 
unten gejegten Tage bet diefem Gerichte zu 
melden, widrigeng Diejes Legat bem Johann 
Grneft Hayek de Waldstatten resp. beffen 
Berlaffenfchaft ürerantwortet werden wird. 

Qemberg am 25 September 1880. 
(7517 1—3) DILL : 

RL 8583. Bon Seite beż f. I. Bezirta- 
gerichteg in Sz*zerzee wirb hiemit fundgemacht, 
bag dehujs Ginbringung der Seftforberung 
deg Dawid Schacht pr 419 f., Gabriel Mea- 
kes pr. 377 fL 10 fr, Mosus Gartenberg 
pr. 377 fl. 10 fr, Elkuna Schacht pr. 419 
i., Cippe Luft pr. 167 f 60 fr, Men- 
del S hacht pr. 251 fl. 40 fr., Lsiser Wei- 
ler 1634 fl. 92 tr. W. fammt Nebengebiüh- 
ren welde ihnen aug dem Notariatżafte vom 
24 Ditober 1677 bem Markus Getreu gebiih- 
ren, am 16 Dezember 1580 unb am 3 Fe- 
bruar 1631 jegeśmabi um 10 Uhr Bormittagó 
bie erefutive Śrjentliche Feilbiethung der Jhul- 


my pożyczkowej 250 zł. a. w., a względnie 
niespłaconych rat i reszty kapitału w kwo- 
cie 140 zł. 9et. w. a. zpn. odbędzie się na 


rzecz galicyjskiego zakładu kredytowego ziem- | 


skiego w Krakowie w tutejszym sądzie w 
trzech terminach mianewicie w dniu 13go 
grudnia 1880, 17 stycznia i 21 lutego 1881, 


każdym razem 0 godz. 10 przed południem 
przymurowa licytacya 28/36 części realności : 


dłużnika Wincentego „Filipka własnej, pod 
l. 65 w Łazach w powiecie Bocheńskim po- 


łożonej, liszbą wykazu hipotecznego 65 ob- ' 


jętej. 
(a Cena wywołania 1100 zł, wadyum 
110 zł. w. a, wyciąg hipoteczny i resztę 
warunków lieylacyjnych mogą być w tutejszej 
registraturze sądowej przejr :ane. 
0. k. sąd powiatowy 

Bo hnia dnia 2 czerwca 1880. 
(7560 1—3) Konkurs. 

L. 8085. Posada adjunkta sądowego 


przy sądzie powiatowym w Kossowie wzglę- | 


dnie przy innym sądzie powiatowym lub 


kolegialnym, lub (eż posada adjunkta dla | 


zakładania ksiąg gruatowych bez oznaczenia 
miejsca siedziby urzędowej w Galicyi wseho- 
dniej z poborami 1X klasy rangi jest do ob- 
sadzenia. | f 

Ubiogający się wniosą swoje należycie 
ndckument.wane podania w przepisanej dro- 
dze do Prezydyum sądu obwodowego w 
Kołomyi najdalej do 30 listopada 1880. 

Lwów 2go listopada 1880. 
(7550 1—3) kKdykt. 

L. 5595 ©. k. sąd powiatowy podaje 


do wiadomości, że celem zaspokojenia sumy ; 


66 zł. z pn. od Jana Kościelniaka Seligowi 
Grossovi należacej się, odbędzie sie w dniach 
6 grudnia 1880, 18 stycznia i 1f lutego 
1881, każdym razem o godzinie ÍU rano w 
gmachu sądowym publiczna licytacya real- 
ności gruntowej pod nr. d. 135 rep. 108 
w Ciężkowicach położonej, przedmiotu ksiąg 
gruntowych niestanowiącej, własnością egze- 
kuta Jana Kościelniaka będącej. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa 521 zł. Wadyum wynosi 58 zł. 

Realność ta dopiero na trzecim termi- 
nie wywołania może być niżej ceny sprze- 
daną. 

Resztę warunków  licytacyjnych oraz 
akty zastawniczego opisania i oszacowania 
można przejrzeć w tutejszej registraturze. 

Chrzanów duia 7 paźdz. 1880. 

(7559 1-2) bdykt 

L 45472. O. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie wiadomo czyni, 1} wskatek podania Ewe- 
limy Maryi Schuwpeter de praes 9 paździer- 
nika 1880 1 45472 uchwałą z dnia dzisiej- 
szego postępowanie armaortyzatyjne następu- 


pod l. 5 w Łazach w powiecie Bocheńskim 
położonej, liczbą wykazu hipotecznego 5 ob- 
tej. 

45% Cena wywołania wynosi 1200 zł, w. a. 

Wadyum 120 zł. w. 8. wyciąg hipo- 
teczny i reszta warunków licytacyjnych mo- 
gą być w tutejszej registratuczs sądowej 
, przejrzane. 


Doniesienia prywatne. 


Konkurs 


przy miejskiej kasie oszczędności w Bochni, 
jest posada likwidaiora od 1 stycznia 1881 
za roczną płacą 700 zł. do obsadzenia. 

Chęć mający o te posadę się starać, 
mają w 14 dniach od ostatniego tego ogl- 
szenia do podpisanej dyrekcyi wnieść swoje 
podania, zaopatrzone w metrykę chrziu, po- 
tem w dokumenta udowadniające przebieg 
swego życia, lub dotychczasowego służbowe- 
go zatrudnienia, w świadectwo o złożonem 
egzaminie z rachunkowości państwowej, a 
gdy się znajdują w czynnej służbie przy któ- 
rej kasie oszczędności w kraju, przez dyre- 
kcyą tejże kasy. 

Wymogi z tą posadą połączone są, zło- 
żenie kaucyi służbowej w tutejszej kasie o- 
szczędności w gotówce 1400 zł. 

Ta posada rozpisuje się obecnie pro- 
wizerycznie na rok jeden. (7564 1—8) 
Dyrekcya kasy oszczędności. 

____ Bochnia dvia 8 listopada 1880. 
L. 1954. , (7562) 
Ogloszenie, 

Wydział Rady powiatowej w myśl 
$. 30 ustawy o reprezentacyi powia- 
towej podaje do publicznej wiadomo- 
ści, iż preliminarze funduszu powiato- 
wego i drogowego na rok 1881 wy- 
łożone zostały w biurze Wydziału po- 
wiatowego do przejrzenia dla opodat- 
kowanych przez dni 14 od dnia dzi- 
siejszego. 

Z Wydziału Rady powiatowej 


C. k. sąd powiatowy, 

Bochnia dnia 2 czerwca 1880, 
(7535) Ogloszenie. 

L. 1. 0. k. komisya hipoteczna zawiada- 
mia, iż dochodzenia miejscowe, celem zało- 
żenia księgi hipotecznej dla gminy katastral- 
nej Dąbrówka Tuchowska daois 9 listopada 
1850 rozpoczyna. 

: - Każdy, kto ma interes prawny w zba- 
(daniu stosunków posiadania, może się zgło- 
sié i wszystko przytoczyć, co dla wyjaśuie- 
jnia lub ochrony swych praw za stosowne 
uzna. 

| Tuchów dnia 2 listopada 1880. 

(7523) Obwieszczenie. 

L. 1358. Komisya hipoteczna dla po- 
wiatu sądowego Gródeektego urzędują*a z3- 
wiadamia, że od dnia 28 listopada 1630, aż 
də dnia 5 grudnia 1880 w godzinach u- 
rzędowych złożone będą w biurze hipote- 
i canam przy prezydyum e. k. sądu krajowe- 
go we Lwowie do powszechnego przejrzenia 
arkusze posiadania wraz z sprostowanemi spisa- 
,mi,kopiami map katastralnych i protokołami 
pareelowemi tudzież protokoły dochodzeń do- 
tyczacych posiadłości w obrębie gminy kat. 
Małzowne leżących. 

Równocześnie wyznacza się termin na 
dzień 6 grudnia 1880 o godzinie 10 przed 
południem do zgłoszenia zarzutów mniema- 
nych przeciw prawdziwości arkuszów posia- 
, dania. 
| O tem zawiadamia się strony inte- 
,resowane z tem, że każdy, kto ma interes 
„prawny w zbadaniu stosunków posiadania, 
nicże się zgłosić i wszystko przytoczyć, co 
„dla wyjaśnienia lub obrony swych praw za 
, Stosowne uzna. 

Lwów dnia 29 października 1880. 


Aya sta: PLZ PE _Rrzeszów dnia 2 listopada AP 
ak” jest do przejrzenia w tutoj- L AE (7582 1—8) 
|as Vrid wnieść można do 14 listopa- urs. 

(1589 7 PAR Magistrat miasta Tarnowa obsadzi 


w drodze konkursu opróżnioną posadę 
| zarządcy przy tut. szpitalu powszech- 
nym z płacą roczną 500 zł. w. a. 
wolnem  pomieszkaniem w gmachu 
szpitala, opałem, oświetleniem i z pra- 


L, 8296. C. k. sąd powiatowy opłesza, 
że komisya hipoteczna rozpocznie dochodze- 
,nis miejscowe dla założenia ksiąg grunto- 
jwych dla gminy Dziewiętniki na miejscu w 
Dziewiętnikach dnia 16 listopada 1880 o go- 


jących pozyc.j txbularnych mianowicie: 

1. Sumy 37607 zł. pol. 7 gr. z 5%: 
a względnie reszty po odciągnięciu zapłaco- | 
nej medle D.51 p. 307 n. lex. do i. 8760 


duerijchen fub Nro 266 in Ostrów im Oprene 
gel der t. f. Bizirtspauptmannichaft in Lemberg 
gelegenen, feinen Tabulartórper bilbendeu Re- 
alität, in ber hg. Ranglei ftattfinqcn wird. 


dzinie 9 przed południem. 3 
= Każdy, kto ma intere3 prawny w zba- 
daniu stosunków posiadania, może Się Zgło- 


wem do jednej porcyi zwykłego wiktu, 
składającego się z Śniadania, obiadu 
i wieczerzy. Ubiegający się o tę po- 


Ais MUusrujungspreiś wird der Sdjate 
żungśwerth 200 jl ÓW. als Badyum der 
Betrag 20 fl. feftgejtelt. a l 

Sollte dieje Realität an biejen zwei Ter- 
minen niht um ober über den Sddzgungsprciś 
feilgeboten werden, jo wird zur Anbringung 
der erleidternden Bedingungen die Tagjahrt 
auf den $ Februar Losi um 3 Ubr NRadmit- l 
tag anberaumt. ~ ! 

Die übrigen Gelbiethungabedingungen 
bag Wrotofoll der pfanbweijen Befdreibung 
und Ubihagung, liegen in der kg Negijtra= 
tur zur Einficht auf. | 

Szczerzec 6 Oftober 1580. 

(3502 1—3) Konkurs 

L. 1644. ©. k. Ruda szkolna okręgo- 
wa w Mielcu rozpisuje niniejszem konkurs, 
celem stałego obsadzenia posady nauczyciel- 
skiej przy szkole pospolitej etatowej w Sze- 
nangrze z językiem wykładowym niemie - 
cekim i polskim, do której przywiązane są na- 
stępujące dochody a mianowicie: gotówką w 
rocznej kwocie dwustu dwudziestu (220) zł 
w. 8. oraz wartość użytku 4 morgów %01 
kwadr. sąż. gruntu szkolnego w rocznej kwo- 
cie ośmdziesięciu (80) zł. w. a. 

Kandydaai ubiegający się o tę posadę 
mają wnieść za pośrednictwem tych rad 
szkolnych okręgowych, pod nadzorem któ- 
rych puzosiają, podania należytemi doku- 


z r. 1808 już uskutecznionaj ekstabulacyi 
częściowej kwoty 4014 zł. pol. 10 gr. pozo- 
stałej reszty wedle D. 51 p. 3388 n. 80 on. 
da i 33604 z r. 1807 w stanie biernym 
dóbr Słobudka szlachecka na rzecz Juliana 
R:giaalda Strzemeskiego 1 (łabryela B.eł- 
kowskiego intabułowanej. 

2 Sumy 4964 zł. 12'/, et. w. w. wə- 
dlə D. 51 p. 384 m. 85 on. do 1. 4500 z 


„yr. 1820 w stauie biernym dóbr Słobadka | 
NE kom na rzecz Jakóbs i Mzeryanuy: 
je: : 


Stankiewiezów intabulowanej. 

8. Samy 400 dak. holl. pełnej wagi 
wędlu D. 51 p. 334 n. 39 on. do l. 19894 
z r. 1826 w stanie bisrnym doóbr Słobud- 
ka szlachecka na rzecz Stanisława Poradow- 
skiego iutabulowanej nareszcie; 

4. Sumy 660 zł. w. w. wedle D. 51 
p. 384 n. 42 on. də 1. 1296! z r 1830 w 
stanie biernym połowy części dóbr Słobud- 
ea szlachecka na rzecz masy spadkowej księ- 
dza Andrzeja Zeissel prenotowanaj wdrożone 
zostało. 

Wzywa się więc wszystkich, którzyby 
do tych wyżej wymienionych sum jakiekol- 
wiek prawo mieli, Inb do nich sobie rosz- 
czyli, aby w przeciągu roku tj. do dnia 16 
listopada 1881 swe prawa lub roszczenia 
awoie do tych sum tabularnie ubozp'eczonych 
do sądu tutejszego wnieśli i zgłosili, inaczej 


Sié i wszystko przytoczyć, co dla wyjaśnie- 
inia lub o*hrony swych praw za Stosowno 


| sadę winien złożyć kaucyę w kwocie 
(uzna 


300 zi. a. w. dalej dostarczyć dowo- 
dów, iż jest krajowceem, wieku niżej lat 
40, moralności nieskazitelnej , odpo- 
wiedniego uzdolnienia, opartego na 
naukach i praktyce, że włada języ- 
kiem krajowym i niemieckim i że po- 
siada w obydwóch językach stylisty- 
cznę biegłość. 

Podania w powyższe zaopatrzone 
wywody należy wnieść po dzień 30 
listopada 1880 do tutejszego magi- 
strratu. 


C. k. d powiatowy. 
Bóbrks dnia 1 listopada 1880. 
2—3) Gbwieszczemie 
L. 5275. O. k. sąd powiatowy w Dą- 
| browie podaja do publicznej wiadomości, że 
|eelem zaspokojsnia wierzytelności €. K. za- 
kładu kredytowego ułościańskiego w kwocia 
267 zł. 50 et. a w. odbędzie sie przymuso- 
iwa sprzedaż realności pod |. 29 w Grębo- 
| szowie położonej a dłużsika Antoniego Me- 
inela własuej w trzech ierminach a miano- 
| wicie 1 grudua 1680, L stycznia 1881 i 4 
| lutego 1881 każdym razem o godzinie 10 


łudniem i i 
PE wy scłania stanowić będzie suma Magistrat miasta 


500 zł. w. 2., wadyum zaś kwota 50 zł. Tarnów 14 pażdziernika 1880. 
E iw. SEEJREK ser Ru. Sanus 


Bank Galicyjski dla Handlu i Przemysłu w Krakowie. 


Z dniem 81 października 1880 r. było w obiegu: 
Asygnacyj kasowych a. w. złr. 250.500. 


Kraków, dnia 3 listopada 1880. 
Dyrskcya. 


'G511 


(7563) 


oszukuje zatrnanienia jako Bretei"NS7 
w e, k, sadach i mawisiratach, a Pp. adwo- 
katów i nolawpuszów. lub ip w Toswrut- 


stwach i bansech. — Proszaey odwołać sie meże Da 


| Podzięsowanie. 


ehlubne rekomendaere i kilku: itnin praktyke binrowa. : 


G. S. poste rostzulo BRr o kdoanice, 100 l v) 


Sanoku DPM piąte so przed 


L? loty wybudowany, przy uli- 
ey Lwowskiej licz. 49, ob jmujący 5 sklepy z 
mieszkaniami na piętrze 6 pokoi i kushaie, 
w podwórzu 2 oficyny, Przy kupnie gotówsę 
4000, reszte w małych ratach —- Bliższa wia 
domość: Lwów, ulice Ossnińszich licz. 10, 
mieszkanie !0e. lub w Sanoku u Wgo 
Beksińskiegeo. (1566 1—3) 


KROOKAOCIOKOKACCKAOK 
Do najęcia 


od i listopada b. r. 
pokój z kuchnią 
ulica św. Łazarza licz. 1sza 

lit. A. 


AAOKAOAKOAKAOOCOKCCE 


- Bo sprzedania, 


1007 morg. lasu 


mili od Zakluczyna, jest w każdej chwili 
do sprzedania 


pod warunkami przystępnemi. — Bliższej infor- 


macyi udziela Adwokat Dr, KHAuczkowslkki 
= 


w Tarnowie, 17529 6- 


DODCGSOMODOREG 
„Zdrajca? 


nowa powieść Autora „„Marzącieli** 
osnuta na współezesnych stosunkacli fpo- 
łeczno-politycznych, pojawi sie w piśmie 


Świat powieściowy 
È S 
które poczawszy od A grudmni:: r. W. 
bedzie es tydzień wre Lwowie wy- 

ciia:i alto. 


rE 


A 
b4 
y 


2588 


Bliższe warunki znajdą czytelnicy 
w prospektach. które będą rozsyśsbe w 
ciągu listopada r. b. 


OG0OOG0000000 


wi © AV 
5 p $ 


Gam 2 
0eose68000580% 


n a n , n KA 
dministrator i Piemipo- 4 
t dóbr król. w powin. Saskiej, W 

en wieku lat 558, z aku. Wywsziwie 
ceniem, od roku JE5S przy gosp. W Osk jg 
12 latach samodz. rzadcą znacznych I ro- œ 


nom. dóbr Szłązka prusk., posiadający re- A 


kom. słynnych gospodarzy i władz wyż- WB 
szych, poszukuje, wskutek wydzierżawienia pg 
powyższych dóbr, od św. Jans 1881 od- S 
powiedniego stanowiska. Faskawe ofany 
X. K. 560, An Haasenstein 
und Vogler, Halle a/5 in Sachse 


i. 
(1500 2-2) BA 


Me o rr 0 Slodzonych wódek na czas od igo: 


Specyalny Skład 


najnowszych 


materyj wełnianych 
ma suknie damsiete, dol- 
many, paletoty, płaszcze, 
okrycia na futra itp. 
w Magazymie 


Schayerów 


WWEĄ WW AP BW AE 
Mis 3=%) 
4000000000 9-61) 


Znażomiie 
HE in» P A gli: 
z GW Taai 
wegierskie lszej sorty 
po 40 et. Filg. 
rozseła pocztą, w zyrabnych argastech drow- 


nianych po 5 kilog.— koleją w beczutkaeh po 
100 kil. ża ALR. 36. 


4-000 €0—800—40—0- 


è 
$ 
+ 
+ 
$ 
+ 
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$ 
ę 
+ 
+ 
$ 
a 
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Suszone 
ALE 
duże tureckie po 48 ct. kiiog. 
t węgierskie po 40 ci. kilog. 
poleca handel 


St. NARKIEWECZA 


we Lwowie w Rynku l. 42. 


(567 1-7) 
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| 
| 
HE. urzędowych. 
| 


| Upoważaiony od pogorzeleów gminy tutejszej 
; składam w imienin tychża najszezersze podziękowanie 


; 
deniemu, właściciełowi dóbr z Radziechowa, który 
(natychmiast raczył najłaskawiej przysia”  znnaczny 
| zasiłek wiktuatów, osobliwie kilkaset bochenków ehle- 
| ba dla unieszezęśliwionych i nadal swą pomocną rękę 
podać przyrzekł. Również poczuwają się poszkodowani 
Ido obowiazku publicznego podziękowania Wielmożnej 
I Pani Wysockiej, wlaścicielee dóbr z Uwina za 
przesłanie łaskawe także w pierwszej chwili potrzeb- 
nego zboża i wiktuałów. dałej Wielebu. księdzu Ja- 
mowi Bzuberowi, proboszczowi obrz. łać, z Sto- 
janowa i innym Wielm. PP. Dobrodzicjom za prze- 
| słane zapomogi tak w zbożu, jak w odzieniu, bieliznie 
i pieniędzach: wyrażając to serdeczne podziękowanie 
słowami: „Bóg zapłać!” 
Tetew<zyce dnia 2 listopada 1880. 


neko Kryszezak 


Cp T przełoż gminy. 
j lh SZLA (753! ne 
(Obwieszczenie, 


Magistrat król. woln. handlow. 


miasta Jarosławia odnośnie do obwie- 


szczenia z dnia 15 wrzesnia 1880 l. 


4064, podaje do powszechnej wiado- 
mości, że celem wydzierżawienia pra- 
jwa pcopinacyi miejskiej i poboru do- 
datków gminnych do napojów propina- 
szpilkowego, wysokopiennego od 10 do 30 cali | cyjnych w miejscu Jarosławiu trzeci 
grubości, położonego nad samym Dunajcem, pół | te 


na takowych oferty i niżej ceny wy- 


wozu i wyszynku wódki. miodu i 


w kwocie. . 21000 złr. 
b) za prawo pob'erania do- 
datków gminnych od 
piwa czyusz roczny W 
kwocie ? . 21800 złr. 
razem 42800 złr. 
ustanowisnej opatrzone w prepisane 
wadyum wuosztne byc mogą, że je- 


nbzega co do przyjęcia lub nieprzy- 
sią takowych orzec. 
Magistrat miasta. 
d. 80 października 1880. 
| Bartoszewski. 
7049 (7527 1—3) 


| Obwieszczenie. 


W celu wydzierżawienia przysłu- 


i | gującego gminie miasta Krzemyśla 


i prawa propinacyi wódczanej i piwnej 
wraz z prawem posoru dodatku gmin- 


Jako cenę wywołania za prawo 
wyd ierżawić się mające ustanawia 
się uUnotrehczasowy roczny czynsz w 
ilości 71.208 zł. w. a.; wadyum zaś, 
iore chęć licytować mający Ww go- 
tówes, książeczkach kas oszezędności, 
listach zastawnych galie. Towarzy- 
stwa zaeułyt.« Zeraskiego, lub 
Bavsu hipoteczn=go, 
deiaaizż yjsych lub obligacyach pań. 
Ste Ge teh GU do *: rtości według kur- 
SU W - dniu licytacgi w Przemyślu 
zoaceo obliczyć się mających, przy 
lcytacyj tej zdażyć mają wynosi 8000 
zł. w. e. 

Oforty należycie 


ostemplowane, 


orieczętowane i w wadywmn zaopąa- 
trzone: przyjmować będzie Komisya 


leyizesjna w dniu oznaczonym do 


godziny tej w poludnie w biurze wy-, 


żej wspomtelenem. 

Of-rty później wniesione lub nie- 
zaopatrzone w. wadyum nie będą u- 
względnione. 

Bliższe warunki licytacyjne przej- 
rzeć można w urzędzie gminnym w 
godzinach urzędowych. 

Z Magistratu miasta. 

Przemyśl 28 pażdziernika 1880. 


Z drukarni Wł. Łozińskiego ul, Ozarneokiego 1. 12 dom Wernera. 


Jaśnie Wielmożnenu Stamiskławowi hrab. Ba- jii) 


rmin lieytacyjny w dniu 11 listopada 
1880 w godzinach urzędowych w gma- 
j chu magistratualnym się odbędzie i że 


wołania w pierwotnem obwieszczeniu $ > i Sa : 
a) za prawo dochodu z wyrobu, przy- | Napis „Ułerta na dostawę oleju“ względnie 


trunków słodzonych, roczny czynsz | 


dnak rsda miejska sobie prawo za-; 


galie. 
obligucyach in-` 
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Qd wiela lat ietniejacy i naleza gien 
sIRdzlący miusazyu uniformów 74 


Piller © Qoe „Zw 


eu im besten Huta sto- 
„4- Anstalt vas KBowitz 
śpiiceęr OI „mar moedcyskaodaiila" 
Wies WAX Hasriulkifereirnase 22, 
wiipwieć dei Horren Binzetsboam- 
tem sides Riategmtriesm nnd jedweden 
kasiore, der m. k. Generalifał, den k. k. 
Słabs-Shber- und SuGa:żern-Offizieron 


Gonyietie Gala und Comode- Umłornen 


ferner alle wia imner Nzanen habenden Umi- 
trrmwsrizan im Gold, Silber etc, i2 
anerkannt besten Qualitäten. 

Für siegauten und genau vorsehriftsmässigen $ 
Sehnitt wird gebiiryzt. 

Compiatte Preiseourents varsenden wir auf 
Verlangen Tranca. 


RET. 5 ag 
kompletne uiifórmy galowe i Zwskłe  ” 
jak niemniej wszystkie możliwa przybery ' 
uniiormiowe ze złoża, SIEDE ze, 
w uznanej powszechnie nejlspazej jakości. 

Za elegancki i ściśle według przepisu wy- % 
konany krój poręcza się. 3 
Kompletne cenniki rozsyłamy va żądanie franco. * 


z (4846 48 —112) 
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d uprzyw. kolej Lwowsko (zerniow. Jasska. 


Dostawa oleju rzepakowego i kłaków. 


|  Niniejszem rozpisuje się dostawa w drodze ofert 
130 metrycznych centnarów oleju rzepakowego do palenia 
250 „. do smarowania 


250 y » kłaków Inianych konopnych lub 
włókna jutowego. | 


| Oferty ostemplowane, 


» 7» 


opieczętowane, i zaopatrzone w 
„kłaków* na- 
ileży wnieść do protokołu podawczego zarządu głównego 
'w Wiedniu, komitetu zarządzającego w Bukareszcie, lub 
,też Dyrekcyi ruchu we Lwowie albo Jassach, najdalej do 
j16 listopada r. b. II godziny przed nołudniem, jednocześnie 
aś (jednak oddzielnie) złożyć u kasy jednego z wyż wy- 
mienionych miejsc, wadyum w wysokości 5, wartości 
| oferowanych materyałów. 
' Bliższe postanowienia licytacyjne, jakoteż warunki do- 
stawy mogą być przejrzane w zarządzie materyałów w 
i Wiedniu, Bukareszcie, Lwowie i Jassach iub też przesłane. 
'za uiszczeniem należytości pocztowej. 


| Wiedeń w Pażdzierniku :880. 
Rada zawiadowceza. 


0. kr. (77 


l 
1 - 


| L. 23951. 


uprzyw. (1528 2—8) 


kolej żelaz. Lwowsko- ****2* Czerniowiecko -Jasska 
mate- 


Dostawa drzewa opałowego, 
| ryału tartego i budulcu. 


Niniejszem rozpisuje się w drodze ofert dostawa 81.000 
metrów sześciennych drzewa opałowego na rok 1881, zaś 
„wypadkowo 685.000 metrów sześć. na rok 1882, również 
na rok 1861 
około 1.160 met. sześć. twardego, 
około 2.240 met. sześć miękkiego materyału tartego, 
około 84.000 sztuk dębowych podkładów torowych zwy- 
kłych jakoteż rozjazdowych i innych drzewnych materyałów, 
a wypadkowo tej samej ilości na rok 1862. 3 

Oferty opieczętowane, frankowane izaopatrzone w na- 
pis „Oferta na dostawę materyałów drzewnych“ należy 
wnieść do proioxoła poddwczego w zarządzie głównym w 
Wiedniu (i Hlisabeth Sirasse "), komitecie zarządzającym w 
Bukareszcie lub też dyrckcyj ruchu we Lwowie albo w 
'Jassach najdalej do 16 listopada r. b tlej godziny przed 
‘południem, równocześnie zaś (jednak oddzielnie) złożyć u 
kas wyż wymienionych miejsc, wadyum w wysokości 5%, 
wartości oferowanych materyałów. 

' Szczegółowe wykazy i warunki dostawy mogą być 

przejrzane albo w Zarządzie materyałów w Wiedniu, ko- 

„mitecie zarządzającym w Bukareszcie, jako też Dyrekeyach 

'ruchu we Lwowie i Jassach, lub też przesłane za uisz- 

'ezeniem należytości pucztowej. 

' Wiedeń, 25 pażdziernika 186 
Bada 
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